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tmyślny wynik rokowań Agencji Zytowskiej z rządem brytyjskim 


Nowa Biała Księga zawiera szereg ważnych ustępstw — Nowe możliwości 
pracy palestyńskiej —- Chancellor ustępuje 


Londyn 7. 2. (L) „Daily Telegraph“ do- 
osi, że pertraktacje rządu angielskiego z A- 
gencją żydowską w Palestynie zostaly zakoń 
czone pomyślnie. Osiągnięte zostało porozumie 
nie co do treści dokumentu zawierającego sta- 
nowisko rządu brytyjskiego wobec kwestji sto 
sunków wewnętrznych w Palestynie, jaki u- 
każe się w formie „Białej Księgi“. Dokument 
ten zawiera ważne ustępstwa na rzecz sjoni- 


Burzliwe pos 


Warszawa. 7. 2. (Sin) Dzisiejsze posiedze 
nie Sejmu było może mniej pracow te. a zato 
niezmiern'e burzliwe. Część posłów, która nie 
może się z trybuny wykazać znajomością rze 
Czy, próbuje szczęścia na sali w postaci napaści 

Ólek i awantur. Najjaskrawszą jest jednak sła 
"a rycerskość napastników. którzy atakują lu 

bezbronnych, lub reprezentujących kluby 
małe liczące 2—3 osoby. 
INCYDENT Z POSŁEM TKACZOWEM 
D Pierwszej bójki doszło przy dyskusji nad 
udżetemm min. minśctwa. Przemawia poseł 
<aczów z Samopomocy Chłopskiej. który mó 
Wi o nędzy na wsi. Po upływie pewnego czasu 
marszałek oświadcza: Czas pański już upłynął, 
prosze zejść z trybuny. 
czów: Mówiłem 6 minut, a mamy 16. 
Marszałek: Więc dla pana zostało tylko 8. 
P. Tkaczów: Protestuję przeciwko temu. 
Marszałek: Wykluczam pana z posiedzenia. 
„RĘKOCZYNY" 
dzy W PO pewaym czasie p. Tkaczów nie scho- 
a Y, marszałek zwraca się do Izby 
łe wykluczenia na miesiąc. Izba to 
u w poseł Tkaczów mówi w dalszym cią- 
ławy reszcie opuszcza salę. przechodząc przez 
wl Rezolskie. Wtem dobiegają do niego posło 
ED l Skrypnik (BB) i uderzają zgo w 
ny bicia, a ak widocznie nie zauważył sce 
i zbadamu r dopiero po uptywe pewnego czasu 
że p. Skrypa o aoci oświadcza: Stwierdzam 
| rypuik uderzył Tkaczówa. Za to zacho 


o 
uchwala, 


ap lo le nie odpowiadające godno: 
macje posła Skrypnika z posie- 
coż josh nz poCierność kary oczywiście rów- 


e a 
ZET WOJSKOWY 
Przystąpiono do budżetu min. spraw wojsko 


a A W 


(Telegram +-"---- „Nowego Dziennika”) 


stów. Rad ustawodawcza będzie nadali utrzy 
mana, 
Wskazane są następnie nowe możliwości 
rozwoju Palestyny, oraz poczynione są 
znaczne ustępstwa w sprawie przydziału 
ziemi i imigracji do Palestyny. 
Dokument podpisany jest przez ministra 
spraw zagranicznych Hendersona, z czego wnio 
skują, że sprawowanie mandatu nad Palesty- 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


wych, Po referacie posła Perkowicza (BB) 
p zemawia poseł Arciszewski (PPS.), który o 
stru krytykuje budżet. Nasiępnie przemawia 
poseł Burda (BB). Posłowie z prawicy i lewi- 
cy opuszczają salę, dopiero gdy ten mówca 
kończy przemówienie, wracają na salę. 


AWANTURA O ŁEGJON WSCHODNI 

W dalszej dyskusji przemawia poseł gen. 
Galica (BB), który odczytuje „dzieje grzechu“ 
endecji przy tworzeniu Legjonów. Poseł Gali- 
ca mówiąc o tzw. „Legjonie wschodnim" oś- 
wiadcza m. in.: I kto pierwszy przyczepił się 
do tej najpiękniejszej kohorty i prowadził ja 
zamiast do Krakowa na Sącz do Mszany Dol- 
nej, by tylko nie spotkać się z tym socjalista 
i bojowcem Piłsudskim, żeby ich nie zaraził 
socjalizmem?.. (mowca nie kończy) 

Poset Kawecki (KI. Nar.) Bośmy nie chcieli 
wysługiwać się Niemcom. 

P. Polakiewicz: Niech się pan liczy ze słowa 
mi. 


POSŁOWIE LEGJONIŚCI W ATAKU 

Kilkudziesięciu posłów z BB. z Wojciechow 
skim, Birkenmajerem, Dobrzańskim i Hołów- 
ką na czele rzucają się w stronę Kaweckiego. 
Kawecki otrzymuje uderzenie, poczem wska- 
kuje na ławkę i zaczyna czegoś szukać po kie 
szeniach, prawdopodobnie wizytówki. Obec- 
nym zdaje się, że szuka rewolweru. Z ław BB. 
padają okrzyki: Won, wyjść z sali, wyrzucić 
gol 

Posel Kawecki opuszcza salę sejmową Tw 
mult trwa dale: W przerwie między ławami 
Klubu Narodowego dochodzi do drugiego star- 
cia między posłem Wojciechowskim (BB) a Sy 
pułkcwskim (Kl. Nar.). Poseł Sypułkawski otrzy 
muje kilka uderzeń w pierś. W wir walki rzuca 
się poseł pułk Arciszewski z KI. Nar. który ré 
wnież czegoś szuka po kieszeniach. 


ną zostanie odebrane ministerstwu kolonjałne 
mu i powierzone będzie ministerstwu spraw 
zagranicznych. 

W kołach parlamentarnych wyrażany jest 
pogląd, że minister dla kolonji lord Passtield 
ustąpi a miejsce jego zajmie lord Noel Bux- 
ton. Uważają również za pewnik, iż w naj» 
bliższym czasie sir John Chancellor ustąpi ze 
stanowiska Wys. Komisarza w Palestynie. 


iedzenie Sejmu 


spieszą mu na pomoc, marszałek stol ma trybu 
nie i bezustannie dzwoni. Na trybunę marszałka 
wbiega b. wicemarszałek Róg z prośbą o inter 
wencję. Krzyki trwają dalej, wreszcie gem 
Galica daje znak ręką i sala stopniowo się uspo 
kaja. 

Po incydencie poseł Kawecki stwierdził, że 
nie otrzymał żadnych uderzeń tylko podnosiły 
się do niego wyciągnięte ręce. Nie opuścił on sa 
li natychmiast, lecz dopiere po wciszenku Sie. 

Poseł Galica mówi dalej i oświadcza m. in.: 
A kiedy przyszii koiedzy. służący pod tnmnemf 
znakami, mówiliście nam: Poczekajcie, armia 
Hallera zrobi porządek, wy półdziecie w kąt. 
Kiedy przyszła armia Hallera... 

Poseł Wiślcki: To Żydom brody obcinano 
(śmiech na sali). 

P. Galica: Prześladowallście ległjonistów, a 
mnie moi strze'ćcy podhałańscy powiedzieli: 
Gdybyśmy nie poszli pod Kijów, tobyśmy się 
musieli z Gewontu postrącać. Przygotowywalł 
ście zamach. 


NA BRZEŚĆ — „ŚMIECH I POLITOWANIE*... 
Żyd Szperling pokazywał mi w Czorszty- 
nie księgę z podpisami tych, którzy tam się 
| spotkali ażeby przygotować zamach, Marsza- 
| lek was zaskoczył. Nie dziwimy się, jeżeli raz 
wypowie marszałek twarde słowo żołnierskie, 
jeżeli grozi jak dobry ojciec batem, lub nawet 
wsadzi do karceru. gdy już zanadto brykacie. 
Ta jest konieczność człowieka, który czuje na 
sobie wielką odpowiedziałność za Polskę. My 
żołnierze jego. ilc razy tutaj wvjdziecie z Brze 
ściem, będziemy dła was mieli tylko śmiech 
i politowanie. (Oklaski na ławach BB). 
Popołudniu przystąpiono do budżetu min. 
poczt i telegrafów, poczem do budżetu min. 


Z A O A ANO aa 


pracy. W dyskusji zabrał m. in. głos poseł 
Koledzy | Rosmrain. 
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Minister pracy gen. Hubicki 
c żydcwskich instyfucjach społecznych 


Dckeńczenie sprawozdania z wczorajszych obrad 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Y arsza wa 7, 2. Sin. W odpowiedzi na 
przemówienie posła Rosmarina (podamy je in 
extenso w jednym z najbliższych numerów— 
Rec.) zabrał głos minister pracy i opieki spo- 
łecznej gen. Hubicki, który m. in. oświad- 
czył: Poseł Rosmarin w swem przemówieniu 
programowem zwrócił się raczej do całego 
społeczeństwa niż do ministerstwa. Zaznaczam 
tyłho, że ministerstwo pracy nigdy nie odno- 
siło się stronniczo do obywateli polskich wy- 
znania izraelickiego. Dowodem tego choćby 
cyiry budżetu: Na centralne towarzystwo o- 
pieki żydowskiej wstawiono przeszło 201,000 
zł. va żydowskie bezprocentowe kasy pożycz- 
kowe dotychczas przeznaczono 50.000, a do te 
go dojdzie jeszcze dalsze 25.000 zł, na towa- 
„rzystwa (migracyjne wyasygnowano w tym 
roku 16.000. podczas gdy w zeszłym roku było 
tylko 36.000, Stosunek procentowy do liczby 
zaludnienia został Ściśle utrzymany. Przyzna- 
ję tutaj, że wymienione instytucje pracują 
bardzo porządnie i godne są poparcia. Co się 
tyczy syndykatu emigracyjnego, to stworzono 
go nie jako instytucję zarobkową, lecz po to, 


ażeby bronił emigraatów przed wyzyskiem ! 
machinacjami, i niewiadomo, czy te tysiące ro 
dzin, które straciły chleb z tego powodu a 
więc tysiące agentów, nie spowodowało ra- 
czej radości między wychodźcami. 

Zaznaczyć należy, że poseł Rosmarin wska- 
zał, iż powstały syndykat emigracyjny przy- 
czynia się do wyrzucenia urzędników dotych- 
czasowych towarzystw emigracyjnych. Chodzi 
tu więc nie o agentów lecz o urzędników — 
Red.). Z koli przystąpiono do obrad nad bu- 
dżetem min. spraw zagranicznych. Referował 
pos. Dyboski (BB). 

Pod koniec dzisiejszego posiedzenia — jak 
donosimy na innem miejscu — zgłoszony zo- 
stał wniosek PPS. w sprawie sądownictwa w 
związku z toczącym się procesem o demon- 
strację Nagłość wniosku będzie uzasadniona 
ua najbiiższem posiedzeniu” Sejmu, Ponadto 
wpłynął wniosek posła Grynbauma w sprawie 
dostarczania trupów dla uniwersytetów. 

Na tem posjedzenie zamknięto. Następne po 
siedzenie w pon'edziałek. 


B. B. chce „urealnic" projekt 
o zniesieniu ograniczeń carskich 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa 7. 2. Sin. Prezes senackiej ko 
„misji prawnicze; sen. Perzyński (BB) oświad- 
«czył przedstaw c elom prasy, że sen. Jundziłł i 
"Abramowicz nie są przeciwnikami znies'enia 0- 
Emaniczeń carskich, tego pietna pozostającego do 
tąd na całości społeczeństwa polskiego. Clica jed 


nak szeregiem poprawek urealnić (?) ten wnio- 
sek. Sprawa ta zostanie przez komisję załatwio 
na w najbliższym czasie. prawdopodubnie w 
przyszłym: tygodniu w każdym razie przed 
upływem przep sowego termnu 30-dniowego- 


Ostry konflikt obrony z przewodniczącym 


W sprawie o demonstracje C(entrolewu 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 7. 2. (Sin) Na wstępie dzisiej- 
szej rozprawy o demonstrację Centrolewu. za- 
„brał głos adw. Homigwii. który oświadczył. że 
«z powudu ujawazonych w czasie przewodu oko 
ficzności obrona zgłasza na zasadzie art. 72 ko 
'deksu postepowania karnego wniosek o wyłą- 
czenie przewodniczącego rozprawy Zygmunta 
Neumanna, motywując ten wniosek w sposób 
"następujący: W czasie przewodu sądowego prze 
wodniczący utrudmiał świadkom składane ze- 
znań, czyniąc ironiczne uwagi. Najjaskrawiej ta 
rzecz ujawniła się przy badaniu mec. Koren- 
'felda. Takie badanie uniemożliwi ustalenie po 
szczególnych okoliczności sprawy. Nadto prze- 
wodniczący Neumann jest urzędnikiem adznini- 
stracyjnym min. sprawiedliwości, podległym 
bezpośredno ministrowi sprawiedliwości i mie 
może być sędzą w zrozumieniu par, 79 o ustro 
„Ju sądów powszechnych. 

W odpowiedz: zabiera głos prokurator. któ- 
„ry stwierdza. że bardzo możliwem jest że na 
'leżałc dać się wygadać Świadkowi. jednak te 
"go rodzaju zarzuiów przewodniczącemu staw ać 
nie można. termbardziej. że zeznania Korenfelda 
były uakie że przewodniczący musiał zadawać 
pytania, Uwagi przewodniczącego były uzasad 
nione. prokurator wobec tego stawia wniosek 
o odizucenie wtiosku obrony. 

Zabiera głos adw. Pundo który oświadcza. że 
obrona nie z lekkiem sercem postawiła wmio' 
sek c wyłączenie przewudriczącego że tu nie 
jest miejsce dla ustalerńia przyczyn śmierc 
mec. Korenfeld uczwnią to lekarze. ałe my lu- 
dzie w chwili gdy widzieliśmy Śmierć kolegi, 
nie możemy ną to zamykać oczu ' jakże brzmia 
ło pytanie przewodnczącego: „Czy pan mece 
has czułe się nieodpowiednio. gdy nie widzi po 
Ikif?“ Można byłe zrozumieć co sę z nm aka 
ło po takich pycaniach. Przez cały czas proce 


su obrona była uarażona na więcej takich mo 
mentów. 
Po krótkiej naradzie trybunału przewodni- 


czący ogłasza następującą decyzję: Wobec te- 
go,że we wniosku obrony sąd ni: dopatrzył się 
podstaw prawnych do wyłączenia przewodni 
czącego, trybunał postanawia wniosek obrony 
pozostawić bez uwzględnienia. 

Obrońca adw. Rudziński stawia z kołei wnio 
sek o odroczenie rozprawy wobec niestawie- 
nia się oskarżonej dr, Budzyńskiej-Tyliekiej. 
która chce być obecna podczas zeznań świad- 
ków. Mówca przedstawia sądowi dwa świa- 
dectwa lekarskie na dowód, że dr. Tylicka do 
znała wstrząst nerwowego i zalecono jej dłuż- 
szy wypoczynek. 

Prokurator wnosi o wydelegowanie do dr. 
tylickiej lekarza sądowego. 

Przewodniczący zapytuje prokuratora, jaki 
byłby jego dalszy wniosek w razie, gdyby le- 
karz sadowy orzekł, że dr. Tylicka nie może 
przybyć na rozprawę. 

Prokurator: W tym wypadku postawiłbyin 
wniosek o wyłączenie sprawy dr. Tylickiej z o 
becnego procesu. 

Adw. Rundo sprzeciwia się wnioskowi pro- 
kuratora i oświadcza, że aki oskarżenia trak- 
tuje wszystkich oskarżonych łącznie. Nie mo- 
żna rozpoczętego procesu powtarzać wobec je- 
dnego z oskarżonych. 

Adw. Dabrowski wnosi o odroczenie rozpra 
wy na 14 dni. 

Prokurator: Wierzę, że tak rutynowani o- 
brońcy potrafia ocenić powagę sądu. „Proszę 
wybaczyć, że to mówię, ale zalecałoby się obro 
nie większe opanowanie nerwó w sposobie 
prowadzenia rozprawy i stawiania całej spra 
wy. Będę zmuszony wyciagnąć konsekwencje 
z takiego zachowania si obrony. 

Adw. Rundo: „Ciepły ton p. prokuratora 


e 
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U osób przygnębionych, wyczerpanych, nietdoinych 
do pracy, naluluinu weda gorzka „Franciszka Józefa * 
pobudza obieg miw.. wzinacnia zdolność myślenia, 
i chęc do pram. Jęćsć w aptekach : drogerjach.. 
KOFTA ON DMS. E YONNE ZEZRZNOROONIO 


skłonił mmie dk spokojne; go wysłuchania ca- 
lego jego przemówienia. Obrona działa jednak 
ściśle w grumcach komnuetencji. 

Adw, Dztcowski: Wobee przesłania odpi- 
sów obrony i protekelu części 'czprawy do u- 


rzędu prokur alorskiego oświadczam, że solida 
| ryzuję sięz ośwadczenien: kolegi Berensona zło 
żonem na wczorajszej rozprawie, oraz z wszy, 
stkiemi jego następnymi oświadczeniami. 


W tym momencie wszyscy obrońcy wstają, 
oświadczając: I my solidaryzujemy się. Pro- 
simy o wciągnięcie tego do protokołu. 

Na tem przewodniczący wśród niezwykle ną 
pietej atmosfery odroczył rozprawę do wtorky 


Wniosek opozycji w Seimie 


(T.ietonem od naszego korespondentaj 


Warszawa 7.2. Sin. Na dzisiejszem posie 
dzenu Sejmu zgłoszony został wniosek nagły' 
szeregu klubów opozycyjnych w sprawie prze” 
wodii.ctwa w rozprawie o demonstrację Cen- 
trole wu. f 

—— 


Pogłoski o zmianach wrządzie 


tTelctonem od net* o korespondenta) 

Warszawa. 7. 2. W kołach politycznych roze 
szły się pogłoski, iakoby w nadcliodzącym tygodniu 
miały nastąpić zrmany na wybitnych stanowiskach. 
Mówią, że stanowisko min. spraw wewn. ma objąć 
wiceminister Stamirowski, stanowisko min. spraw 
zagr. wiceminister Beck, a stanowisko ministra skar 
bu albo wiceminister Kox, albo poseł Miedziński 
Mówią dalej, że ma być ntworzony centralny Zad 
wszystkich monopciów, a ich prezesem miałby zo“ 
stać vbecny wiceprezes Starzyński. Pogłoski te 
należy przyjąć z dużemi zastrzeżeniami, 


krwawe starcia na Maderze 


Paryż 7.2 (B) Jak : Lizbony donoszą, na 
Maderze wybuchł strajk generalny na znak pro 
testu przeciw wprowadzeniu nowej ustawy 
zbożowej. W Funchal zamknięte są wszystkie 
sklepy, oraz wstrzymana jest wszelka komu- 
nikacja lądowa i morska. W różnych częściach 
miasta doszło do krwawych walk, które po- 
kg za sobą liczne ofiary w zabitych i i ram 
nyc 


Orozycia bojkotuje u ybory 
hiszpańskie 
(Telegram własny „Nowego Dziennika") 

Paryż 7. 2. (B) Z Madrytu donoszą, że 
partja liberalna z dawnym prezydentem Izby 
Alvarezem na czele, oraz partje opozycyjne u 
chwaliły rozpocząć w przyszłym tygodniu wiel 
ką akcję propagandową za bojkotowaniem wy 
borów. Z drugiej strony rząd hiszpański za- 
mierza uwolnić wszystkich więźniów polity- 
cznych w celu złagodzenia podniecenia, 


Anarchista Schirru sianie przed trybu- 
nałem specjalnym 


Rzym 7, 2. (R) Poddany wczoraj Pieru- 
chaniu włoski anarchista Schirru zeznał, 
od najwcześniejszej młodości hołdował idei a a- 
narchistycznej. Podczas ostatniego pobytu w 
Paryżu przed paru miesiącami Schirru po- 
wziął zamiar wykonania zamachu na Mosso- 
liniego. Zamach przygotował w Charleroi w 
Belgii. Skonfiskowane bomby sporządził wła- 
snoręcznie a potrzeby do nich materjał wy- 
buchowy zdobył w Leodjom. Do Rzymc przy- 
był z zamiarem dokonania zamachu. Zamiesz 
kał w hotelu Royal przy via Venti Settembre, 
przez którą Mussolini codziennie przejeżdża. 
Schirru będzie postawiony pod sąd specjałny 
dla ochrony państwa, klóremu w myśl ustawy 
przysługuje prawo skazywania anarchistów 
na karę śmierci. 
BE Z AE A 

Giełda zbożowa krakowska z dnia 6 bm. Mąka 
pszetia 65 proc. 38—39, z młynów kongr. grysiko 
wa 43—44, „0000“ 37—38, mąka Żytnia okr, krak. 
typ. 29.50—30, okr. poza. typ. 30.50—31. Reszta bez 
zmian. Tendencja ntrzymana, dowozy słabe 
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Na wszechnicach wiedeńskich wre! 


Po dłuższym okresie spokoju slaly się wsze 
chnice wiedeńskie znown widownia dzikich 
wykroczeń ze strony studentów nacjonalsocja 
listycznych. Od kilku dni wyladowuje się ener 
6)a bezczynnych krzykaczy ullragermańskieh, 
ów. osławiony „furror leuionicus* na bezbron- 
nych i chętnych do nauki sżudenlach, którzy 
we wszechnicy widzą symbol nauki, a nie fo- 
rum politycznych walk. Hakenkreuzlerzy na- 
tomiast mają inne wyobrażenie o uniwersy- 
tecie; ich jedynym „pozytywnym“ punktem 
Programu politycznego i kulturalnego jest śle 
Pa, chorobliwa nieufność do wszystkiego co 

dowskie, do wszystkiego co nosi na sobie 

y wolności i postępu. Realizowanie tego 
"programu" objawia się ostalinio w urządza- 
mu skandalów, w maliretowaniu studentów in 
nych przekonań i narcdowości. w lżeniu po- 
licji, otaczającej gęstym  kordonem gmachy 
wsżechnie i instytutów, w chóralnym spiewie 
hymnu hakenkreuzlerowskiego oraz w obrzu 
caniu obelgami zgromadzonego poza pierście 
mem policji tłumu socjalistów, dla których 
ramy uczelni zostały zabarykadowane przez 
mówcy CZAną masę rozwścieczonych „Germa- 
' „Ring 12-listopada" przedstawia w godzi- 
nach przedpołudniowych oryginalny, wprost 
fantastyczny, widok, skrzętnie fotografowany 
Przez ruchliwych reporterów pism miejsco- 
wych i zagranicznych. Policja piesza i konna, 
Za0patrzona w gumowe pałki, otacza ze wszech 
stron rynek i przyległe ulice, nie przepuszcza- 
JRC przechodniów bez wylegitymowania się. 

pa uniwersytecka jest obsadzona szczelnie 
słuchaczami nacjonalistycznymi, wśród któ- 
tych uwijają się faszyści niemieccy w swych 
ronzowych koszulach z czerwoną swastyką 
na ramieniu. Naprzeciwko studenci z wrogie- 
80 obozu, zasileni tłumem robotników. zajmu- 
JaEych nieprzyjazne stanowisko wobec rozbryka- 
nej dziczy i odpowiadaja cych na hymn nacjonali 
Styczny. „Deutschland, Deutschland!“ — Mię 
dzynarodówka, Ze względów bezpieczeństwa 
zniesiono przystanek tramwajowy obok uni- 
Wersytetu; szybko mijają tramwaje zagrożo- 
ną „placówkę“. 
, Szczególnym objektem napaści są plakaty 
l rozdawcy ulotek socjalistycznych. Raz po raz 
Przelatują ponad głowami policjantów ręczne 
«pociski*, w postaci jaj, i żarówek. wypełnio- 
nych atramentem (to twórcza fantazja austrjac 
kich hitlerowcówł), bv rozbić się czarna pla- 
mą na odezwach socjalistycznych hib mundu- 
rach policjantów. 

Funkcjonarjusze policyjni, którzy dwa dni 
Z rzędu nie reagowali czynnie na chuligań- 
skie wybryki burszów. stracili w trzecim dniu 
Chscesów cierpliwość. Ze wzniesionemi pałka- 
IM i golemi szablami wpadli na rampę. wtła- 
czając rejterujacych „bohaterów“ do auli. Nie 
obeszło się bez rozlewu krwi: hakenkreuz!te_ 
rzy walczyli laskami i stalowymi prętami, 

Przyczem przy całej powadze sytuacji nie 
rakło momeniu groieskowego, wzięcia do 
niewoli" funkcjonarjusza policyjnego, który 
w: zapędzie „ośmielił“ się postawić stopę na 
nietykalnym gruncie akademickim. Rozstępo 
wały się przed nim .bałwany" hitlerowskie, 
A dwaj „heroldowie" odprowadzali go w 

um triumfie dą rektoratu. i 
KH Gcrpieli podczas zajść niemało i slucha- 
kich > (OWCY. Wyrzucanę ich wśród niełudz 
erw A Zasków, „Juda verrechi ™ go! 
: achel“ ze gał wykładowych, przepędzano 
wą BWL. utworzony długi szpalei, |aiczku 
ai ay, niemiłosiernie kulakami i pre. 
nabob owymi, tak, że wielu wydobyło się 
rl sej z lego inferna z obrzękłemi twarza- 
EANA RA Sińców. wielu zrzuconych z wy- 
ARÓRE. ng musialo odwieźć pogotowie ra- 
midi - Jedyną „pociechę“ stanowi fakt, że 
a re] ciężko ranionvmi znajduje sie obvwa- 
A ancuski Gaston Ladmiral. korespondent 
tku dzienników paryskich. Jest rzeczą pra- 
wdopodobną, że poselstwo francuskie podej- 
mie odpowiednie kroki u czynników miaro- 
dajnych. by ekscesom nisodpowiedzialnych e- 


. 
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lementów, rozzuchwalonych biernością władz 
akademickich, położyć ostalęczny kres, 

Ge bylo powadein tych krwawych zajść? 
Na czwarlek 5 bm. został; zapowiedziane wy 
bory de tzw. .Siudentenkammer", instytu- 
cji*ustanowionej przez osławionego prorektora 
hr. Glcichspacha, znanego z antysemickich 
wysląpień w czasie zeszłorocznych ekscesów. 
, Pod presją hakenkreuzlerów, stojących na stra 
| ży „czystości rasy“ przyjęto za podstawę wy- 
borów tz, „Arierparagraph*, na mocy które- 
go jedynie Aryjczyk ma prawo czynnego i 
' biernego prawa wyborczego. Lewicowi studen 
| ci propagowali bojket wyborów, opariych na 
| tak reakcyjnej zasadzie i to ich negatywne 
| stanowisko stało się bezpośrednim punktem 
| wyjścia ekscesów. Hakenkreuzlerzy strzaskali 
| tablice ogłoszeń socjalistycznych. żydowskich, 
|| 
| 


a nawet (horribile dictu!) katolickich związ- 
ków, znajdująych się w weslybulu uniwersy- 
tetu, zrównali z ziemią drewniany kiosk so- 
cjalistów przed techniką i ze zwycięskim hy- 
mnem na ustach a rękoma wzniesionemi fo 
„Fascistiengruss* stali w ulubionej swej „bo- 


Można z pogardą, politowaniem iub gorzką 


fa 


Str. 3 


— 


| Twoje zdrowie - Twyn kapitałem 


| A zatem pij tylko herbate zdrowotną 


MATTE PARANA 


Do nabycia we wszystkich sklepach branży. 
DE E aa 
ironją spoglądać na wybryki rozhukanei stu-- 
denterji i złożyć je na karb miodzieńczej lek- 
komyślności i nieodpsw'edzialności, jak je- 


się władz akademickich, a zwłaszcza re. 
ktora Uebersbergera, nı licującego wcale z 
powagą i godnością magnificencji? Nazwał om 
wywieszenie odezw i rozdawanie ulotek so- 
cjalistycznych „bezczelna prowokacją”, a dele- 
gatom Związku żydowskich akademików „Ju- 
daea“. prolestującym przeciw wykroczeniom, 
dał „dobrą radę“, by sklonili socjalistów do 
usunięcia plakatów, a wówczas nastapi spokój 

Społeczeństwo żydowskie w kraju i zagra- 
nicą, a szczególnie w Polsce, powinno założyć 
jaknajostrzejszy protest przeciwko utrudnia- 
niu studjów akademikom żydowskim, przewa 
żnie obywatelom polskim, oraz przeciw zagra 
-uniu ich osobistemu bezpieczeństwu na wszech 
nicach wiedeńskich. 

Wiedeń, w lutym 


AE A O W AN 


—F. Schlang.— 


Miszper'a przeć wyborami . 


„Hiszpanja to osobliwy kraj, w którym król 
jest z przekonań republikaninem, a monarchi- 
stycznie nastrojony naród pragnie republiki". 
Zdanie to, przypisywane pewnemu generalo- 

! wi z okresu dyktatury Primo de Rivery, nie 
jest paradoksem. 


| sum z pozie przed zapalonym stosem. 
| 
1 


lą nas niecałe 4 tygodnie, Po ośmiu latach 
bezczynności ma się zebrać parlament, które- 


go rola znacznie odlicga od zwykłej kadencji , 


| izby ustawodawczej. Niektórzy wręcz golowi 
,są nazwać go parlameniem  „konstytucyj- 
nym“. Nie ulega bowiem wątpliwości, że caly 
spłot zawikłanych stosunków wewnętrzno-po- 
litycznych, poczynając od wprowadzenia dy- 
| ktatury przez gen. Primo de Riverę, poprzez 
bezbarwne i bezprogramowe rządy „tymcza- 
sowe“ generała Bereguera, poprzez liczne pow 
stania, usilowane przewroty i nieudane rewo- 
lucje — rozwiązać będzie musiał nowy parla- 
ment. 

Cóż, kiedy parlamentarzyści nie chcą par- 
lamentu, demokraci — demokratycznych rzą- 
dów, a republikańie — zmiany konstytucji! 
Pomimo bowiem dążenia obecnego rządu do 
jak najrychlejszego zwołania reprezentacji lu- 
dowej, pomimo oświadczenia korony, iż 


mimo wreszcie powszechnego niezadowolenia 
z przedłużania się niepewnego stanu „tymcza 
sowości“ pod rządami gen. Berenguera, stron 
' niċlwa opozycyjne, zarówno prawicowe, jak i 
lewicowe postanowiły wybory zbojkotować. 
Pierwszy krok w tym kierunku poczynili re 
publikanie, którzy, zrażeni niepowodzeniem 
| swej akcji powstańczej, postanowili wstrzy- 
| mać się od udziału w wyborąch. Śladem ich 
poszli socjaliści, a wkrótce i liberałowie. Rzecz 
oscbliwa. że t. zw. grupa konstytucyjna, żrze- 


szająca wybitnych mężów stanu z obozu kon- 


serwalystów i liberałów — byłego premjera 
| Sańchcza Guerrę, ministrów Alvareza, Villa- 
nuevę. Bergamine i in. — postanowiła li tylko 


z tych wzgiędów przyłączyć się do ruchu boj- 
kotowego, by nie pozostać „jedynem stronnic- 


Z sali koncertowej 


A r Ru'instein 

Każdy koncert Rubinsteina jest wielką uroczy- 
Słością artystyczną. nawet jeśli — „ak osfatnio — 
niektóre szczegóły iechniczfeł w  przepieknych 
warjacjach handlowskich Brahmsa nie stoją "na 
tej wyżynie. do której nas o7 przyzwyczaił. Technic 
jednak wszystko pod pulcami tego artysty naj 
czystszą poezja znshkomitem ujęciem  slylis'ycz 


Od daty wyborów -do nowych Gortezów dzie | 


s + M. R dh f 
uchwalv Cortezów będa dla niej wiążące, po- ! 


twem opozycyjnem. w przyszłym parlamen- 
' cie”, skoro skrajna lewica nie będzie w nim 
reprezentowana. 

| Liberałowie jeszcze się wahają: iść do wy- 
| borów. czy nie brać w nich udziału? Przed 
| kilku dniami premjera odwiedzili dwaj prze- 
wódcy stronnictwa, hrabia Romanones i mar- 


| kiz Alhucemas, żądając gwarancji wolnych 


(wyborów i usunięcia 800 mfanowanych przez 


rząd. burmistrzów. sie 

Lecz „republikański“ król. a wraz z nim i 
| rząd „tymczasowy” dak dalece pragną unor- 
,mowania stosunków i uspokojenia kraju po 
' okresie długotrwałej i nieiortunnej dyktatury, 
że gotowi są pójść na wszełkie ustępstwa, by- 
leby Cortezy stały się istotnem przedstawiciel- 
;stwem narodu wyposażonem w posłuch i au- 

torytet. m 

Toteż ostatniem posunięciem rządu była đe- 

klaracja ininistra spraw wewnętrznych, zape- 
wniająca zupełną swobodę wyborów. Ułaiwie 
„ne będa warunki wyboru 
strzów na prowincji, sędziowie Sądu Najwyż-, 
szego obejmą dozór nad funkcjami władz wy- 
borczych, cenzura prowencyjna będzie znie- 
siona, sądy polowe będa usunięte, wprowadzo 
| na zostanie z powrotem wolność 
się i zwoływania zgromadzeń. Wreszcie dekla 
racja rządowa słusznie dodaje, że ci, którzy 
są niezadowoseni z obecnego stanu rzeczy, ła- 
cniej mogą go krytykować z trybuny  parlą- 
inentu, ci zaś którzy wolą powrót do dykta- 
| tury, będą mogli dowieść swej siły w drodze 
wyborów. 

A jednak wodzowie partyj jeszcze się wa- 
haja. Najbliższe dnie mają być decydujące: 
czy Hiszpanja będzie miała wolne Cortezy, re- 
wizję konstytucji i stabilizację stosunków we- 
wnętrzno-politycznych, czy też przez dłuższy 
jeszcze czas targana będzie zamieszkami, bun- 
tami i rewoltami. 

A tymczasem peseta spada, i finanse kraju 
mogą być uratowane tylko z największym 
| wysiłkiem. 


nem oraz polęgą wyrazu. przyczem program za- 
znajamia nas za każdym razem z jakąś interesu- 
jaca nowością, tą razą » s:eścioma pieśniami 
hułyarskiemi Tajceviea uiecó egzotycznemi i p% 
liionalnemi mimotó o zachowanym charakterze 
ludowym. oraz z trzema mazurkami Gradstelna, 
| będącymi naśladownictwem w formie i treści ma- 
| zurków Szymanowskiego Nie trzeba jednak tym 
utworom lepszej rekomendach jak gra Rubinstei- 
na. w której z pewnoscia więcej mieści się pię- 
knu niż w utwerach samych. Cad 


dnak odnieść się do niegodnego zachowanią. 


nowych burmi- 


zrzeszenią 


SU 4, 


jurdgzna katastrofa kOl 
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Nr W. 


ZEE OTOZ ZOZ DOZÓR 


ajawa w Krakowie 


Zderzenie duóch pociągów pospiesznych. — 5 osób zginęło. kilkanaście rannych 


Kraków, 8 lutego. 
Wczoraj nad ranem teren dworca krakowssiego 
był widownią niebywałej dotąd w Połsce katastro 
fy kolejowej Zderzyły się na mostku za rogatką, 
prowadząca do Toń dwa pociągi pospieszne: bu- 
kareszleński Nr 304 wyjeżdżający o godz. 525 ra- 
no z Krakowa do Berlina i warszawski Nr. 5, 
przybywający o godz 333 do Krakowa. Katastro- 
fa. która zdarzyła się o godz. 529, przybrała wiel- 
kie rozmiary, pociagajac za sobą. jak dotąd usta- 

łono. śmierć 5 osób oraz zranienie _iikunastu. 


f PRZYCZYNA KATASTROFY 


Wedle zebranych przez nas na miejscu kata- 
strofy informacyj. katastrofę spowodowało wa- 
dliwe nastawienie zwrotnicy dla pociągu berliń- 
gkiego na tor wjazdowy Nr. 1. którym-to torem 
równocześnie jechał w strone dworca krakowskie 
go pociag warszawski Na dworcu przeiokowym 
przy ul Warszawskiej pełnił służbę jako dyżurny 
ruchu Jan Duda, który podczas pracy dosta? atako 
kamieni żółciowych i wskutek boleści położył 
się w dyżurce. Prócz niego zajęty był w iwżurce 
Rako kancelista funkcjonarjusz kolej. Jan Ochoń- 
eki Ten. zamiast zawiadomić główny urzad r1chn 
© zasłabnięciu p. Dudy i spowodować przysłanie 
zastępcy, samowolnie obiąl fnnkeje dyżurnego ru 
ebu i naafawi! fałszywie automat zwrotniczy. DU- 
Bzczając wyjeżdżający z Krakowa pociąg na tor 
wiandowy, wolny na przyjazd pociągu warszaw- 
skiego. ' 

W ostatniej chwili. kiedy już wyłaniał sie z za- 
Krętu pociąg berliński, netniący służbe kontrolo- 
wa zwrotnic n Wójcik. radca miejski 7 PPS. wi- 
dząc grożąca katastrofe. sygnalizował latarka nic 
bezpieczeństwo. dzięki czemu pociąg berliński 
zwolnił biecu Nicskoty nie ndało się jednak zapo 
Miec katastrofie. sdvż pociąg warszawski z całym 
mpetem wjechał na, mostka na pociag berliński 

Katastrofa miala miejsce w odległości 1 kilo- 
metrów od "łównogo dworca osobowego Tak u- 
stalono, pocia warszawski bezpośrednio przed 
zderzeniem ejchał z szybkością 30 klm. a berliński 
 khn. 

SKUTKI KATASTROFY BYLY STRASZNE 

Obie lokomotywy wjechały w siebie i na miej- 
ecu utkneły Rompedzone wagony spowodowały 
spiętrzenie się węglarek, oraz wozów pocztowych 
f służbowych a obu pociągów Nadto spiętrzy! 
się i częściowo uległ rozbicin pierwszy wóz pa- 
Bażerski 3-ciej klasy przy pociągu warszawskim. 

W ciemnościach nocy rozległy się jęki rannych 
I wołania o pomoc 

Natychmiast przybiegła na miejsce strasznej ka 
tastrofy okoliczna służba kolejowa. która zaa- 
larmowała urząd ruchu na głównym dworcu kole- 

oraz pobliski szpital garnizonowy. Zaalar- 
mowano równie pogotowie ratunkowe i straż po- 


AKCJA ' RATUNKOWA 
Pod kierownictwem dyrektora ruchu o. Pischin- 
gera, zastępcy naczelnika stacji krakowskiej Sze- 
hchowskiego i nadradcy inż. Allerhanda przystą- 
piono do energicznej akcji ratunkowej. Przede- 
wszystkiem straż pożarna poczęła wyrąbywać 
części uszkodzonych wagonów służbowych. aby 
dostać się do tych miejsc, skąd rozlegały się jęki 
ofiar katastrofy. Z pod gruzów wagonów wyno 
sili sanitariusze wojskowi i pogotowia ratunko 
wego zabitych i rannych. odwożąc rannych karet- 
kami natychmiast do sznitala chirurgicznego Ak- 

cja ta trwała do godz 7-mej rano 


ZARICI I RANNI . 
Jak dotąd zdołano ustalić, zginęli na miejscu: 


Franiszek Wróbel, palacz parowozowy (lat 42), 
zupełnie zmiażdżony wskutek wjechania węglarki 
na parowóz, Józef Hadosz, kierownik pociągu 
berlińskiego (lat 52) znaleziony w gruzach wago- 
nu służbowego Rudolf Ehrenpreis (1. 42) kontro- 
lor pocztowy ze Lwowa, wydobyty o godz. 10-tej 
rano z pod gruzów ambulansu pociągu berliń- 
skiego i inż. Wieslaw Kramarz z Gdyni (lat 28) 
pasażer wagonu 3-ciej klasy pociagu warszaw- 
skiego, który jechał do Krynicy, wioząc ze sobą 
narty. Nadto zmarl wskutek odniesionych ran 
Stanisław Żychowski, maszynista pociągu war- 
szawskiego, po przewieziemu do szpitala 

Ranni: 1) Skrzep Jakób (lat 28). urzędnik pocz- 
towv Lwów. doznał złamania żeber. 2) Wojla- 
szek Wincenty (lat 32) doznał złamania prawe- 
go ramienia. 3) Ilyla Wincenty (la' 32) poset 
z Brzeźnicy. doznał złamania kości nosowej. 4) 
Kłoskowiec Tadeusz (lat 19%) doznał złamania ra- 
miona. 5) Krawezyk Leonard (łat 38) z Piotrkowa 
doznał złamania żeber. 6) Żmuda Grzegorz (lut 
48) konduktor z Katowic doznał złamania obu pod 
udzi. D France Ludwik (lat 38) podurzędnik pocz- 
lowy ze Lwowa doznał ogólnych koniuzyj zwich 
nięcia lewej ręki w ramieniu. 8) Gregorczyk Ka- 
rol (lat 42) maszynista kolejowy z Rzeszowa do- 
znał ogólnych lekkich komtazyj, 9) Wróbel Anlo- 
ni (lat 36) doznał ogólnych Fontuzyj, 10) Scheller 
Władysław (lat 30 ze Lwowa doznał ogólnych 
kontuzyj. 11) Czerniowsk* Zacharjasz (lat 30) do- 
zrał ogólnych kontuzyj 12) Lewandowski Wła- 
dysław (łat 355 doznał rany na czole — Wszyscy 
wymienieni ranni zostali odwiezieni na stację po- 
golowia ratunkowega, skąd po prowizorycznem 
zaopatrzeniu odstawiono ich do szpitala św Ła- 
zarza, Nadto kilkanaście osób uległo wstrząsowi 
nerwowemu i doznało lżejszych obrażeń. Ci osta- 
tni udali się o własnych siłach cześcią na perom 
a częścią do miasta 

Wedle komunikatu Dyrckcji Kolei. prócz pięciu 
zabitvch są cieżko ranni: Kłoskowicz. Żmuda. 
Wojtaszek. Wróbel i Krawczyk. zaś dalsi wynie 
nieni lekko ranni 

CUDEM OCALONY PASAŻER 

Zaznaczyć należy. że wedle zapodań służby ko- 
lejowej, w wagonie 3-ciej klasy pociągu warszaw 
skiego. w tymsamym przedziale w którym zgi- 
nål Śp. inż. Kramarz, jechał jakiś młody pasażer 
Żyd. niestwierdzonego nazwiska, który wyszedl 
z katastrofy bez szwanku i o własnych siłach 
udał się do miasta, 


12 POSŁÓW W POCIĄGU WARSZAWSKIM 


Również bez szwanku wyszli memal wszyscy 
posłowie, jadący pociągiem warszawskin w licz- 
bie 12 na otwarcie fabryki bekonów do Dębicy 
Jedynie poseł Hyla (BB) odniósł «łamanie kości 
nosowej i umieszczony został w klimice chirurgi- 
cznej. 

PUSTY POCIĄG BERLIŃSKI 

Z pasażerów pociągu berlińskiego nikt nie od- 
niósł ran. a to z powodu bardzo słabej frekwen- 
cji w pociągu oraz faktu, że wszyscy podróżni w 
liczbie kilkunastu leżeli na ławkach. W wagonie 
sypialnym była zaledwie jedna pasażerka, zaś w 
wozach 1-szej i 2-giej klasy dwóch pasażerów, w 
3-ciej klasie kilkunastn Pociąg berliński o godz. 
S rano został po zmianie parowozu i wozów służ- 
bowych oraz personaleu kolejowego puszczony w 


i dalszą drogę. 


NA MIEJSCU KATASTROFY 
Po udzieleniu ofiarom katastrofy pierwszej po- 
mocy, przystąpiono do uprzątania toru i usunię- 
cia szczątków robitych wagonów Miejsce kata- 
strofy przedstawialo okropny obraz. Już z ul. Lo- 


124.27, Gdańsk 173.36, 173.79, 172.98, Lordyn 4338 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszuwa, 7 2 PAT. Akcje: Bank Handlowy w 
Warszawie 108, Bank Polski 151, Bank Zw. Sp. 
Zarobk 65, Częslocice 30, Warsz Tow. Fabr 
Cukr, 30, Modrzejów 8 i jedna czw Pożyczki: 3- 
proc. budowlana 50, 4-proc. inwestycyjna 96, se- 
ryjna 101 i pół, 5-proc konwersyjna 4 7i pół. 
4-proc. stabilizacyjna 78. 10-proc. kolejowa 108 i 
ról, 8-proc L. Z. Banku Gosp Kraj. 4. 

Walaty: Dolary 8.90 i trzy czw. 892 i trzy czw 
838 i trzy czw  Dewizy: Belgja 124.58, 124.30, 


| 
| 


i jedna czw., 43.49, 43.27 i pół, Nowy Jork 8.916, 
8.936, 8.896, Nowy Jork telegr. 8.925, 8.945, 8.905, 
Paryż 34.98 i pół, 35.07, 34%), Praga 26.40 i pół, 
26.41, 26.34, Wiedeń 125.40, 125.71, 12509. Włochy 
46.74 i pół, 4687, 4662, Berlin 21226. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 7. 2 PAT Waluty i dewizy: Berlia 
169.11-—169.61, Budapeszt 12408—124.38 Bukareszi 
422 i jedna ósma do 4.24 i jedna ósma, Nowy Jork 
710.50—713, Paryż 27.84 i pól do 27.94 i pół Pra 
ga 2102 i pół do 2110 ' pół Warszawa 79.61— 
79.89, Zurych 137.28—137 78. Amerykańskie 708— 
712, Niemieckie 168.88—169.46, Szwajcarskie 138.93 


l 


kietka, prowadzącej pod most kolejowy, widać 
spiętrzone wozy kolejowe. wbite w siebie jakby 
pudelka od zapałek, Obie lokomotywy spojone tak 
że przody wdarły się w siebie. a podwozie spię- 
trzyły się ku tyłowi Od węglarek oderwały się 
częściowo koła stając w poprzek toru  Zupeimie 
zdruzgotane staly przyległe do lokomotywy wago- 
ny służbowe i pocziowe oba pociągów, przyczem 
w miejscach złączenia spietrzyły się wysoko w; 
górę Takisam widok przedstawiał wagon 3-ciejl: 
klasy pociągu warszawskiego. zidruzgotany w czę, 
ści przedniej, Obok torów leżą odłamki żelaza, 
szczątki ścian wozów, sixdzenia <rewniaae oraz 
szczątki paczek poczlowych 

Urząd pocztowy na dworcu rrzystąpił do zabez-, 
pieczenia przesylek pocztowych, które wskutek: 
zmiażdżenia wozów ulegly częściowemu zniszcze< 
niu. Pod tor podwieziono ambulans pocztowy i o- 
toczono go kordonem policji. poczem funkcjonar=' 
jusze poczlowi utworzył* łańcuch i przeładowali. 
przesyłki z ambulansu pociągu warszawskiego 
Natomiast nie tknięlo ambulansu pociągu berliń: 
skiego. gdyż władze sądowe zasirzegły sobie u- 
przednie przeprowadzenie wizji śledztwa W wa- 
gonie tym zostawiono zwłoki urzędnika ambu- 
Jansu. 

Prace około usunięcia rozbitych wagonów pole- 
gały na podłożeniu pod lokomotywy stosu pod- 
kładów. aby usunąć skręcone podwozia Wyciąga- 
ły je lokomotywy, do których przyczepiono łań- 
tuchy. przywiązane do podwozi Części zniszczo- 
rych wozów podważano dźwigarami i stopniowo 
przesuwano na boczne torv. paczem przystąpńo- 
no do usumięcia rumowiska Prace te przeciągnęły 
sie do późnego wieczora. przyczem za »tosowano 
leż aparaty tlenowe do przestnania żelaza 

Ruch pociągów wstrzymany do godz. 8-mej ra- 
no. został przywrócony na torze wyjazdowym, 
przyczem ograniczono ruch pociągów towarowych 

Wiadomość o strasznej kalastrofie rozeszła się” 
lotem błyskawicy po Krakowie Przez cały dzień 
ciągnęły ulicą Wrocławską i Lokietka tłumy mie- 
szkańców Krakowa w stronę miejsca katastroły, 
przyglądając się z poza ogrodzeń kolejowych pra- 
com nad uprzątanien toru 


ŚLEDZTWO I ARESZTOWANIA. 


Na miejscu katastrofy urzędowała od rana dy- 
rekcyjna i sądowa komisja śledcza, przesłucha- 
jac personel kolejowy w związku z katastrofą. Na 
połceenie sędziego śledczego aresztowany został 
kancelista Ochoński, który fałszywie  nastawil 
zwrotnicę, powodując katastrofę. 

Jak się w ostatniej chwili dowiadujemy, wła- 
dze kołejowe zawiesiły w urzędowaniu dyżurne- 
gc ruchu Dudę, którego również aresztowano. 

} Śledztwo sądowe spoczywa w rękach sędziego 
śledczego dra Watora i prokuratora  Michałow- 
sikego. 

Dziś w niedzielę o godz. 8 rano przyjechać ma 
do Krakowa delegat głównej inspekcji Minister- 
stwa Komunikacji insp Grosser, który będzie kie- 
rował śledztwem techniczno- kolejowem. 


SZKODY W MATERJALE KOLEJOWYM 


„Szkoda, wyrzadzona w taborze kolejowym skut- 
kiem katastrofy nie jest jeszcze dokładnie usta- 
lona Wedle przypuszczalnych obliczeń fachowców 
szkoda nie przekroczy kwoty 250.000 zł, gdyż za- 
równo obie lokomotywy, jak i dolne cześci roz- 
bitych wagonów będą po naprawie datne do dal- 
sæ go użytku. Doszczętłnemu zniszczeniu uiegły 
tylko górne, drewniane części 2 rozbitych wozów 
służbowych i 2 ambulansów pocztowych, oraz 
część wozu pasażerskiego 3-iej klasy 


—137.73, Czeskie 2099 į pół do 2111 i pół, Węgi 
skie 124.03—124.43. dar jj 


Papiery wartościowe: Renta lutowa 1.13 Ren 
ta koronowa 1.06, Lwów Czerniowce 3485, Ziele- 
niewski 23 i jedna czw, Galicja 18 i pół, 

GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 7. PAT Paryż 20.29 i pół, Londyn 


| 2516, Nowy Jork 5.17.50, Belgja 722, Włochy 


27.10, Berlin 123.11, Wiedeń 7270, Prąga 1631 i 

pół, Warszawa 58, Budapesa 90.36. 

| ZKZ o DIŚ. LO 
— „JEHUDA“, Dziś, w niedzielę, o godz. 3 nad” 

zwyczajne plenarne ZeDcaznie, 


Nr. 30. 
| ma n 


Mt zwycięzców | zwydożonych 


Za wielką koalicją w sioniźmie 


Od ostainiej sesji A. C. daje się zauważyć 
dość znaczne odprężenie sytuacji w łonie ugru 
powań sjonistycznych. Znika bczpłodna kry- 
tyka, której nie szezędzono często niesłusznie 
pbecnemu kierownictwu, a miejsce jej zaj- 
muja rozważania co do silniejszej współpra- 
cy bez względu na poszczególne etapy polityki 

ierownictwa sjonistycznego. Jedynie tylko 
sjoniści- -rewizjoniści są konsekwentni w swej 
bpozycji wobec kierownictwa, używając nie- 
jednokrotnie środków i melod mocno niewła- 
Ściwych. Rozmaite organizacje krajowe rewi- 
zjonistów uchwalają, zdaje się, bez kontroli 
Frzywódców różne iezolucje, które często łą- 
Cza ze sobą brak zmysłu politycznego i nie- 
znajomość warunków działania, 


Odbiega od tego drugie ugrupowanie opo- 


Zycyjne t, zw. sjoniści radykalni, których 
Przedstawiciel dr Nahum Goldmann brał 
udział doniedawna w rokowaniach Agencji 


Żyd psiej z rządem brytyjskim i uczesini- 
czył w posiedzeniu ostatniej sesji A. C. W re- 
racie wygłoszonym w Berlinie, dr. Gold- 
mann surowo krytykuje taktykę  rewizjoni- 
stów i kreśli rozlegly plan wewnętrznego po- 
oju w sjoniźmie „bez zwycięzców i zwycię- 
nych“ 
Dr. Goldmann zajął się przedewszystkiem 
Sprawą odroczenia kongresu. Początkowo po- 
ziela} zdanie większości, że raczej należy od- 
YĆ kongres w lutym, niż kontynuować obec- 
ne stosunki w sjoniźmie. Referent stwierdza 
Oli, że zaistniały takie powody, które prze- 
ważyły całkowicie szalę na stronę argumen- 
tów egzekutywy. Zarzut rewizjonistów, że 
€8zekutywa pod groźbą swego ustąpienia wy- 
Warła nacisk na A. C. w kierunku odroczenia 
songresu, jest zupełnie niesłuszny. Przeciw- 
nie, egzekutywa oświadczyła golowość na- 
'chmiastowego ustąpienia, w razie gdyby 
Przyjęto jej wniosek co do odroczenia kongre 
su. Skoro opozycja, z wyjątkiem przedstawi- 
siela rewizjonistów, ze spokojem przyjęła fakt 
ddroczenja kongresu, to uczyniła to ze wzgię- 
„U na doniosłe i uzasadnione motywy wię- 
szości, zwłaszcza, że syluacja finansowa jest 
Stotnie krytyczna. Pozatem dało się odczuć 
tdprężenie sytuacji politycznej. 


Rokowania z rządem angielskim dopro- 
wadziły do zwrotu, który jest o wide po- 
myślniejszy, niż można było oczekiwać. 


W „SZyscy członkowie A. C. z wyjatkiem re- 
wizjonisty Grossmanna, który wogóle nie wda 


JÓZEF OPATOSZU. 


Żydzi walczą o niepod- 
ległość Polski 


Rozdział V. 
NAOKOŁO WAWELU. 


wach Mordez kaja syiy wysstrzeme shWwytlały 
c t zjawiska dla mnych miecostrzegarne. 
się „de praktyczni ludzie. c Żydzi! Gdziekolwiek 
zidują, wbizją w wodę palic i myX'4, że ium 
Się zakorzenij:. 
więdd. Kaźmierzem wznosił się Wawe. ze śwcmi 


tem, wis Setki Jat polskiej kultury sąsiadują z ghet- 

ścieśnione qoaa "em jako coś obcego. padala na 
Polski omki cieniem | lękiem. 

: e korony, wykuwane przez Żydów, świężt 

"© opigonów, polscy królowie z żo- 

— W$zystko te leżało w sklepionych 

jak w obszernych cesarskich sypial- 


Biak byk ako rozedrganego słowa, które pod- 
e RY 3, M. > Się bożnuce. Jak długo płomien= 
miecz mogą Zo ów i Norwidów nie zastąpią 
hienas Ydz. dalej wbijać pale w wodę cud 

F — Słowo człowiecze, boże słowo zawsze 
przeciwstawi się mieczowi. 
"i me znikają, choćbyś le nawet w 
rzcpaĆ stracal Olbrzym: Wawel nie może sie 
PU"TzyĆ z Z zapidłym Kaźmierzem 


„NOWY DZIENNIK“ puniedziałek 9. IL 1956 


Doskonałe i E 


Miliony kobiet używają od 
lat mydła toaletowego Lux. 
Jest ono nietylko nadzwy- ; 
czaj czyste i pachnące, ale - 


także tanie! 


LTS8-94P 


wał się w rzeczowe debat lecz zadawalał się 
odinawianiem egzekutywie prawa do prowa- 
dzenia rokowań, odnieśli wrażenie, że 


stanowisko rządu brytyjskiego wobec sjo- 

nizmu uległo całkowitej zmianie i istnieje 

nadzieja gruntownej zmiany polityki Bia- 
łej Księgi. 


Referent sądzi, że pierwsza część rokowań, 
której celem było przekonanie angielskich po- 
lityków do przychyłlniejszego dla nas ujęcia 
sprawy palestyńskiej, została ukończona, a 
obecnie rozpoczyna się druga, o wiele tru- 
dniejsza część rokowań — zrealizuwania tego 
nowego nastawienia polityków w życiu. Sko- 
ro doszliśmy z rządem brytyjskim do jakiegoś 
modus vivendi, to zapewne nadejdzie i mo- 
(A że trzeba będzie rozwinąć także wielki 


problem arabski. 


Ea punkt tego problemu stanowi za- 
gadnienie konstytucyjnych reform w Palesty- 


Niechaj przyjdą barbarzyńcy z wszystkich czte- 
rech stron i puszu.zą Wawe! z dymem — Wanda 
i Krakus będą daiej spokojnie spali pod górą po- 
piołu. czekali na Norwida, którego niki Polsce nie 
może odebrać. 

Był już dzień biały, gdy Mordechai sk erował się 
ku wyjściu. Czyni sobie wyrzuty, że zostawił Wie- 
rzbuckiego na pust) m dworcu. Garstka ludzi błąkała 
się po salach, zatrzymując się z nabożną czcą przed 
każdyin obrazem  drzeworyrem. 

W kąsach sta¥ austrjaccy urzędnicy i piln:e ba- 
czyli na gości. Austrjacki orzeł wisiał dumnie nad 
wejściem zajnują. miejsce polskiego. 

Wróg wdarł się do Wawelu. przekłuł białego orła. 
Był czas żniw. Naród rzuci? sierpy. zostawił zboże 
na poiu i puścił Się n:eprzebranem: szeregami do 
prokuratora, błagali, by nie bezcześcił bożego przy” 
bytku Naród otoczył palav zwartą masą. a gdy pro- 
kurator nie mógł się odeń uwołnić wwsłał armmię z 
wyciągniętemu mieczami : zagroził że ieśli się nie 
ustąpią. wyrżn'e wszysikich bez pardonu. 

Przeszło dwadzieścia tysięcy nagich szyi wycią- 
gnęło się ku wyciągniętyin mieczom: 

— Albo wyim rzymsk ego orł« ze świątyn' albo 
wyrżnii nas. Ze skrwawionem sercem nie możemy 
żyć! 

Ukazał się nagle Wierzbicki w towarzystwie za 
rośniętegu młodz cca. 

— Skąd ty m. lózku? 

— Spotkałem n: dworcu Raumfelda — nie zna- 
cie s'ę? To test m^) kolega szkolny zapozn:ĵj e S'ę. 
Co Sąazisz. Alte'- Wawelu? Na rem m es-u nie 
można Awe że Polska urodziła się gdzieś pod 


_ She A 5 


anie ! 


najulubieńsze w świecie 


nie, a w iym punkcie kongres będzie musiał 
dać przyszłej cgzekutywie nowe dyrektywy. 

Przechodząc do spraw wewnętrzno-sjonisty 
| cznych, stwierdza reicrent, że polemika wew-_- 
| nętrzno-sjonistyczna posiada coraz ostrzejszy 
z Operuje się osobisiemi  oszczer- 


stwami, jak n, p. organ rewizjonistów prze- 
ciwko Griinbaumowi, chociaż grupa radykal- 
nych sjonistów stoi najbliżej rewizjonistów. 
Organizacja nie może dopuścić do istnienia 
dwóch iak wrogich sobie obozów. Jeśli przy- 
i; szły kongres ma ratować ruch  sjonistyczny, 
į to musi doprowadzić do 


wielkiej koalicji. 


Na zapylanie rewizjonisty Lichtheima, czy 
ta wielka koalicja ma być pod kierownictwem 
| Weizmanna, odpowiedział Gołdmanu: Nie 
| pod kierownictwem Weizmanna. Wielką koa- 
i liceja jest obecnie możliwa z wyłączeniem 
| dwóch ugrupowań skrzydlowych: Brith Sza- 
lea aiaa a a A i części rewizjonistów. Skoro bowiem 


a a a że nie posiada kultury? 
— Racja, Józku. racjal 
— Wynosi s'ę pod niebiosa paryski Panteon — 
odezwał się Baumield — skąd on do Wawel? Jak 
wzbogacony szlachcic do hrabiego z krwa i kości. 
— A w „Smoczej jamie“ byłeś? — zapytał Mor- 
dechaja Wierzbicki. 
Baumfeld patrzał przed siebie w przestrzeń, jak" 
by przemawiał do tłumu: 

— Jaka to dziwna rzecz, ta „Smocza jama“ Zbli 
ża Człowieka do pierwszych dn. stworzenia. Suro- 
we kamienne sklepienia zapierają oddech wywntsią 
wspomnienie o chaosie, który ocieka ogr em. Czar- 
ny ogień stężał pod słowem Boga, — niechaj bẹ- 
dzie susza — zawisł otchłanią nad otenłanig, 2 2 
słybokości wyzie”zą wykrzyw.one twarze zastygłe 
ciała które stugłowy potwór wsiągną! do uieczary. 

— A dziś — uśmiechnał się Wierzbi:ki 
chodza tu parki na romause 

Dzwon:enie przerwało rozm.owvę Przeszedł ksiądz. 
Przechednie rzuci. Się na kz: 

Baurzfeld schyl! się. jakby jak jał ukiękuaś i prze” 
żegnai się. 

— Myślałem, ż: pan jest Żydem? — zapy:uł za” 
skoczony Mordechaj i natychmiast pożałował 

— Pochodzę oa Żydów — odpari dumnie, jakby 
czekał na to pytanie — nie mogę sobie *ednak przed” 
stawić Polski bez katolicy zm Żyd-Polak to absurd. 
Uważam, że tak Żydzi, jak 
wyczerpan., prawie bezpłodn, Należy więc starać 
się, by się zmieszai sk w ruchu frank. stycznym. 
Potrzeba Świeże krwi hy mógł powstać : owy 50] 
ski geniusz. któryby przerósł Mick: ewiczów : 


— zy- 


* Polacy są kulturalnie 


=] 
` 


Sir. © 


—_ 


wszystkie ugrupowania zasiąda do stołu i omó : 


wia aktualne problemy z dziedziny politycz- 
nej 1 gospodarczej, wówczas okaże się lączność 
i zgoda w praktycznej polityce. Albowiem 
østulni rok przyniósł nam jedną korzyść: stra 
ciliswy niejedna iluzje. Taka iluzją było bez- 
warunkowe zaulanie do poparcia Angliji, lakn 
iluzja byłe mniemanie. że w Palestynie moż- 
na prowadzić politykę bez uwzględnienia 
czynników arabskich, taka też iluzją była na- 
dzieja na wydatne powiększenie naszych mo- 
żłiwaści materjabycjh przez rozszerzenie Agen 
cji żydowskiej. 

Proponowana wielka koalicja opiera się na 
dwóch przesłankach: Przedewszystkiem 

należy położyć kres szkodliwej dła ruchu 

dyskusji w sprawie ostatecznych celów 

sjonizmu. 

Nasiepny kongres musi ustanowić formę celu 
polilvcznego na najbliższe lata. Jest to możli- 
we, jeśli nawel obydwa krańcowe ugrupowa- 
nia skrzydłowe nie przyjmą tej formułki. Po- 
zatem musi raz na zawsze zniknąć problem 
Weizimanna, Nie chodzi o to czy Weizmann 
jest dobrym przywódcą politycznym czy nie, 
(Weizmaun bedzie zapewne posiadał dość sjo- 
nisii;znego patrjotyzinu i wytrwa w posta- 
nowieniu. że nie będzie więcej kandvdował. 
Osoba Wcizmanna nie powinna być więcej 
(jablkicim niezgody wywołującem niezdrowe i 
nierzeczowe odnoszenie się do sjonizmu. Mu- 
sim. doprewadzić do wewnetrzno-sjonistvcz- 
nego pokoju bez zwycięzców i zwyciężonych. 
Nie osiągnelibvśmy niczego, stwarzając jutro 
now; cegzekutywę, przec+wko której wvstąpi- 
taby ta sama opozycja. Na wiecznotrwałe we- 
wnętrzne wałki nie może sobie sjonizm po- 
zwolić. Dlatege też wszystkie elementy sjoni- 
styczne posiadające poczucie odpowiedzialno- 
ści winny dażyć do stworzenia jednej wielkiej 
Koalicji, bv rozpocząć nową epokę konstrukty- 
wnej > usa i kolonizacji. 


RAKIETA. PROF. OBERTHA ŁACZNI- 
KIEM MIĘDZY EUROPA A AMERYKA BĘ- 
DZIE NARAZIE, dopóki nie zdobędzie się te- 
chnika. wynałazczość i doświadczenie na ta- 
kie ulepszenie pomysłu rakiety międzyplane- 
karnej, aby mogła ona — wystrzelona w na- 
szej Ziemi — „spaść“ na Marsa. Prof. Oberth 
oświadczył ostatnio, iż zdaniem jego, przed 
M5-ma laty nie można myśleć o locie w rakie- 
cie na Marsa. Natomiast, jak twierdzi wyna- 
dazca rakiety, komunikacja między Europa a 
(Ameryką przy użyciu rakiety jest zupełnie 
możliwa. Podróż w takiej 'rakiecie między 
Wiedniem a N. Yorkiem mogłaby trwać tylko 
B0 minut! 
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(po zł. 25— na 100 kg. 
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Kupiectwo a zniżka cen 


Ankietz „Kowege Dziennika" 


Dlaczego nie wszystkie 
fowary tanieją? 


Rażdy kupiec zdaje sobie sprawę ze znacz- 
nej zniżki cen, jaka uasląpiła w ostuinich cza 
sach. N. p, arlykuły pierwszej polrzeby — ka- 
wa palona t zw. gospodarska kosztowała ruk 
lewu zł. 7.20, obecnie zaś zł. 4.80. Herbata 
sztowała zł. 25.—, obecnie zł. 20.—, szellak ko- 
szlował zł. 16-— obecnie kosztuje zł. 5—6. Pv- 
kost kosztował zl. 3.20 obecnie zł. 2.40, posia- 
dainy bowiem w Gdańsku światową fabrykę 
surowców a krajowe wytwórnie pokostu na 
szczęście nie są jeszcze skartelizowane. Do te- 
go przyczynia się wolna konkurencja, 

Lecz dotknijiny się naszej bolączki. Klej, 
kiórego wszystkie surowce jakoteż fabryki po 
siadamy w kraju, pomimo silnej redukcji cen 
surowców i sił roboczych nie tylko nie staniał 
lecz zdrożał w grudniu o zł. 30.-— na kg 100 i 
tylko kilka ulaworyzowanych jednostek ma 
inożność otrzymywania swojego stałego kon- 
tyngenłu, „rzyczem „zmuszeni są” zarabiać 
Kupiec musi jedynie 
tylko u nich kupować, bo fabryka jak również 
i owi pośrednicy zagwarantowali sobic dosta 
wyć na podobnych warunkach. O ile tańszy 
byłby klej, gdybyśmy kupowali wprost u pro 
ducenta, jak to było dawniej, a nie dopiero u 
pośredników. 

Podobnie cement, gdy nie był skartelizowa- 
ny kosztował 10,000 kg zł. 400.—, obecnie zl. 
900.—, Także węgiel, który jest podwaliną 
każdego przemysłu, jesi drogi a obniżenie cen 
jego przyczyniłoby się do obniżenia cen in- 
nych wszystkich wyrobów. Takie lo błogie 
następstwa powoduje karielizewanie produk- 
cji w każdej branży. 

Wartoby nadmienić fantastyczne pensje po- 
bierane przez dyrektorów i wicedyrcktorów w 

skartelizowanych przedsiebiorstwach (kopał - 
nie węgła, kleju itd.) Te pensje powinne bvć 
odpowiednio zredukowane i dostosowane do 
obecnych warunków ekonomicznych. 

Zbytecznenm natomiast jest skierowywać ja 

kieś rygory przeciwko materjalnie zniszczone 
mu kupiectwu. które już dziś zadawalnia się 
bardzo minimalnym zarobkiem. i które obar 
czone 1 e | ZRAYN E a PW wek a o E a wieloma ciężarami. Arnold Baum 


'wackich, powstałych z ruchu fankistów. 

— Jakto? Pochodzili od Żydów? — zawołał Mor- 
dechai. 

— Tak Mickiewicz jak i Słowacki są z pocho- 
dzenia Żydami. 

Naokoło Wawelu ukszałi sie policjanci na koniach. 
Baumfeld uśrniechnął się boleśnie, dał im bez słowa 
do poznania, że nie ma ochoty wpaść w anstrjac- 
kie ręce, pożegnał się i znikł. 

— Co to za ieden? 

— Wychrzta. 

— A pozatem? 

— Uczeń Towiańskiego. Poznałem go w Paryżu. 
gdzie wykładał o kabałe. 

»  — Cóż on m porahia? 
— Agituje przeciw powstaniu 


Wzrok padł na Kaźmierz Wpółzapadłe domki, jak 
ruiny, kładły się cieżarem na skrzydła : ciało od- 
czuło twardość kamiennej ziemi. Po czyjej stronie 
jest prawda 

Jeźdźcy naokoło Wawelu ustawili się w dwa sze- 
regi, bacząc, by droga do otwartej bramy była wol- 
na. Pulicjanci z wyciągniętemi szabiami prowadzili 
z dwudziestu młodżieńców w polskich mundurach. 
Młodz: Iwdzie, szesnastoletni chłopcy. szk we 
dwójkę. 

— To przecież nasi? 

= Nasi! 

= Odzie ich złapano? 

— Któż to wie? 

— Pod Miechowem. 

— Wsadzą ich do Wawelu? 


— Prowadzą ioh na chłostę. 

= CdR 

— Tak, proszę pana. 

Nachmurzen Paiacy i wyleknieni Żydz: w szaba- 
sówkach szli za więżniami z pochylonemi giowam. 
jak za pogrzebem. Rząd uczył oiców kazai en 
patrzeć, jak się chĦłosa zło dzieci. aby je wychować 
na dcbrych oby wetei 

Policia rozpraszała tłoczący się tłum. Ten zaczął 
»¢ cofać i po kilku chwilach cała ukolica była pusta. 
Z bram wyglądały tu i ówdzie zastraszone twarze, 
strożnie rozgląuiy się dokaa i pczew.iy Sę w 
k eruaku Wawelu 

Serie krwawi.c. Mordecnai 
kleństw Wierzbickiego, zagłuszył ie ałi:nemi kro- 
kami, a przed zamg onemi oczan przesuwali sie 
młodz. Żydzi przez «ramę Tytusa Kiedy *0 nyin? 
I z jakiego powodu dą ic! chłost ć? Cztuwiek bie- 
kj po kolana we kiwi na spotkan e „koń .a świa- 

Jakie to zbawien.e, skoro sam Bóg nie p trait 
a Żydom Ziem Świętej bez waki? A jeśli ne 
niożna osiągnąć ` I 


3e słyszał prze- 


: ybawien.a bez roziewu krw: „^i 
ż tak.ego wybawienia? 

— Dokąd idziemy, Alter? 

— Wracajmy. 

— Co to jest. bożnica? 

— Stara bożnica. 

Żelazne bramy byty otwarte. W kącie stał Zyd 
i modii? s.ę. Można bylo policzyć słowa, które toczy- 
ły się w chłodnei ciszy bożnicy. Szames siedział nz 
ławce i liczył łojuws Świece. 
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' przy obecnej 


D przykład z góry 


laksamo jak aukcja podnoszeniu cen produ- 
któw rolntrzych nie odnosiła skutków, lak ró- 
wnież zabiegi o obniżanie cen arlykułów prze 
mysłowych, chocby nawet droga administra- 
cyjną, nie zrobią swego podobnie, jak walka 
z łichwą powojenna swego czasu nie doprowa 
dzila do celu. W akcji obniżenia cen miałby 
rząd o lyle lepsze widoki, względnie możność 
działania, ile że sam w sprawie tej angażo- 
wany jako największy przedsiębiorca w pań- 
slwie, Podobnie jak w erze zwyżkowej rząd 
niejednokrotnie dawał sygnał do podnoszenia 
ten podwyżką własnych wyrobów, tak dziś, 
tendencji zniźkowej, mógłby 
nietylko rzucać hasło obniżania cen, lecz świe 
cić sam dobrym przykładem, decydując się 
do stopniowej zniżki cen swych fabrykatów. 

Przy podobnych akcjach bardzo dużo zale- 
ży od „robienia nastroju. 'Trzebu nareszcie 
ruz lworzyć  „olicjalnic” nastrój zniżkowy, 


, Jak ongiś nastrój zwyżkowy, a w ślad za tem 


pójdzie samo przez się. siły wylwarzanego fa- 
kiu, całe społeczeństwo. 

Nie wśród zubożałego kupiectwa należy szu 
kać źródeł drożyzny. Tu wolna konkurencja — 
a niekiedy także i brudna — dała się wszyst- 
kim dobrze we znaki. Wszak obecnie handel, 


: jak nigdy przedtem. to — giełda, gdzie wystar 


R > R 


czy najdrobniejszy powód. by nastąpiła do- 
tkliwa derula, a nawet — krach... 
Chciałbym wskazać na jeden jeszcze bar- 


dzo ważny czynnik, a to na czynnik kredyto- 
wy. Żaden organizm nie ostaje się bez pew- 
nego minimum krwi, podobnie i gospodar- 
stwo społeczne, a w szczególności hand nie 
obejdzie się bez potrzebnych mu soków kre- 
dytowych. Doszło istotnie do tego, że szc:okie 
masy społeczeństwa — a ło nie poślednie — 
chorują na cbroniczny brak gotówki i to w 
dosłownem znaczeniu. Powstał tedy na tem 
tle niezdrowy surogat pieniądza, „weksel“, 
bez żadnego realnego pokrycia, dla chwilowe- 
go wyratowania się z przykrej sytuacji, co w 
rezultacie wytworzyło nową inflację i falę pro 
eos A kupując na weksle publiczność nie 
może przedewszystkiem tanio kupować, gdyż 
kupice w takim wypadku liczyć musi się z dro 


Da bożnicy wpadła gwałtownie kobieta z rozwia- 
nej cm:suce i poweg'a do arki. 

Bezludna bożn ca rapełnit4 się płaczem. Matka 
skomiaia przed o:wa''ą arką bv Bóg zesłał pomoc 
icj choremu dzis” ku 

U wyjścia stał szames » geęsiem piórea: w ręku. 
Żydówka »sunęł: ma monetę i szamiz napisał , kwi 
tek“. 

Nawprost bożacy bielit się wśród nagich drzew 
cmentarz. W szcz.imach nagrobka Rama tkwiły 
kwitki, 


Merdecha! opowiedział Wierzbick:.mu, jak ludzie 
strapcri pizychodzą ra grób rebego i proszą e po- 
moc. Wierzbicki patrz:y! na stary cmentarz na rząd 
grobów gdzie spoczywała rodzina Ramego i we- 
stchnzł: 

— Zostawmy tu kwitek. 


Mordechaj podał mu swój notes. Wierzbick: na 
znaczył „znak Dawidowy* i zapisał w języku pol 
skim: 

— Święty Rab iu chary poeta s chorego aryi- 
skiego narodu, schyiaan się przed Tobą. schyłarm sig 
przed mową, w któr: żyłeś i myślał ś Mowa ta nie 
potrzebuje pośrzdimik. mcżna się w niej zwracać 
wprost dọ Boga Grecy Rzymiauie wszyscy miel 
pośre k..ków. Po a'bra'sku Bóg mówił do Ojców 
do pruroków. W tav sie za mną! — — ldę pomóc 
mym braciom, zr uwce* z rich jarzmo „ieweli, Wstaw 
się za blednym >oetę święty Rama, święty Rabil 

Ukląkł orzed z obom wsanał kwsiał i bez słowa 
udszed. z Mordethażem. 


(Dokończenie nastąpe) 
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łeczmiczo-odżywczą dla cukrowo chorych poieca iabrysa 


A. PIASECKI 5. A. KRAKÓW 


gim eskoniem i bądź co bądź z pewnem ryzy- | 


kiem. 

Dlatego też, chcąc spowodować polanienie 
cen towarów, powinien rząd dzialać w kierun 
ku uplłynnienia golówki, a bie restrykcji kre- 
dytów. Przyczyni się to w znacznej mierze 
do odprężenia sytuacji, taksamo w inieresie 
kupiectwa, jak i społeczeństwa. 

m" Zygmunt Pufeles. 


Obniżyć koszfa przewozu 
kolejowego! 


Jakże można żądać od drobnego kupca, aby 
obniżył ceny towaru, skoro jest obciążony lak 
Wysokiemi podatkami, oraz skrępowany w 
Pracy z powodu spoczynku niedzielnego i 8- 
sodzin. dnia pracy? Czy tenże przy takich sto 
sunkach, pobiera za swój towar tak wysokie 
<eny, aby mógł lakowe jeszcze obniżyć? Moż- 
naby pomyśleć o zniżce cen, lecz dopiero wów 
czas, gdy przedewszystkiem różne podatki, 


Przewóz towarów, robocizna, artykuły mono- ; 


lowe, węgiel, cukier itp. potaniały! Dlatego 
też uważam za rzecz wykluczoną, aby towar 
który zosiaje nadal obciążony różnemi wyso- 

lemi opłatami, zanim jeszcze przychodzi do 
sklepu, mógł być przez kupca taniej sprzeda- 
ny, aniżeli dotychczas. 

Dla ilustracji, miech posiużą następujące fa- 
kta, a mianowicie: 

żyiniej (15 ton) parytet Poznań zł. 12.000,—, 
Zaś przewóz do Krakowa wynosił zł. 600.—, co 
Wówczas wynosiło 5 procent ceny mąki. Dziś 
kosztuje taki sam wagon mąki zł. 4.000.— je- 
nak przewóz wcale nie polaniał tak, że 
Wynosi obecnie 15 proc. ceny mąki. 

2) W lipcu 1928 r. koszlował 1 kg chleba 73 
gr., przyczem wydatki przy 1 kg. mąki, usta- 
lone zostały przez wladze tutejsze na 15 gr. 
(sama robocizna wynosi 6 gr.) czyli, że wyda- 
tki wówczas wynosiły 20 procent ceny chleba. 
Dziś zaś kosztuje 1 kg. chleba 37 gr. (sklepi- 


(arzoją sprzedaje piekarz po 35 gr.). jednak 
Wydatki pozostały te same, tak, że obecnie 


Wynoszą one 50 procent ceny chleba. 

„Wobec tego jestem zdania, że obniżenie cen 
u. leży wcale w mocy kupów, lecz zupełnie 
gdzieindziej! Niech zostanie zniesiony spoczy 
Wk niedziejny, nicch się zniesie przymus 8 go 
dzin pracy - przynajmniej dla sainych wła- 
scicieli sklepów i warsztatów pracy — niech 
{ostana obniżone podatki pańslwowe i samo- 
Ządowe, różne oplaty socjalne itd, 2 wów 
as zniżka cen będzie na całej linji chętnie 
„zez każdego i na każdem polu przeprowa- 
zonal Jakób Leblowitz. 

—— 80- - 


Pierwsze skutki hasta zniżki gen 
Chłopi wstrzymują się od zakupów. 


swa o firm w związku z rozpoczynającym się 
+ kę letnim wyslal ostatnio na prowincję 
sE wojażerów | przedstawicĪli dla dokonuniu 
asa oraz poczynienia zamówień 
Przedstawiciele ci po powrocie > podróży o- 
Wiadczyli swym lirmom iż w wielu wypadkach 
informowało ich kupieciwo prowincjonalne. że 
ołtysowie i wójlowie po wsiach zabraniają pe 
Mostu chłopom kupować towary. twierdząc. iż 'o 
y. te Są obecnie za drog'e. 1 minister Prysto" 
u: W czasie najbliższym ustanowi na manufakture 
„Kl nowe. znacznie niższe 
NA stwierdzić, ile w wiadomościach tych 
aid że jednakże chłop powstrzymuje si. 
syf sh pem zakupów, swiadczy najl:pie 
R 8 w CY prowinejonalni od dłuższego czas 
a. Stanie sprzedać anı jedne) szłuki towo 
Roni to wypłacalność kupiectwa „ pogorszył 
n€ 8CYŻ na bieżąca terminy bardzo wielu odbior 
sów wystawiło weksle. licząc sie z tem, iż w se- 
"mie tym obroty będą wzmożone. 
„Ad ipo 
STRAJK W ŁODZI w zakładach rrzemysłowych 
-yera w Łodzi rwa uż od dni: 2? stycznia br. 
rajk 200 rabotzikgy- ikaln któr * >przezw ają szę 
*epluwadzanej przez zarząd zukiudów reorgaa.zą- 


CZE! CLADE Z SALAGROZĄ 
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„ 1) Dwa lata temu, kosztowal wagon mąki 
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la z Krynicy 


(0d naszego specjalnego sprawozdawcy) 


Krynica, 6 luego. 
AOROSKOP1. 

Że zdobycie lylułu mistrza $wiala rozegrane zo- 
stanie między Kanada, a Ameryka, io jest pewne, 
ula nas jednak bardziej interesującem icst, klo zo- 
slaniè mislrzem Eurovy. I tu najwiek.ze szanse 
przypisywano Czechoslowacji. jako dotychczaso- 
wcmu wielokrotnemu mistrzowi, oraz ze względu 
na jej ostatnie wyniki z Kanadyjczykami. Jedy- 
uym jej konkurentem mogłaby być tyłkc Szwecj, 
która przecież zwyciężyła Austrję w rozgrywkach 
kwalifikacyjnych Polska po miażdżącej klęsce z 
Czechosłowacją nie liczyła się i zgodnie proroko- 
wano jej ostatnie — szóste miejsce. 


PRZYCZYNY SPADKU FORMY TEAMU POLSKI 


Nic dziwnego Team hokejowy Polski — to był ; 


dotąd AZS warszawski. Ten monopol zemścił się 
srogo. Wyjazd Adamowskiego, Tupalskiego i Ku- 
leja z Warszawy rozerwał spoistość słynnego on 
giś zespołu Prowincja. głównie Lwów i Kraków. 
ze swoim mlodym 
dostarczyć zastępców i nastzpców. A jednak mu- 
siało się coś zrobić, bv nie zblanować się jako 
gospodarze mistrzostw światowych i nie utracić 
calkowicie zdobytej swego czasu repulacji, 


narybkiem. nie mogła adrazu: 


I powstała słuszna w zasadzie myśl obozu hv- ; 


kejowego w Katowicach i zaangażowania treneri 
kanadyjskiego Farlowa. Ale tu wyszedł na jaw 
zasadniczy błąd. nieunikniony zreszta z punktu wi- 
dzenia fachowego Farlow musiał się zapoznać z 
materjałem. usunąć braki techniczne i taktyczne 
i skleić zespół Na to już było zapóźno. Gracze 
chciełi pozbyć się ..walorów* dotycaczasowych i 
wad stwierdzonych. a nie nogli i nie zdołali na- 
brać nowych wartości Trzeba było mieć już team. 
a tu nie kleiło sie. bo nie mogło sie kleić Grozila 
katastrofa — zademonstrowana ad ocnlos klęszą 
z Wesgrami w Smokoweu. Wiedv ściągnielo Ada- 
mowskiego gwałtem į zaczeże reparować oblicze 


teamu polskiego. Czyż dziwnem jest. że niezgrani. ; 


nieznający i nierazumiejący się starzy weterani z 


młodymi obiecnjącumi adeptami. przegrali sromo- ` 


trie z Czechosłowacją 1 z trudem wygrali z Fran- 
cja? 
REHABILITACJA I WSPANIATE ZWYCIĘ- 
STWO ZE SZWECJĄ 


Ale z każdym meczem cemeniowała się spoistość 
naszego zespołu. ambicja i zapał działaja ponad- 
lo cuda I oto stanęła do meczu ze Szwecją druży- 
ra. która zadziwiła wszystkich swoją  hitnością. 
szybkością i celewością. Krieger był hohateran 
aria — strzelec dwóch bramek. inaugurującej i fi- 
ralizującej tę niezwykłe emocjonujacą walke Po- 
zatem wszyscy grali lepiej. a Stogowski w bran- 
ce. choć nerwow ogromnie i niepotrzebnie evr- 
kowv. również walnie przyczynił sie wraz z Ada- 
damawskim i Tupalskim do tego wszaniilego zwy 
cięstwa 20. które stało się największą sensacja 
turnieju i wskrzestło szanse Polski da lensz:gn 
miejsca. a nawet do konkurencji i rewanżu z Cze- 
chosłowaeją Fntuzjazm publiszności był hezgrani- 
czny Bvła to bowiem nielylko rehabilitacja. ale 
najwiekszy sukces w dotychczasowe: historji ho 
keja polskiego 

POLSKA PIERWSZA ZMUSZA KANADĘ no 

WALKI 

Podniesienie się poziomu i siły teamu polskie;zo 
udowodnionem zostało na meczu z Kanadą 0:3 
Przegrana była przesądzona. Ale chodziło tylko 
o cyfre i komparację z wynikiem Czechosłowacji 


| 0:2 Dla szkoły i nabycia rutyny rzucono tu słusz- 


nie naszych nowicjuszy i chciano też oszczędzać 
asów na decydujace walki z równorzećniejszymi 
przeciwnikami A nasze Iwiątka snręly da walki 
z elanem. który zmnsił lwa kanadyjskiego do wy- 
lężonia sio Nie był ta już spicerek wygodny i po- 
kaz delikatny z Czechosłowacja .Jest to pierw- 
szy mecz od czasu naszago wyjazdu 7 Kanady — 
oświnfczył Watson w którym grano przeciw 
nam ofenzywnie. a nie wyłącznie defenzywnie" 
Dodajmv do tego iest to pierwszy mecz. na któ 
rrm widzieliśme Manitobe walezaca serjo | z er 
lem nateżeniem © mima to nie uzyskujaca rezulta 
łu dzieki niezwykle bonaiter:kiej walce Polski. 
Fvłko pierwsza cześć gry przyniosł stan 3:0. 
Pierwsza bramka dla Polski została nieuznana z 


„ołegarącej Na przydzieleniu ednemu TO- 


cii Precj 


botrnikoówi większe |lości krosier dt obsługi aniże! 
„c byłc dotychczas 

Oncędaj u zakładac! (isv=ru „or uesic prace GA! 
avek 100. robv.ników. „elem pepara strajki 


ą4cycn. 


powodu uderzeniu tyżwą. Naloiniast pierwsza 
bramka Kanady padła z wyrażnego spalonego. 
Rozstrzygnięcie iv rozpę'ato burzę, która nie uspo- 
koiłą się przez caly prawie czas meczu, aloli spo-, 
wudowała reakcje u Kanady i sprowokowała icn 
do szturmu, kiorego rezultatem byly awie bramki, 
Aloli nusiępie dwie części gry minęły hczbramko- 
wo a Polska nie bzła lu wcale sivoną broniącą się. 
Tutaj dopiero ujawniły się nasze lalenty i nadzie- 
je Sokołowski, Kowalski, Materski, Kulej i Sachs, 
poza Tupalskim i Adamowskim — swietnie się spi- 
sali, „Brawo Kanada — fuj sędzia Szwejk“ — ta- 
himi okrzykami zakończył się tern znakomity mecz, 
zepsuty niestety przez sędziego Dra Rezaka (Cze- 
chosłowacja). Jak mógł p. Osiecimski-Czapski zgo- 
uzić się na sędziego czechosłowackiego w sytuacji 
walk finalowych pozoslanie tajemnicą jego kunsz- 
tu dyplomatycznego. Bo Czesi na sędziego polskie- 
gc nigdy się nie zgodzą, wiedząc, że Polska jest 
ich najpoważmiejszsm obecnie konkureriem da 
mistrzostwa Europy. 


POKAZ ŻYWIOŁOWEGO HOKEJA USA. 


Team Stanów Zjednoczonych jest fizycznie najls- 
piej dysponowany, a gra jego jest walką nieubła- 
ganą od początku do końca zawodów. Spiritus mo- 
vens zespolu tego jest fenomenalnv Ramsay, popa- 
larnie zwany „Charley“. Jego pzd jest huragana- 
wy i zawsze niebezpieczny. W meczu ze Szwecją 
zwycięża USA 0:3, przyczem dwie bramki strzelił 
Ramsay. Charakterystyczną cechą Ameryki jest 
syslem, polegający na stalej, perjodycznej zmianie 
alaku całego, podczas gdy dwaj obrońcy grają ca- 
ły mecz Ciągle odświeżany atak jest zawsze o- 
fenzywnym i umożliwia obrońcom wytrzymanie 
walki do samego końca, Szwedzi, zazwyczaj Spo- , 
kojm i niewzruszeni. wyszli pod koniec z fasonu i 
wykazali, że i im znaną jest brutalność w razie 
potrzeby. Przewaga jednak Ameryki byla za wiel- 
ka, aby mogli uchronić się od klęski. Tylko środ- 
kowy tercet był bezbramkowy - 


NIEZASŁUŻONA PORAŻKA AUSTRJI. 


Ogromnie interesujące, z naprężeniem do ostat-, 
niej chwili śledzone i przeżywane, były zawody” 
Czechosłowacja—Austrja 2:1. Tylko z winy i lek- 
komyślności bramkarza wiedeńskiego udało się, 
Czechom w pierwszych minutach strzelić dwie 
decydujące bramki (Malecek, Hromadka). Od teg 
chwili aż do końca meczu aiakującą stroną byli 
Austrjacy. których styl, technika 1 kombinacja ze- 
społowa stanowczo wyżej stoją od Czechów. Na- ' 
tomiast system gry punktowej jest mądrzej i bar-- 
dziej celowo stosowany przez Czechów Nie ryzş=+ 
kują oni prawie nigdy. Grają zasadniezo defer- 
zywnie. na co mogą sobie pozwolić, posiadając 
wspaniałe trio obronne. Błyskolliwa i niezawod- 
na technika i rulyna ich dyrygenta Malecka, naj- 
lepszego hokeisty Europy, umożliwia im przepro- 
w:dzanie ataków natychmiast po nieudałym pla“ 
tie przeciwnika. Ponadto strzołają często, cho$ 
zlaleka. ale celnie, zatrudmiając bramkarza i u- 
walniając sie od opresji Mimo tej klęski jednak 
cudowna gra Wiedeńczyków znajduje uznanie. 
Brück, Demmer. Tazer i Lederer, zugrażałi raz 
po raz doskonałemu bramkarzowi Pece | wresz- 
cie w 3-cim tercecie zdobywa szybki Demmer 
bramkę Wyrównanie zasłużone wisi na włosku, at 
le pech prześladuje sympatycznych Wiedeńczyków 
i strzały idą tuż koło słupków bramkowych. Aia= 
strja przegrała punktowo niezaslużenie i przypad- 
kowo ale gra ich była wspaniałą emocją. 


MECZ BOKSERSKI NA RINGU HOKEJOWYM 


„Trafiła kosa na kamień” Spolkały się dwie o- 
sire, zacięte i brutalne drużyny, nie dbające o styl 
i kombinację. a dążace do uzyskania efektu — na- 
wel za wszelką cenę Oczywiście ofenzywną stro- 
ną byli Amerykarie. którym Czesi przeciwstawił 
systematyczną defenzy wę, ograniczając się do sp- 
radycznych wypadków i strzałów bardzo dale- 
kich. Nawet słynny Malecek wykazał tylko dowei- 
pny dribling, ale w pojedynkach z Ramsayem prze 
ważnie ulegal Mimo to dwie części minęły bez- 
bramkowo i dopiero trzeci tercet ricspodzianym 
strzałem Smitha rozstrzygnął walkę na korzyść 
USA. 


NIEZŁA UCZTĘ WESELNA wyprawił pod 
Debreczynem, na Węgrzech, bogaty sołty". 
Brało w niej udział 1000 zaproszonych gośc:, 
którzy spożyli: calego wołu, trzy wieprze, ż» 
kur. 200 zajęcy i wypili — 3000 litrów w: 
Apetycik — wcale, wcale! 
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DODATEK TYGODNICWY „NC WEGO DZIENNIKA‘ 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek BEL 


1931 


Młody Hamsun 


Knut Hamsun: Pan. Wiklorja Marzycie 
le. P.zekład autoryzowany  Gzesława 
Kędzierskiego, Przedmowa St. Wasy- 
lewskiego. Poznań., Wydawnictwo 
Polskie R. Wegnera. (Bibljoteka Lau- 
reatów Nobla, tom 73). 


Jeśli wobec kogo — to  przedewszystkiem 
wobec Hamsuna chciałoby się kontrolować i 
potwierdzać wartość określenia wieczności dzie 
ła ludzkiego: jest nią każdorazowa 
nasycona i wezbrana życiem — jego leraźniej- 
szość. Specyficzna jakość wzruszeń twórczych 
i pewne właściwości ekspresji artystycznej, 
wyczuwalne w ostatnio wydanych trzech po- 
wieściach czy też  nowelach Hamsuna, 
utrudniają bezsprzecznie chronologicz- 
ką ich lokalizację w późniejszych okre- 
sach pracy poetyckiej autora norweskiego. 
Niemniej jednak trudno uwierzyć. zwłaszcza 
gdy się zaczerpnie przykładów i porównań Z 
twórczości innvch poełów, że od napisania 
„Pana” czy „Wiktorji“ minęło już lat trzydzie 
dci, i to, jeśli chodzi o powieść pierwszą, trzy- 
Bzieści z pokaźnym dodatkiem; tyle jest w 
Rych utworacli świeżości, trwałości artystycz- 
mej i piękne. wyniesionego ponad smak epoki. 

Głównym ich motywem jest przecież miłość 

„Wiktorja* ma nawet w podlyłule określenie 
„historja pewnej miłości”, a więc to uczucie, 
%tóre w każde: hez przesady epoce kultury ma 
*wój odrębny wyraz, inny styl, inną manierę, 
R nawet inny przebieg. Wystarczy wskazać 
#onety do Luurv Petrarki, „Manon Lescaut“ 
czy „Dziadów” cześć czwarta, by uchwycić 
Fóżnice poziomów. odmienną rodzajowość i ¢- 
byczajowość. specjalna fizjognomię i styliza- 
£ję uczuć miłosnych, w tych utworach nakre 
Bionych. 
" Niedarmo jednak jest w Hamsunie tak ma- 
fo literatury a tyle własnej, chłopskiej tężvz- 
hy, niedarmo protestuje autor „Kobiet u stu- 
tni“ przeciwko narzucaniu życiu jakichś sche 
śaatów, ideałów pochodzenia kulturalnego czy 
intelektualnego, wyznając religje przemożnego 
kycia, jego instynktów, wybuchających w czło 
wieku jak siły podziemne. og. 'ste, w wulka- 
nach. Jego miłość jest fakte n czy dozna- 
kiem, powstajacem i żyjącem poza modą i dy- 
tekcją epoki. Mieści w sobie cały świat chao- 
tyczny żywiołowych uczuć. odmęt pożądliwo- 
&ci i kaprysów, sprzecznych nieraz z soba i 
skłóconych tragicznie na zgube człowieka i je- 
go szczęścia. Dlaczego tak jest? „Zapytaj pyłu 
przydrożnego i liści spadających, zapytaj za- 
gadkowego boga życia. ho nikt inny tego nie 
wie”, 

Jeśli w twórczości późniejszej Hamsuna na- 
stąpiły jakie zmiany, to nie w zasadniczej po- 
stawie wobec życia i świata. Zawarte w tym 
tomie utworv pochodzą z okresu modernizmu, 
gdy od północy, z powieści Jacobsena czy 
Hamsuna, szła na Europe fala symbolizmu 
nastrojowego, lirvzmu, jakiemu ulegał w obrę 
bie literatury powieściowej w Niemczech n. 
p. Kellermann (jego „Yester und Li* warto 
porównać z Wiktorja”” a w Polsce Żeromski 
(„Ludzie bezdomni“. Nad rejestracja i foto 
grafją faktów zewnętrznych zagórowała spo- 
wiedź psychologiczna, rozszczepianie stanów 
świadomych i zaświadomvch, erupcja uczu 
c«iowości, obejmująca bogalą skalę tonów wy- 
powiedzi od nieprzylomnej. orgjastycznej bu- 
rzy dźwięków do najcichszej, kameralnej mu- 
zyki con sordino. Wierną zaś towarzyszką 1 
akompanjalorką fluktuacji psychicznej, niewy 
rażalnej. migotliwej duszy stała się przyroda, 
której jakość i głębiny nastrojowe najlepiej 
pozuać można w klasyczny: pod iym wzglę- 


aktualna. , 


dem rozdziale XXVI „Pana*. Nie miejsce tu 
jednak na calkowite przyloczenie tych wspa- 
niałych stronic; niechaj je zastąpią raczej wy- 


jatki z innych rozdziałów: „Wychodzę przed 
chatę i nasłuchuję. Nic, żadnego odgłosu, 


wszystko śpi. Powietrze rozmigotane od lata- 
Jicych owadów, mirjadami furkocących skrzy 
del. Fam na skraju lasu sloja paprocie i to 
jad. kwilnie wrzos. kocham drobne jege kwis 
cie. Dzięki Ci, Boże, za każde widziane przeze 
mnie kwiecie wrzosu: byly one niby maleńkie 
pukówki róż na mej drodze i z miłości ku 


i nim płaczę. Gdzieś lu w pobliżu kwilną dzikie 


goździki, nie widzę ich. ale zapach ich czuje... 


| (str. 38). „Pierwszy dzień w iesie. Rozradowa 


ny bylem i osłabiony jednocześnie. Stworze- 
nia wszelkie podchodziły blisko i przyglądał 
się mnie; chrząszcze siedziały na liściach 
drzew, a na ścieżce pełzały maiki. Wielkie 
zbratanie! pomyślalem. Nastrój iasu rozkoły - 
sal moje zmysły, plakałem z miłości i byłem 
nad wyraz szczęśliwy, rozplynąłem się w 
dziękczynieniu. Lesie mój dobry, ojczyzno 
inoja, ukojenie Boże, pozdrawiam ciebie z głę- 
WIEN (She T 

W powieściach późniejszych — w „Blogosła 
wieństwie ziemi” lub „Kobietach u studni“ — 
lHamsuna-liryka zastąpił epik Pierwotna ka- 


| piei liryczna zastygla w slowa:h prostych, o 
. szezednych, skondense«warvrh. a fabula, da- 
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icha zawsze u Hamsuna od siinej wybujało 
sa, ulegla jeszcze, ostrożnejszej wstrzemięż 
liwszej ekonomji inwencji. Odradza się u nie- 
go jakgdyby klasyczna jedność miejsca i ak 
cji, zwężająca ramy wypadków  anecgdolycz 
nych do granic jednej rniejstcowości i jednej, 
przewlekłej sprawy. Kryje się w tem jednak 
istota poglądu na świat Hamsuna, jego te- 
chniki pisarskiej, jego całej osobowości, że 
przy minimum anegdoty, wymysłu, przy skąp 
stwie niemal słów i frazev:ogji wypowiada się 
wszystko, wyraża maximum natężenia życio 
wego, ujawnia najmrocznicjsze,  przepastne 
zagadki życia. 

I to jest wlaśnie pomostem, przerzucającym 
się od Hamsuna dzisiejszego do Hamsuna z 
przed lat trzydziestu, do antora „Pana“ i „Wi- 
ktorji”. a zarazem to jest miarą świeżości nie- 
przemiennej i wartości niezłomnej poety nor- 
wcskiego, że ośrodkiem jego zainteresowań 


ROMAN 


Mópóminawie Cezara nad Koranem 


Słońce zwolna zachodzi Nad granatem łanów 

I gór cguiem dym acych diżący zmierzch się pak, . 

Więc siedzę zam.ślony nad pcłyskiem fali, 

Dumatąc nad brz.zami bystrego Redanu. 

Wycziwam jeszcze upał słonecznego śladu 

I lęk wody strum'cnnej, cc w głębi połyska, 

Lecz płona już w dolinach pasterskie ogniska 

I głęiszy iest już łoshot srebruych wodospadów. 

Iskry sypia się z :rzaskiem z ponad .guisk płoawych 

Jak ostatni błysk swiatła rozbity na szczycie: 

Mega serca drżą; go naltujuicisze bicie 

Oddalkym dzis za jeden szept łacinskiej mowy, 

Albo za jeden okrzyk. cóby w górze płonął, 

Jak powiew orłich skrzydeł nad trwożną doliną. 

Coby góry rozdzieiał i nad nocą płynął 

W tupocie ciężkich marszów smzgłych centurijonówy. 

Więc miech sława ścieżyn,y kobcrtom wymości! 

Niech rzymianin znów poi konie w fałach rzeki, 

I niech spłynie znów ku mnie ten spokój daleki 

Moit, najukochańszej, naipierwszej młodości, 

Gdy schyleny nad książką pod pracy pozorem, 

Nieświadomie addatac czar miedzianym słowem. 

W galicyjskieim missteczku kwietniowym wieczorem, ' 

Na zabitej prowincji pod iamnpą gazową 

Słuchałem ostrych dźwięków w mosiężnych fanfa- 
rach 

r klęsk w gardlitch stygnących nieopatrzuym krzy” 
kiem, 


BRANUSTAETTER. 


Czytagac powolutku trudnegu Cezara 

Z gramatyka laciiską i pamiętym brykiem. 

O Cezarze naisłoćzzy z piątci gimnazjalnej! 

O laurów rzymskich kohurt kwitnące gałązki! 
Chciałbym da wa» powrócić,w ów wieczór upalny, 
Lecz nie brzegiem Rodanu, lecz brzegami książki 
Zatłuszczonej i zmiętej,. i chciałhso> by mową 
Rzewņa znowu zadrgńły me dziecinne skarg, 

By ni:bo było słodkie maiczynu zac wargi 

I świat w szczęście stygnący pod lampą gazową. 


twórczych jest manjackie sondowanie irracjo-* 


,nalizmu życiowego, pozna sanie — kiedyś w 


szale chwil gorących, dzisiaj w atmosferze 
ajohoju dojrzalego — iajemancy i uroku in- 
stynhiów. One dają człowiekowi życie, prowś 
dzą w szczęście i klęskę, pędzą w śmierć nien- 
chronna. 

Pod tym względem Hamsun się nie zmie- 
nil. Do dzisiaj nosi w sobie — według słów wła 
snych — „wielke żciaza, Fióre czasem stają 
się czerwone", W „Wiktorjii” i w „Panie“ że- 
laza są lak rozpalone, że siłę ich żaru odczu- 
wa się 1 dzisiaj. po lalach trzydziestu. 

Dr. Karol Klein. 


Nowa powieść Ernesta Glaesera 


Ernest Glaeser nie należy zdaje się do pisarzy. 
których możnaby nazwać autorami jednej książk! 
Gdy Glacser przea Nisko dwoma laty wydał swói 
„Rocznik 1902“, można byłc przyjąć. że takiej dru 
giej książki już mie napisze. Powieść ta hyła doku- 
mentem młodzieży za czasów wojny, młodzieży 
zbyt jeszcze młudci, by uaipiękmiejsze swe lata stra- 
cila w okopach. Głlacser napisa: więc opowieść o 
dziecie.h, które się z początku wojną cieszyły, bo 
wojna oddziaływeła na ich wycbraźn.ę, nasycała 
swym romantyzmem tak sprzecznym zresztą z po- 
nurą rzeczywistością wrodzony każdemu dziecku 
sen o bohzierstwie. Późrie. nastąpiło wielkie rozcza 
rowan.c, dziec. dośrzały | zrozumiały. że nie mogą 
ponosić odpowiedzialność: za czyny swych oiców. 
Dzieje tego rozczarowani. zawiera właśnie „Rocz- 
uk 1902* : dlatego słusziue nazwać można było tę 
powieść dokumentem naszych czasów. 

Teraz Qiaeser wyćał u Kiepenneuera w Berlinie 
drugą powieść p. i. „Frieden“ Faktura tej nowej po 
wieści: pozostała ta sama cc w „Roczniku ]902*, I 
m i tam mamy przed scbą młodego człowieka, po- 
szukującego swej drogi, błączącego wśród krętych 
krużgarków Życia. osaczonego ze wszech stron i 
przeciw stiąw.aiącego całemu ginącemu Środowisku 
nie pretest. skrysta'izowany w postaci czynm, lecz 


jakąś cichą moeditwę, wyszepianą wśród atraszki- * 


wej męki i niewysłuchaną przez nikogo. Mamy więc 
„w tej nowej powieści Glaesera szeroko podmalo- 
waune to, mamy przekroje spoleczeństwa, które wy- 
szło z krwawych oparów wojny bezdennie zmęczo- 
ne i jedną odczuwaiące !ylke iieodporną potrzebę 
— spukoju. Gdy wojna wybucenła, przyjęłs ją pewna 
część Europy jakc konieczność nieuchronną dużo 
przywiązywano do niej nadzieji. Spodziewano się 
bowiesn, że wyjdzie z niej człowiek oczyszczony 

na dichu odrodzany. Nadzieja okazała się klam- 
stwem, które było tem dotkłiwsze. im bardziej ta ma- 
dzieja odpowiadała szałonej wprost tęsknocie za no- 
wemi formam. współżycia ludzi ze sobą. — Proszę 
wziąć tylko do ręki listy studentów  ruemieckich, 
którzy polegli w wielkiej woinie, by odetcbnąć po- 
wietrzem owe jtęsknoty za nową treścią społeczną. 
W Niemczech między państwem którego wyrazem 
była kasta oficerów, a społeczeństwem, niezdolnem 
zresztą do orgamizacih i dlatego zatomizowanem, — 
istniała przed wviną przepaść nie do przebycia. — 
Młodzież spodziewała się, że wojna będzie skokiem 
ponad tę przepaść i że hekatombamć młodych ludzt. 
tę przepaść się wypełni. Przyszedł pokój i okzzało 
się, że naród niemiecki nietylko fatakstycznie we- 
pchmięty został w wownę, ale też nie był dojrzały do 
pokoju. świadczą c tem już te listy studentów. pole-. 
głych na wojnie, wydane swego czasu przez prot. 


Nr. 39. 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 9. Ii. 1931. 


OO OE EO CAKE EECC RAA 


Wisskopia z Monachium a jeszcze żywiej, bo bar- 
daksi artystycznie mówi nam o tem ostatnia powieść 
Giacser:.. 

Smuma byla merysza czo poweść „Koczuik 
1902", zle ten sdiwick. aczkodwiek bardzo przewu.d 
CY, me był bezruuz emy Druga jego powieść cs! 
jaż zupełnie bezu.cziema | żedeci najmu eisze' He 
pozostawia furtk ao jakiejkolwiek rudośn.ejsze, PET” 
spektywy, Glaeser mie jest kummun.stą ak Rem: ucz 
kolwiek jego sympatie diz homun zniu są całk em Wy 
raćne Rem, avtel „Wojny”  mzeprowedza -WEE! 
bohatera w druziem swem dziele „Nachkrieg” PG 
wszystkich stacjach cierzeniu KAŻE UMI ołądzić po 
roamaitych ścieżkach prowadzących na bezdroża. 
© doprowadza go wreszcie dv komun.amu jako 
jedyne, ewangelii życia. Glaeser wi konsekwencji 
tio wyciąga i pozostawia swego bohatera w duszne) 
ażmosierze powszechiegu zaklamamia. skazuje 20 
©iejako wraz z cela Klasa. którą reprezentuje, ua pO 
wełną, wstrętem i obrzydzenem przejmująca agonię. 
Tylko komuniści mieli -—- zdaniem Glaesera, — W 
Niechczech odwagę : wyciygnęli z klęsk. Niemiec iz 
rewolncii niemieckiej tę icdynie możkwą konsekwen 
cię, że trzeba radykainie przebudować  społeczeń” 
siwo klasowe w społeczeństwo bezkiasowe, Dy TaZ 
aa zawsze uniemożhwić powtórzeme sę zbrodi 
jaką kyła wojna. Naród memiecki jednakowoż Lei 
pnieczności nie chciał uznać i tęskni I tyłko za po” 
kojem i spokojem. Rządząca warsiwa spolsczeńs wa 
Woei przystosowała się do nowych warunków ży 
Gia i łatwo pogodz la się z republika. która dia nei 
yła tylko fasaóz „ew nętrzią, poza którą ukrywały 

dawne stosunk.. Socjalna demokracja nienwecka. 
Przeżaria jadem komprom.su zdradziła klasę robo” 
tniczą zdradzła rewolucję, dopemagają: burżuazji 
do przeistoczenia rewołuch, kióre mt gla być punk: 
tem wyjścia nowego życie W obrzydliwą maskaradę 
obludy i falszu: A m.edzy burżuazją a proletariatem 
Oscyduje bohater powieść. który iake syn niekigen” 
tej warstwy społeczeństwa bez oblicza własne” 
80 Tozumejn j serem sisit po siroiie rewolu-yjue 
zo Proletarjatu, aie wGIą Swa. calyin sposobem Życia 
— wszystkiemć zakorzenionemi przesądain Í instyn- 
am! kwi jeszcze głęboko w wej warstwie króra 
łosy swoje związała z losami burżuazji. 

I m zaczyna się w nas budzić proiest. Jeszcze Taz 
podkreślam, że nie protestujemy bynaimn.ej przeci- 
wko «w slorom ariystycznyi tego utworu Metoda 
PORZ: jaką opeiuje Głaesei, iest w Swej istocie 
ożSzerzeniem i saciologiczno—psychologicznem po” 
glębien'em t zw. rzeczuwośc. Lodzie, WYSIĘMNĄCY 
w tej powieści. cnoc aż są tylko wwkładnikacu wy” 
raziście namalowznych stosunków społeczny<h. Są 
jednakowoż przytem żywi. naturaln a nie papiero- 
wi. Stosunki społeczne, które przedstawie Glaeser. 
nie są marıwemi szabonami, lecz rddychają rów 
nież namiętnością dynamiką. Jedne tylko poważne 
mam zastrzeżenie a to przeciwko głównemu boha- 
terowi Autor ujmuje swa powieść we formie jak 
zdyby pamiętnika. a więc główny bohater występuje 
W pierwszej osobie. Forma ta nadaje powieść cha- 
zad sugestywne spowiedzi, ale ma to tež | swoją 

A stronę, bo autor nie pozwala swemu boharerowi 
Re życiem indyw duzlnem. lecz czyni z niego tubę 
bs degraduje go do roli narzęczia w 
gł nkach swych ze społeczeństwem. Przez to 

Wry bohater traci swoja wyrazistość, staje się 

i anemiczną postacią. 
mie p stronę artystyczną powieści nam tutaj 
a bo bunt nasz wewnętrzny zwraca się przeci” 
społecznikowi Giaeserowi. Od niego spodziewa 
kd kto jako od epika epok: powojenne). rzetelne- 
iektywizimu w ocenie i analizie powojennego 
0 aa niemieckiego. Przypuszczałiśny . że 
kane . kirzyma swą powieść na wysokim poziomie 
me pozwoli jej spaść do nizin zwykłego paaniletu. 
Tak nas pewne Świadome wyjaskrawienie 
3 w, Opisuiących nam upadek moralny bar- 
E sąd ug oburze nas niespraw edkiwość w ocenie 
diwy e A AWOT „est przede wszystkiem niesprawie- 
roisse ec socjalne demokracji niemieckiej. którą 
ch tów czeemouł, zarzucając jej zdradę rew olu- 
3 na demokracja. licząc się ze znaczen'em 
akk czeństwa, zdając sobie sprawę > tego. Że u gra- 
Pańs VAA à 
3 twa stoi jeszcze uzbrojony od stóp do głów 
róg śmiertejn Sza 
y. czekaiący tyłko na sposobność, b 
wkroczyć w gł ae VY: AE p: U 
do tratwa ab państwa, dążyła wszelkiemi siłami 
A a przedewszystkiem republik" i dłatego 
sprzec wila się ek A a 
dząc w mich ni Ą sperymeriom bolszewickim, „wi 
temostanowiski echybną ruimę Niemiec. Można się z 
od hisioryka E pół mb nie. ale żądać się musi 
mniej og lora epoki by to stanowisko przynaj- 
skrony jes 0 przedstawił. Komuniści ze swej 
com Rosie MK „Wówczas zmęczonym rh 
kowoż zdżdwi ież wojną wyczerpana. która 'edna 
z a Się na gigantyczną próbę urze_zywi- 
enic socializmu. Aje socialiśc” ; DE 
z ZAL. Ale socialise odpowiadał wów- 
„czas i udpowiedzią teraz na tę krytykę anal 
niempieckch stosunki = Ay; E z a 
odmiennych od nków społecznych. diametreln t 
stosunków rosyjskich. Stopa życio- 


| 
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wa robotnika niemeckiego jesi znaczine wyższa od 
minimum egzystencji, iakism zadawala się robotnik 
rosyjski. a prze-ętuy Niemec mme aszystk.ch 
grzechów Ccsurstwa IMĘ ANE tak Piwo sarke peod 
dykare, która dla przec.ętnexo Rosiauina jest 
hudźoohadź czemś zwy czainem, ałhow=em Liar 
w ruhował sc pad Aaru i P-zyżeczyfiśmy tyko 
aróbkę dia'ogu uiędzy Socizl.a dima kraca memiec- 
ko a kenuwizmem niemieckimi, ale ta próbka iest 
zdswem naszem wystarczająca, by usprawiedliwić 
osz zarah grube Hiesprzw.edl wości pod ad: cserm 
aurora. Napewet baudy Neskiego ' Horsinga msja 
ua Swem SIWUIEM„ dużo okcnoeństwa w Stbumiem.t 
powstania spartan sión ale reśj woina iest barba 
rzyństwe to wana denrwa jest roziętan em do 
maximum barbarzyństwa ludzkiego. 

Powtóre autor wega aiewcin czo hypnozie mate- 
riakzimi dziejewego w swym osadzie roli inteli- 
gencji jest bardzie, marksista Od samego Marksa. 
Wszak Marks sam byl intel gentem, wszak imeli- 
gentam: byli Engels.. Liebkrecht. Lenin. Trocki i 
wszyscy twórcy social zrm nie wyłączając nawet 
szmege Behla, k óry wprawdzie wyszedł z klasy 
robomni. zel. aie później stał się też inteligentem. 
Tymczasem Ww UĘCU Glaesera stosunki społeczne 
są jakumś przekltym fatalizmem i urasiaią do roz- 
miarów orietalnege K smet" Sskazującego Z góry 
i bezapelacyjnie inteligencie na wymarcie i zagła: 
de. My wiemy,, że socjalizm nie będzie mógł nawet 
marzyć 0 urzecsywistm enm. jeśli ne uda mu się 
przyc 4gnąć ne swą Strong intel gencji. Wszak na- 
wer bolszewicy zmuszeni są do rozmaitych usiępstw 
na rzecz speców a bez pracy ‘ntel gemów ekspe: 
rymen: bolszewiznru byłby już dawno tylko ponurą 
remin.scencią. 


Glaeser nie 
de komunista, ale 
mi sympatiam’ pu stron.e 
Śnie czyni niesprawiedliwym pozbawia iego u- 
wór aromatu obiektywizmu Diwga jego powieść 
często» gęsto graniczy Z pamfletem i wyrzdza się w 
dość taną publicystykę. A szkoda wielka bo Glae- 
ser mógł nam dać powieść. któraby była naprawdę 
dokum=ntem  SOGICIOBICZNYTE powojennego okresu 
Niemiec. M. Kanter. 


iest jak uż powiedzieliśmy, o%war” 
s10 zdaje się Ze wszystkiemi swe- 
komunizmu. To go wła” 


—— 


KRONIKA LITERACKA. 


„GENIALNA GLOWA“ Fragment tej nieogło- 
szonej dotąd sztuki pióra jesienią 1930 roku zmar- 


łego Włodzimierza Perzyńskiego, ogłaszają Osta- 
tnie „Wiadomości Literackie Numer ten poświę- 
cony jest w całości wybitnej działalności pisar- 
skiej przedwcześnie zmarłego autora „Lekkomyśl- 
nej siostry' Zeszyl zawiera m. in. świetne arty- 
kuły i wspomnienia Ko! uela Makuszyńskiego 
(„Perz”), Adolfa Nowaczyńskiego („Ze wspom- 
nień‘ ), Zotji Nałkowskiej („Z powodu Kiejnotów”') 
Tana l.echonia („Perzyński“). Jerzego Lieberta 
(„Uczuć kwiaty“), Emila Breitera („Klejnoty `), 
Ireny K rzywickiej, Anloniego Słonimskiego, Le- 
ua Piwińskiego, K. Zawodzieńskiego, oraz Z. 
Dębickiego („Perzyński — publicysta”). Staran- 
nie dobrany materjal uzupełnia fotomontaż szere- 
taci z sztuk Włodzimierza Perzyńskiego 
DWA NOWE DRAMATY LAJWIKA W tych 
dniach ukazać mają się da nowe dramaty Laj- 
"ika: „Hirsz Lekert" i „Kajlen*. 
SWE PRACE POLSKIEJ AKADEMJI UMIE 
JĘTNOŚCI. Według informacyj sprawozdań Aka- 
demiji przedłożono Akademji ostatnio następujące 
T Sinki „Spicilegium Herodoteum 
ząc z przesłanek pracy Witkowskie- 
i szkicuje dzieje Tero- 


rowe prace: 
(autor, wychod jam 
i jografja 
alko 5 poczynające się od dzieła Miecho- 
wity z roku 1517, a kończące się na Faraonie 
Bolesława Prusa), dalej W Semkowicza: .Kalen- 
darz trzebnicki pierwszej połowy XIII wieku 
(analiza kalendarza), K Dobrowolskiego: Stu- 


dja nad nazwami Karpat polskich K Piwarskie- 
a Austrją' (z nolityki Jana 


o“ „Między Francją l 
ID. M. Kukiela „Studja nad wojskiem Jana 1006 
1 in. 

JUBILEUSZ N. S. LESKOWA. Przed hilku dnia- 


mi minęła stuletnia rocznica urodzin N, S. Lesko- 
wa, jednego z najwiekszych prozaików rosyjskich. 
Zrazu był on mało doceniany. ale do jego pisar- 
skich tradycyj nawiazuje dziś szereg wspólczes- 
nych pisarzy rosyjskich. iak: Zamjatii, Zoszcze 
ko, częściowo i Fedin i Leoiew Ze znanych opo” 
wiadań Leskowa wymienić należy m. in „życie 
kobiety* (w nowej redakcji pt „Amor — próba 
powieści chłopskiej). Leskow był też wybitnym 
dziennikarzein. 

POWIEŚĆ TOMASZA MANNA „KOENIGLICHE 
HOBEJT" ukazała sie ostatnio w francuskim prze” 
kładzie Blavquisa i Choplet'a (nakł Delagrave. Pa- 
ris.). 

SLOWNIK SEKSCUALISTYKTI. Nakładem ..Kul 
turforschung' Wiedeń — Lipsk ukazał sig oshal 
nio obszerny „Bilderlexicon der Sexualwisse1- 
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OD WSZELKICH PRZEZIĘBIZE 
URGAKÓW ODDECHGWYCH « 
I KASZLU ja 


Chronią zntkom.cie 


Do nabycia we wszystkich aptehach i drogeriach 


Jest to encykłopedja seksualistyki we 


schaft“. 
wszelkich zagadnieniach medycyny, prawa i socjo- 


logji. Uchodzić też może za doskonale konpen- 
djnm i uzupełnienie encyklopedyczne p-ychoanali- 
zy, psychalogji, psychjatrji, fizjologii. bigjeny, a- 
natomji seksualneĵ, ginekologji itd. Potężny tom 
łiczy 905 stron wielkiej 8-ki. 
„DOSTOJEWSKI, A NASZE CZASY“ Pod ta- 
kim tytułem ukaże się wkrótce zbiorowy tom prac 
najwybitniejszych europejskich pisarzy, jak i Knut 
Hamsun, Bernard Shaw, Tomasz Mann Sensacje 
budzą: ujemny w stosunku do Dostojewskiego 
szkie J. Conrada—Korzeniowskiego i list Oswalda 
Spenglera, autora „Untergang des Abondlandes". 


NADESŁANE KSIĄŻKI I CZASOPISMA 


JOSEPH CONRAD- KORZENIOWSKI „ZWY- 
CIESTWO* Powieść w 9-.ch tomach, wydanie dru- 
gie. Pism zbiorowych Josepha Conrada (Konrada 
Korzeniowskiego) z przedmową Sfełana Żerom- 
skiego tom XVIII i XVIIa. Przełożyła Aniela Za- 
górska T I, str. 214; Tom II. str. 287 Cena zt 15. 
Dom KsiążkiPołskiej Warszawa, 1931. 

„Zwycięstwo“ — to wielki j niezwykły utwór 
Conrada. zajmujący osobną. zwycięską placówkę 
w twórczości genjalaego pisarza, Sytuacje i typy: 
tej powieści są najzupełniej oryginalne. Świetną 
plastyką uwydatniają się rzadkie indywidualności, 
których sprężyny duchowe przedslawione są prze 
dziwnie jasno i prawdziwie Na powszechną poput- 
larność „Zwycięstwa“ niewatpliwie wpłynie prze- ` 
róbka tekstu powieści na utwór sceniczny (grany 
już we Lwowie). oraz na film dźwicekowy z teks- 
tem polskim. który wkrótce sie ukaże w kinach: - 
całej Polski Znana tłumaczka Courada, Aniela Za- ` 
górska. za twórczy przekład „Zwyciestwa“ otrzy” 
mała nagrodę Pen-cłubu, jako za najlepszy prze- - 
kład w Polsce w ciagu ubiegłych trzech lat. 3 

FRANCISZEK WFRFEL: TAJEMNICA CZŁO- 
WIEKA. Z upoważnienia antora przełożył Marceli 
Tarnowski — Instytut Wydawniczy „R=naissance* 
(str 240) „Nouv Litt“ piszą: „Możemy śmiało , 
rzec. że Franciszek Werfel jest wieszczem wspł- 
czesnego pokolenia“. 

MIKOLAJ RERCUŃ: RAKIETY NAD FRON- 
TAMT. Wstepem zaopatrzył J A Gałuszka — Inst 
Wy. „Renaissance“ fstr 288). Polska powieść 
wojenna 


„GLOS ADWOKATÓW Miesięcznik poświęco- - 
ny prawu i sprawom zawodowy adwokatury 
(Kraków. Grodzka 15) Zeszyt za styczeń br. Zza- 
wiera: Adw, Dr Goldblatt: Zanik etyki we walce 
z wołnoprzesiedłnością adwokatów w Polsce. — 
Adw Dr. Zygmunt Fenichel. Klauzula złota w u- 
sławodawstwie polskiem — Adw. Dr Jan Gell- 
werth; Z manoweów Kpk — Adw. Dr Fryderyk 
Kurzer (Limanowa): Kilka uwa£ w sprawie wy- 
kładni niektórych przepisów ordynacii układowej 
Adw Dr Teon Peirer /Przemvyśl): Z dziedziny K 
P K — Adw Dr A Schāchte O dopuszezalno- 
ści enzekncii przez zajocie * przekazanie preten- 
sij czynszowej — Cnriosnnm! Z działalności Komi- 
tetu wykonawczego adwokatury dla wywplezenin 
wolnej przesiedlności i zrównania czasu aplikaci 
Bibljografja — Z orzecznictwa 
TEA REZERW | 

OPIEKA NAD GŁUCHONIEMYMI 
M CZECHOSŁOWACJH. 

Czechosłowacja posiada świetnie zorganizo- 
waną opiekę nad gluchoniemvmi Praga juź 
od roku 1486 prowadzi instyvlut dla tych nie- 
szczęśliwych, a obecnie szkół takich znajduje 
sie na obszarze państwa okolo 17 Zakład dla 
głuchoniemych w Pradze. którego dyrektorem 
jest prof. uniw. Vvmola. należy do najlep- 
szych w Europie. Szkoła ta posiada 8 klas. — 
Oprócz poa tawowego wykształcenia. uczą się 
uczniowie poszczególnych rzemiosł. Przy za- 
kładzie isinieie również specjalna poradnia 
dła głuchoniemych. którą prowadzą najwybi- 
tniejsi lekarze. specjaliści. 
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W Konierencja onierencja „Tarbufu* | 
w Polsce 


Centralny Komitet Stowarzyszenia -Tar 
but“ w Polsce postanowił na ostatniem swem 
posiedzeniu Ża:ządu zwołać IV Konferencję 
K-aj wą na dn: 9—20 kwietnia br. 

W zwązku z powyższem Cettralne Biuro 
w„faroutu* poczyniło vdpowiednie przygotowa 
mia w uajbliższych duiech rozesiare zostaną 
uddziefom i instytucjom wychowawczym szcze 


zółowe instrukcie. 
„Miz 


Pomoc Edmunda Rofschilda 


Londyn (ŻAT) Biuro Agencji Żydowskiej 
ogłasza następujący komunikat urzędowy: 
Podczas pobytu w Paryżu dr. Weizmann po- 
informował barona Edmunda Rothschilda o 
trudnościach finansowych, z jakiemi boryka 
się Agencja żydowska i prosił o pomoc. Baron 
Rothschild prośbę tę uwzględnił pozy tywnie. 
Agencja żydowska nader wysoko ceni hojność 
barona Kothschilda oraz ducha, jakim kieru- 
je się w swojej działalności. 

To oficjalne oświadczerie ukazuje się w od- 
powiedzi na napaść Lichtheima w związku z 
pomocą barona Rothschilda dla Agencji Ży- 
dowskiej, Kwota, którą baron Edmund Roth- 
schild złożył, wynosi 30.000 f. szi. 


Inwestycja AE, kanadyjskich 
w Pałestynie 


Ostatnio doprowadził Palesune Land Develo- 
pement Company do kupia około 1.300 duna- 
mów w miejscJwości Naama. Zemia ta znajdu 
je się między kolonią Rechowot . Ekron w po 
błiżu stacji kolejwwej. Gruuta zakupiono na za 
mówienie dwóch Żydów kanadyjskich p. Asze 

ra Pierce i dra Rosowa Dr. Rosow oddał Fun- 
w: Narodowemu do dyspozyzý: potrzebny 
kapita: dla uzyskania 200 dunamów ziemi. Oby 
dwaj nabywcy wydzielili 60 dunamów nabytej 
ziemi na rzecz Keren Karemeth we forme daru 
dia założenia gospodarstwa robotniczego. 


Rurociąg mossulski hędzie prowadzony 
przez Palestynę 


W dzienniku urzędowym rządu palestyńskie: 
go „Cficia! Gazette“ ogłoszono tekst unowy: 
5 wartej w dmu 5 stycznia br. między rządem 
palesiyńskim a „irac Petroleum Company“ o 
tranzycie nafty 2 Iraku przez Palestynę. Układ. 
podpisany przez Wysokiego Komisarza Pałesty 
my sir Chancellora oraz przez przedstawiciel: 
towarzystwa nafiowegu Jamesa Sclearoza. zo 
stał zawarty na lat 70 Rurociąg będzie prowa: 
dzonyv z Mossuiu do Morza Sródz emiiego 
wzdłuż portu między Hajią a Akko. Umowa 
przewiduje m. m. uastępuljące punkty: Żadne 
prace nie mogą być dokonywane na obszarach 
posiauających charakter relgimy lub pamiątko 
wy. Produkty Fetroleuar Company będą na 
rynku paiestyńskam podlegały zwykłym Jom | 
imporiewwym-. Towarzystwo będzie uprawn one 
do budowania wlasnych binij kolejowych. przy” 
czem będzie korzystało z ułg na kolejach pale 
styńskich Towarzystwo zobowiązuje się zatru 
driać miejscowych robutn ków. Po upływie lat 
70, wszelkie nieruchomości towaizystwa prze 
chodza na własność rząd: palestyńskiego. 


Pętlica zaciska Się... 


Waszyngton (ŻAT) Podlug liczb sza- 
cunkowych, 135.000 emigrantów, którym przy 
sługuje prawo przyjazdu do Ameryki, konsu- 
laty odmówią wiz w ciągu bieżącego roku w 
związku ze stosowanemi ostatnio obostrzenia- | 
mi. Ministerstwo spraw wewnętrznych ogio- 
siło niedawne komunikat, że konsulowie, któ- 
rzy odmówili udzielania wiz działali w cał- 
kowitej zgodzie z rozporządzeniem, które na- 
kazuje nie wpuszczać do kraju osób mogących 
stać się ciężarem w okresie kryzysu gospodar- 
czego. 


Pogrom Zydów w Sowiefach 


Sowiecka „Prawda“ donosi — wedle relacji 
„M. Kurjera Codz“ — że na Uralu w niiejsco- 
wości Kise! w tamtejszej szkoie techniczne: 
słuchacze komun styczni urządził pogrom żydo 


w panrętatikach nieijednokrotme prof. Hechlerze. 


1951. 


a. 06 AMAZSEER, i wóR DZIENNIK" peuiedziałek 9, UL. 


wskich kolegów Według doniesień wspomnia” 
nego pisma tłum demosstrantiów wtargnął do 
internatu szkoły i bił tam w bestjalski sposób 
żydowskich uczniów. Dwom z nch wybite po- 
dobne oczy. a innytn powykręcano ręce. 

Po tym pogromie malifestanc. wyruszył: na 
miasto więlk m pochodem usiłując sprowoko 
wać antyżydowske rozruchy na ulicach Przy 
puszczają. że przyczycą wybuchu pogromu by 
ło faworytowanie przez zarząd szkoły młodzie 
ży żydowskiej Podobao do internatu nie mogli 
się dostać młodzieńcy nie żydowscy. Miejsco- 
we biuro wykonawcze organzacji komunisty- 


czmej zostało rozwiązane. 
~ f 


ZGON PRZYJACIELA HERZLA. W Londynie, 


zmar! w 86 roku życ.a znany teolog prof. William 
Hechier. przyjaci Teodora Herzla i gorący sym- 
patyk sjonizmu. Proś. Hechłer wyświadczył niejedną 
przysługę Herzlowi czy to przy uzyskaniu audjen 
cii u wybitnych usobistości we Wiedmu i w Berli 
mie czy teć na terenie londyńskim. Herz} wspomina 
W Aimsuland uwiecznł Herz! prol, Hechłera w 050 
bie kaznodziei Hopkina. 

AUSTRJACCY MONARCHIŚCI w memoriaje do 
min.stra oświaty protestują przeci'vko wybrykom 
antysemickim na wyższych uczełn ach wiedeńskich. 
Monarchiści wypowiadają się za pełnem równouprz 
wnieniem społeczeństwa żydowsk ego. 

WIELKI NOWOCZESNY GMACH W JEROZOLI 
MIE. Palestine 1 and Development Company“ czyn. 
obecnie przygotowania do wybudowania w Jerozol: 
mie nowoczesneg” wielkiego gmachu teatralnego 
z wie:ką salą koncertową. 

RUMUŃSKI MONOPOL TYTONIOWY doprowa' 
dzi! do rwinr gospodarczei kilka tysiecy rodzin żydo 
wskl h, trudniących sę uprawą tytoniu w Besarabii. 
Monopol wyzysknie plantarorów obniżając wciąż 
ceny płacone za "vtoń. Kilka tysięcv rodzin straciło 
SCZVSIencje. 

w GMACHU GMINY ŻYDOWSKIEJ W 
uroczystość  odsłonięc'a 


WA- 
SZYNGTONIE odbvła sie 
tablicy pam.ątkowei ne cześć Louisa Marshalla. Od 
słonięcia dokona! syn zmarłego. 


HORYZONCIE POLIT YCZNYM 
Herriot o propozycji d'UrmessoR'a 


W czasopiśmie „Europe Nouvelle" poczynił 
— jak wiadomo — hr. Vladimir d'Qrmesson 
sensacyjną propozycję w sprawie francusko 
niemieckiego porozumienia na zasadzie wza- 
jemnej redukcji zbrojeń. Wedle tego projektu 
zrezygnować miałaby Francja na dwa lata z 
50 proceni wierzytelności swojej | Ue z 
z mieuwarunkowanej części planu Younga, a 
| lo pod warunkiem, że Stany Zjednoczone zre- 
| dukowałyby w takim samym okresie czasu 
| swoje prelensje do aiiant w także o 50 pro- 
I 
i 
i 


NA 


ceni, W ten sposób zaoszezędziłyby Niemcy 
i okolo 850 miljonów marek niemieckich. W 
zamian za to musiałyby się jednak Niemcy 
| zobowiązać przeprowadzić redukcję wydatków 
na wojsko o jedną dwunastą, a więc o 58 mi- 
| ljonów marek niemieckich. Francja również 
| zredukowałaby budżet wojskowy o jedną dwu 
nastą, co wynosiłoby około miljarda franków. 
Aż do podjęcia kroków wstępnych konferen- 
cji rezbrojeniowej doszłoby między Niemca- 
mi, a Francją do zawarcia umowy analogicz- 
nej do traktatu rozbrojenia na morzu, zawat - 
lego między Auglją a Francją i Stanami Zje- 
dnoczonemi. Traktat ten ustalilby maksimum 
zbrojeń po obydwóch stronach. 

Tyle projekt d'Ormessona, projekt. 
wywołał w Niemczech zrozumiałą sensację. 
Jeszcze jednak ciekawszą rzeczą od znanegi. 
artykułu d'Ormessona jest stanowisko b. pre- 
mjera francuskiego, Herriota w sprawie wspc 
' mnianego projektu. Otóż Herriot oświadcza na 
łamach również „Europe Nouvelle", że zasadni 
czo zgadza się z płanem d'Ormessona, że na- 
leży Niemcom poczynić ustępstwa finansowe. 
Zdaniem Herriota możnaby jednak wybrać ii: 
ne i prostsze środki niż rewizję planu Youu 
ga. Plan d'Ormessona wydaje się Hierriotow: 
zbyt skomplikowany i niebezpieczny. Stawia 
bowiem poc adresem Francji za wielkie po- 
stulaty. W każdym jednak razie — oświadcza 
Herriot — byroby dla Francji rzeczą celowa, 
pomóc Niemcom w odbudowie normalnych 
t stosunków gospodarczych. Miałoby to olbrzy - 

į mie znaczenie dla ochrony i powstrzymania 
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RA 4 
Adwokat 
Dr. józef frem mer 
obrońca w sprawach karuych — prowadzi 
kancelarije adwokacką 


w Krakowie, ul. św. Sebastjana 2% 
Teleion 162-81 


Jest w druku i wkrotce ukaże się 


PIĘCIOKSIĄG MCJZESZA 


miwn 


w przekładzie polskim Naczelnegą 
Rabina Wojsk Polskich Dra Józefa Miesesa, 


Wydawnietwo i księgarnia 


Simche Freund, Przemyśl. Skr. p. 108 


Zawiaciamiam niniejszem_ 
P. T. Pubiiczność 


:Ż na weseia, zabawy. uczty itp. wypożyczam pierw” 
szorzędaue nakrycia (koszerne) stołowe, jakoteż spe” 
cjałne. zagraniczne, najnowszego 'asonu nakrycia, 
do ryb. porcelanę czeską, obrusy i serwetki, różnego 
rodzai szkła wraz z dostawą po bardzo przystęp- 
nych cenach. 


MINA DREYFUSS, KRAKÓW 


294x Zielna 28 parter, m. |. 


Z okazji ślubu naszego drogiego prezesa Dra: 


Leona Wandera z Różą Kiugmanówna gratulują 
serdecznie i skłudają na rzecz grupy chaluców 


w Prokoc miu kwotę 100 zł. Członkowie Komi 


tebu Ezry Cha./cowej* w Krakowie: 


Dr. L. Dreher. D:. S. Frommer, Horn. M Lichti 
gowa. Dr. J Stendlg, S Wellner, J. Wiener, 
TO O U 


mas niemieckich od skrajnego zwątpienia. 
Wreszcie zauważa Herriot z naciskiem. że 
klucz syluacji curopejskiej tkwi w dojściu do 
skutku francusko-niemieckiego traktatu. Jeśli 
traktat taki dojdzie do skutku, nie należy się 
niczego więcęj obawiać, jeśłi jednakże do sku 
tku nie dojdzie. nie będzie się można niczego 
spodzicwać. Jeśli traktat niemiecko francuski 
nie będzie przygotowany przed rozpoczęciem 
obrad ogólnej konferencji rozbrojeniowej. na- 
rody będa najzupłniej rozczarowane, a fia- 
sko konferencji rozbrojeniowej będzie pewnę. 
Fiasko takie mogloby spowadzić najgorsze 
konsekwencje. 

Takie stanowisko zajmuje Herriot. Dobrze 
jes, że czołowi politycy zdają sobie sprawę z 


odpowiedzialności, jaka teraz na nich ciąży 
i z konieczności dojście do skutku  jakieguś 
znośnege „inodus vivendi z Niemcami. W 
przeciwnym bowiem razie z jednej strony 


psychiczne rozdrażnienie skrajnie ieraz nasta- 
wionych mas niemieckich, a z drugicj coraz 
ostrzejsze przesilenie gospodarcze w całuj Eu- 
opie oraz reakcyjne nastawienie doprowadzić 
inogłoby do zupełnego fiaska konferencji roz- 
brojeniowej. 


Brüning przeciw dykfafurze 


Ekspose Brün nga w pariaraence Rzeszy nie 
uieckiej nia o tyle ważne | znamelme znacze: 
ne że uchodzić ono ioże za wypowiedzenie 


' się kauclerza nienneck<go przecw zukusom dy 


który ` 


ktatorskim w Niemczech drazu na wstępie 
przemówien:a odrziuwia kancierz plany dyktatury 
w Niemczech. Brumng wspomnia: teź © dykfa 
orskm artykule 46 konstytuci Rzeszy | przy” 
zeki. że nie będzie z niego częśc ej korzystał, 
chyb: w ostateczne, konieczności. Kanclerz zda 
„e SJbie bowiem sprawę z niebezpieczeństw 
rożących na skutek częstego używania tego 
zbyt <łastycznego artykulu Bring padl ési, 
jak ujenime znaczenie dla kredytów miałoby 
używanie artykułu 48 które czyniłoby iak naj 
gorsze wrażenie na zayranicy Brüning wypo” 
więdz:ał się staliowczw za parlarientaryzmem. 
poczeim przeszedł do spraw budżetu. przyrzeka 
jąc dalsze oszczędności. Ne zapomniał też 
Brünng o żałach reparacyjnrch Wreszcie mó” 
wił o ratunku dla romictwa ` e tzw. .p mocv 
dla Wschodu“ f Osthilie") : obszarów kreso 
wych  graniczuych Niei ec. 


| 
| 
| 
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komki O SEES Ta + 
Tr ansrotig aati; po wi p nmi A LUTON 2 SALI SADOWEJ 
k P BE 
ACIRAC A (9 2 "M iach zamkaietych 
4 4 wh ? 
keri door E VE Seydj cca A Przy drzwiach zamkaiętyc 
Bhai Iranenót Skonosz: Gos iGdEon. Uddnasch. Dazasai J TTU u TUSZ í Volendi non fit iniuria... 
> z PÓRZYCKI CHORY NA ZAPALENIE PLUC? } 
Znany fiiantrop warszawski na dnie nędzy hi e, | A * pr (Od naszego korespondstta) 
4 E f ISMA Warszawskie donosza: 0 wWZNOWIONII 4 d r 
W warszawskim „Kurjerze Czewo ym“ czyla- | o fos wę" D SB OR aE Przemyś, w lutym 
my: ; . przewodu szdowego w procesi o rzekomy za- T) Na wiosnę 199 roku policja w Drohobscaą 
: ES p RO RNE, ki |< -kiau ZEZNANIE p 5 SR" DE A 
Któż w Warszawie wie pumięta nazwiska Fran- W, m W. L ad" ZARA MA | areszłowała niejakiego S. S. pod Zarzubesu prowae 
PO Bayle?! a raż ip ko ny świadek oskarżenia > O kania. haa żywym towarem i strevsenia do uies 
Przed kilku ledwie aty zdumienie i najrozmail- | NE a ge n ARE ka. o. rządu. A de e 
sæ komentarze wywolywała oryginalna Yilantro- 4 ra JĄ , ly kk E p e a A | W trakcie dochodzeń policyjnych, zahwestiono= 
pla tego kupca. połączona 2 humbugowa rekia- na z 3 TAA k PE a b sA r ak JAMIE. pana fi | warno u wspomnianego p. 5. DOŻNE za pisk ij, na któe 
mę Na tej reklamie jilantropijnej, ży leż Many "70 A Me a 1 M So a” | rych figurowały nazwiska kobiet, niewiadoni» tw 
2 | "PY DAT a est wajaś k el i pohe MA = R S ëf p saii sk ye 
iropiji reklamowej dobrze wychodziła firma p. | PP AUE aa” WAGA Pay | przeznaczonych na eksport, czy leż w kraja eks 
Baytla. Jego skład luster powiększał się stue, j a K cl a wiada głoszenie wnio pontowagtai ay MER OE że 
wreszcie zajal olbrzymi 16-pokojowv loxa! | j U a a 0600 | mych pana S. Między innemi natknęła się policja 


sku dla przesłuchania nowych świadków z po- 
śród mieszkańców Rembertowa, gdzie Pórzycki 
mial być rzekomo postrzelony. Ponieważ organy policyjne dochodziły charas 
STRASZNE ZABÓJSTWO CÓRKI kieru osób figurujących na tych zapiskach chcąc 
W Turczynowie (woj. łódzkie) mieszkał rolnik, * mieć możliwie najdokładniejszy materjał dowodo- 
wionych wówczas osób darzył p. Baytla sympa- | niejaki Teofil Slowarczyk, znany z gwałtownego wy, przeto przesłuchiwały pienwiastkowo każdą 
tą, względami, nawet życzliwością P Baylel zło ' usposobienia Usunął on od siebie wszystkich do- | z tych osób. Przyszła zatem kolej tai że na punnę 
by? sobie tytuiy proieklora wielu instytucyj. był  mowników i pozostał z córką 19-lelnia Jadwigą. Emilije. lndagowana na policji panna Ewilja zko- 
i ówdzie honorowym prezesem. słowem obok | Słowarczyk często znęcał się nad córką, a gdy żyła wprost rewelacyjne zeznanie, i 
rosnącej fortuny rosła milość własna połączona przyłapał ją na najinniejszem przewinieniu, sma- Otóż p S. pozostający pod zarzutem rajfurstwa 
Z coraz nowemi powodzeniami gal ją biczem Ostulnio. kiedy córka jego wycho- dobrał sobie na spółnika młodego porucznika Gu 
Niestety nadszedł kryzys wszechcuropejski 9- | dziła na zabawę. Slowurezyk polecił jej pozostać liczącego 26 lat, rodem ze Lwowa i dnia 18 marca 
Peracje handlowe Franciszka BavUa. klórv spro- | w domu z powothi zbyt wielkiego. jego zdaniem, | 1930 wspólnie zaciągnęli pannę Emilję do koszar 
Wadzał lustra z fabrvk krajowych i belgijskich. | dekoltu sukni Córka tym razem zbiunlowała się | 6 p s p. w Drohobycza. Następnie wepchali ja 
zaczęły zawodzić. Dochodu zmniejszały sje z kaž- i wyszla z domui Nad ranem. kiedy ojciec dowie- | przemocą do mieszkania por. G., który ją zamknął 
| 
| 


ra nazwisko pewnej dziewczyny drohobyckiej E- 


Przy uł. Nowy Świal 27 i Bo. 
milji S. 


P. Baytel mógł sobie pozwalać na reklamowa- | 
już nie tylko swej tirmy, ale siebie, jako ji- | 


=Å- wm 


a- miljonera. Nietylko wśród szerokich 
mas imię jego było znane. Szereg wysoko posta- 


ym rokiem, a wraz z niemi znwmiejszał się i lo- | dział się, że córka spędziła noc na zabawie. rzu- | na klucz, trzymając kilka godzin w zamkniętem 
al firmy cil się na nią i zadał jej kilka ciosów klodą drze- | mieszkaniu. 

Jeszcze nie lak dawno Franciszek Baytel posia- | wa. Dziewczyna po kilku godzinach zmarła Zbro- Nie na tem jednak się skończyło. 
dał trzy pokoje sklspowe. Przed miesiącem, Ści- , dniczego ojca aresztowano Sąd skazał go na Wedle zapodań dziewczyny, gdy obaj dżentelme- 
A, przez dłużników, wyzbył się i tych resztek | sześć lat ciężkiego więzienia. ni zaciągnęli ją do koszar i wepchnęli do mieszka- 
cię 30 dobrobylu. Nie mając pieniędzy na opla- | SMIERĆ O KAWAŁEK ŚLEDZIA. nia, jeden z nich szysko się ułotnił. pozostawiając 
Sa o, PW de łaa Josa | Szk donoszas X Jovi oskarżanya | {3 boebronna w sanioięa pokoja + poc 
konie ajenki, Emer A w tutejszym sądzie okręgowym zasiadł wczoraj | 5!em G. Len ręką jej zatka 1 nyime suave  - 
: 18-letni Štefan Jagiełło oskarżony o zabójstwo | 2 MY nie była powolną jego zamiarom, wyciągnął 
swego slarszego brata. Stanisława. W czasie o- | rewolwer i przyłożył jej lufę do skroni, poczem 
jednego ze swęch byłych współpracowników 300 | Padu Stefan jadi śledzia Podszedł do niego slar- pa „ jw» Rd Rote, 
dolarów poza tem zaciągnął kiłka drobniejszych | brat. PRESAR EBO T kawalek. n gdy Stefan od- f e e y tą sh PAR id EPE de 
Pożyczek na ogólna sume 6 tvsiecy złotech Byly | MÓWI} starszy Stanislaw skarcił go i pociągnął | E i tkiego czasu kllkukrolnie jej nada- 
In jego statnie operacje handlowe w stycznia | 71 "cho W odpowiedzi na to Stefan ugodził go E DE erian kie iioa Oe 
i i Ho nożem, tak. że Slanisław zmarł Sąd skazał Ste- Tak w zarysach przedstawiają się apoy CĄ 
Jana Jagiellę na 8 miesięcy więzienia za zadanie | MIH i w ten sposób tłumaczy oma związek przy- 
smiertelnego ciosu pod wplywem wzburzenia. czynowy, zachodzący między jej nazwiskiem a pa- 
i ; i nem S z którym pozatem nic ją łączyć nie miało. 
ACK TWIERCZY ZA ZABĆJSTWO. | Policja, mając tak obciążający materjał na por. 
Quegauj zapadł w wojskowym sądzie okręgowym G, zawiadomiła o tem bezwłocznie władze woj- 
w Warszawie wyrok w toczącej się przez trzy dni | skowe, które znów nie omieszkały ze swoj stroay 
sprawie o zabóistwo w Centralnym Instytucie Wy- | przeprowadzić natychmiastowe dochodzenie We 
chowama Flzyczuego na B.elanach. | wyniku tychże Prokuratura wojskowa w Przemy- 
Sprawa ta odbła się w swofm czasie głcśnem | ślu. opierając się głównie na zeznaniach panny 

i 
i 


I w Stajence jednak odnaleźli go wierzyciele | 
bege się ratować, Franciszek Baytel pożyczył od | 
I 

i 


Fortuna strąciła dugoletnie so ulubieńca ze swe 
EO rydwany. 

Bylo źle. było coraz gorzej. Ale któżby mázł 
© NĄ” że dojdzie do tego, co sie stało wczo- 
aj?! 


SEE nin AM E- 


Cień zrminowanego człowieka.  wynędzniałego. 
opuszczonego, słariający się cień. godny litości i 
Pożałowania stanął onegdaj przec dyżurnym po- 
icfantem. 

Wśród szlochania usłvszano: — Jestem Franci- 
Szek Baytel. Aresziujcie mnie panowie — wi- 
men jestem ludziom nieniądze. a oddać nie mogę. 

Wie noce już nie spałem w mojej stajni Krv- 
> Się przed wierzycielami.. Chciałem skończyć 
€ sobą. lecz zabrakło mi odwagi... 


a ` Baytel przenocował w areszcie. o co sam ze 
*zatni prosił. 


Wyrok śmierci w Tarnowie 


Nasz korespondent tarnowski (S) donosi: Przed 
ybunalem przysięgłych udbyła się w piątek i sobo 
* ciowa rozprawa przeciw Kiemensowi Sulo- 
Ark, rni Osołowskiej (pów Mielec) oskarżonemu 

ytobójcze morderstwo dokonane 20 październi 


a 1930 r. na osobie swego szwagra Watentego 


echem w Warszawie i w calym kraju, Między dwo Fmilji, wygotowała przeciwko por G. akt oskar- 
ma wykłedowcami wymienionego mstytutu, a mia- | żenia o zbrodnię pozbawienia wolności osobistej 
nowicie prof. kpi Drem Zdzisławem Lubicz-Szy: į i zgwałcenie panny Emilji S pod groźba zabój- 
dłowsk:m. i lekarzem kpt. Drem Alojizym Pawelk:'en stwa jej osoby. 

na tl eosobistych nieporozumień wynikały często Onegdaj odbyła się przed wojskowym Sądem o- 
scysie „z których ostatnia zawończyła się strzałami. | kręgowym w Przemyślu rozprawa przeciwko por. 
Kp. Dr Lubicz-Szydłowski wystrzel! z rewolweru | G.. oskarżonemu o wsponniane zbrodnie, Ze 
do swego kolegi, kładąc go trupem na miejscu. | względu na drastyczne momenty, rozprawa miała 
Rozprawa odbyiz się pzy drzwiach zamkniętych. | miejsce przy drzwiach zamkniętych. 
| 
| 


Sąd po rozpatrzeniu sprawy skazał kpt. Dra Lubicz- Trybunał wojskowy pod przew. mji Burnatowi- 
Szydłowskiego za zabólstwo popełnione w afekc.e | Cza, przed którym bronił adw Dr. Axer. nie dał 
wywołanym zeżha zrewaga na I rok twierdzy jodnak wiary zeznaniom klisycznego świadka o- 


f P ę skarżenia p. Emilji S. która swe zeznania jeszcze 
ko e R peruju krini przed rozprawą kilkakrotnie zmieniała, a nawzt 
y Me LANCE ka EA A odwołała — i w konsekwencji uwolnił por G. 
jednej í | sz ye 


J ileti] e Aha W motywach wyroku naprowadził Trybunał, że 
Inowrocławiu Wedle bilansu pasywa tej firmy jest wprost rzeczą nieprawdopodobną. bv pelno- 
przewyższają © miljon złolych aktywa ; 


tr 


orskiego na tle ni I SON Eb letnia kobieta dała się wciągnąć w jasny dzień do 
Werdykiu „api. Gw FABRYKA FAŁSZYWYCH 10-ZŁOTÓWEK koszar ane nAg przemoc „do, mika pozycje 
GL Obrońca oska.żoengo Dr. Umńsk: z Mieka wno Funkcjonarjusze policji w Sosnowcu wykryli fa- | by ją gwałtem zamknięto w pokoju. by ja wbrew 


brykę banknotów papierowych 10-złolówek przy swej woli więzić przez kilka godzin. bv wreszzie 
ul. Sieleckiej 39 Fabryka urządzona była wedle sierorvzowano ja do kilkakrolnego stosunku cie- 
wvmagań nowoczesnej techniki drukarskiej i w | lesnedo — Í to wszystko wledw, gdy w koszarach 
chwili wkroczenia funkcjonucjuwza znajdowała | | na dziedzińcu ponował rueh lak iż wvslarcezwio 
jedno głośne zawołanie, bv całe rzekome pezh r- 
wienie jej wolności wraz z jego nażtepstwani uda 


© kasację wy roku. 


NOWE PREZYDJUM M. KATOWIC. 
PW, | osiedzeniu Rady miejskie m. Kitowic w ub. Si 
t wybrano nowe prczydium tej Rady. Prze się w pelnym ruchu Mieścila sie ona w lokalu 
TE ide Rady wybrano ponownie Dr. Piechni braci Wojdów Na razie areszlowano rzy AL de 
SEE. D.). zast. przew. p. C'chonia (Klub Niem), między niemi przodownika: policji Wojdę. ro do | remnić — . r NE. 
kreta, ZS” p. Urbańczyka (N. P. R.). zastępcą se klórego istnieja poszlaki. że jest współwłaścicie- Natomiast przyjął Trybuna] za prawdziwą i wia 
IZA p, | lem tej fabryki banknotów rygodną obronę oskarźcnego. że panna E.nilja, 
i przez nikogo nie przymaszon» sama przychodziła 


= : mozg = z AE WAN Lat. WAO ego 
i w (gg, geo 19'40 Program na dzień nast. 19'45 Komunikat: iej j 
N f JO | | „Z przed 100 laty”. 1950 Gramof. 20 Słuchowisko | , Hołdując zatem rzymskiej zasadzie prawnej „v3 
k | MRs! 
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= Ziółkiewicza (PPS.). 


U 


MIU literackie („Śniadania zakochanych 2030 Re- lenti non fi iniuria". co w dosłownem przekładzie 


a NIEDZIELA, s LUTEGO brzmi .chcącemu nie dzieje sie krzywda”  Try- 
w (3 


nek Filh Wa 
14 Dla rolnik 


cital skrzypcowy Br Gimpla (Tartini Pugnani- WSA dan 
Kreisler) 2115 Kwadrans liter 2205 iFragmeot , wnal uwolni „oskarżonego | 

z międzynarod zawodów hokejowych. 225) Ko- Panna Emilja speszona opuścila „niewdzięczne” 
| progi marsowego przybytku sprawiedliwości przy 


3) 11'58 Sygnał hejuał 1215 Pora- 
rsz (Schumann, Liszt, Mendenlsohn). 
ów 1420 Muz. i odczyt roln. 15 Kro- 


ji i mun 23 Muz tan 2345 Komun z międ:vnarod -a a : 
aika rolnicza 15% Muz 1540 Dla dzieci. („Ze | wodów w Ka$aiey. ul Koszarowej 
„„, 7 koncert), 1610 Odczyt pt „Szlakiem Katowice (4087; 1158 Sygnał. hejnał 12'15 Kon = aj” REESE 


cert (p Kraków) 14 Dla rolaików 1420 Odczyt Słuchowisko ‘p Kraków) 2030 Koncert (p. Kra- 


1630 Gr =" Wygł sędzia dr. B. Czuchajowski. 
of. i muz 1540 Dla dzieci (p Kraków. 1610 Skrz ków 2205 Tr z miedzynarad zawodów hokejo- 


18'40 Odczyt pt .Przesłonecznienie 
duszy narodu — wygł prof K. Kerk, 1655 


Em s s pocz. 16'30 Intermezzo m'izyczne. 1640 Gdczy! (p wych 22750 Kom meteor 23 Muz tan. 
ah 5 Wiadom przyj i pożyt 1740 Kon- | Kraków). 16:55 Intermezzo muz 1715 Window _ Wiedeń (516% 11 18. 1520, 17% 195) Muz 
19% F 5s. Offenbach) 19 Rozmait, komun przyj i pożyt 1740 Koncert 19 Bery hojki 1925 Budapeszt 5505 11 15. 19 Muz 19350 Opera 


Wieninwy- Długoszewskiego). | Feljet (p. Kraków). 1940 Rozmnait, komun. :4? kunigswusterhausen (1635) 12, 20 Muz 
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0 czem Wiedeń mówi... 


GRÓB MOZARTA. 


Wiedeński „Zentralfriedhof“ stał się w osta 
inich tygodniach miejscem prawdziwych piel- 
grzymnek. Wiedeńczycy i obcy, przebywający 
w „mieście muzyki", masami udają się na 
grób jednego z największych genjuszów, któ- 
ry żył, tworzył i cierpiał na tym padole swia- 
ta, by cieniom jega złożyć hou... 

Trzydzieści sześć lat kiczyi Mozart, gdy 
przymknął na zawsze swe oczy, w których, — 


według zapodań ówczesnych — lśnił blask 
genjusza. Sekunda w biegu wieków! Mała 
chwilą było życie tego herosa muzyki, ale to 


krótkie twóncze życie wystarczyło, by tysiące 
jeszcze lat przetrwać eudem nieśmiertelnych 
melodyj. Jak gdyby wiedział, że jeno krótki 
czas życia dany mu zostal całą intenzywno- 
Scia swego genjusza niezmordowanie, wprost 
dniem i nocą tworzył. Dusza jego była praw- 
dziwym wułkanem, który nigdy spokoju nie 
ma, który wiecznie płonie. 

Od czwartego roku tworzyć poczyna, wzbu- 

śdzając podziw ówczesnego świata. Od czwar- 
dego roku życia rozpoczynają się karty twór- 
czości jednego z największych  genjuszów 
świata. Po latach tułaczki, po latach cierpień 
wskutek nieszczęsnej swej miłości, po chwi- 
łach upokorzeń, gdy nawet w Salzburgu spo- 
Mczkowany został przez ówczesnego arcybi- 
Bkupa Hieronima, przybywa do Wiednia. Tu 
powstają nieśmiertelne jego opery. symfonie 
fi nieśmiertelne „Requiem“. Ale jak każdy pra- 
Wie, który genjuszem swym karłów przewyż- 
sza na zawiść jednych i nienawiść drugich 
matrafia, tak i Mozart do ostatniej chwili ży- 
cia walczył z zawiścią całej falangi nieprzy- 
chylnych mu osób. Ożeniony ze siostra „swej 
mieszczęsnej miłości* z Konstanzą Weber. czę 
sto o suchy kawałek chłeba troszczyć się mu- 
si. I do ostatniego tchu swego żywota czuł 
Mozart żal do tego świata, który zrazu nie 
poznał się na jego geujuszu.. W ponury. de- 
szczowy dzień kiłka zaledwie osób szło za tru- 
mną Mozarta. Ale wkrótce i tych kilka osób 
«odeszło wskutek ulewy, 
_ Ponieważ Mozart umarł wprost z nędzy, tru 
mne z jego zwłokami złożono w masowym 
grobie nieznanych biedaków. W takim to gro- 
bie spoczął jeden z największych genjuszów 
światal.. Po wielu dopiero latach. gdy ludz- 
kość poznała wartość dzieła Mozarta. szukano 
w masowym grobie na cmentarzysku w Sanct 
Marx trumny z szczątkami genjusza. Dziś 
grób Mozarta z pięknym pomnikiem znajduje 
się na centralnym cmentarzu obok Beethove- 
na i innych herosów muzyki. Wiadomą jest 
jednak rzeczą, że wiele osób wątpi, czy do- 
prawdy Szczątki nieśmiertelnego Mozarta tu 
się znajdują. gdyż trudno było wśród trumien 
tysięcy biedaków masowego grobu na St. 
Marx, rozpoznać trumnę Mozarta. 

Mniejsza jednak o to! Sto siedemdziesiąt i 
pięć lat minęło od chwili urodzin  genjusza. 
Dziś składa świat hołd nie jego szczatkom, 
(które może znajdują się w wspólnym grobie 
biedaków), tylko dziełu jego. które jest nie- 
śmiertelne. 


DWA KONIE. 


Przez piętnaście lat służył Alois Adelt je- 
dnemu i temu samemu panu. Od wczesnego 
ranka do późnego wieczora pracował. Miał 
wóz i dwa konie do dyspozycji i rozwoził po 
mieście towary swego „pana“, Posiwiał w 
służbie. Już od najmłodszych lat swego życia 
zajmował się zaprzęgiem i końmi, I wielka 
część swego życia przepędził w stajni. Czyścił 
wóz i pielęgnował konie. Tak mijały dnie, 
miesiące i lata. Często zmieniał posadę. Ale o- 
statnio piętnaście lat z rzędu pracował u tego 
samego chlebodawcy, przy tych samych ko- 
niach. Liczył już łat siedemdziesiąt. Nie spo- 
dziewał się niczego więcej od życia. Z końmi 
przepędził prawie całe życie i często nie uda- 
wał się do domu na spoczynek, lecz w stajni 
zostawał, Te dwa konie stały mu się przyja- 
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ciółmi, bardziej niź ludzie. Gdy miał jakiś 
smutek, gdy żal do świata targał sercem star- 
ca, zamykał się w stajni i tam przed lowarzy- 
szami swego Życia, wypłakał swój żal. A ko- 


nie swemi wiełkiemi oczami spoglądały na 
starca, jakby rozumiały ból biednego czło- 
wieka. 


Pa latach slużby dowiedział się Adelt, że je 
go pan nosi się z zamiarem pójścia z duchem 
czasu: W miejsce starych koni ma przyjść 
auto. Słabe już pluca koni mają zastąpić że- 
lazne płuca motoru. Załkało serce starca, gdy 
się dowiedział, że stracić ma swych towarzy- 
szy. lego bólu przeżyć nie mógł. Niedawno 
znaleziono w stajni marlwe jego zwłoki, Po- 
wiesił się. 

Za skromną jego trumną prowadzono — sto 
sownie do jego ostatniego życzenia — oba ko- 
nie. A onc spoglądały wokoło swemi wielkie- 
mi oczami, jakby szukały swego przyjaciela, 
którego na zawsze straciły. 


ŻYCIE ZA TANIEC. 


Pani Bencdikter była żoną bogatego właści- 
ciela hotelu. Młoda, piękna. matka rozkosznie 
pięknej dwuletniej córeczki, uwielbiana przez 
inęża, bez trosk i bez kłopotów. Zazdrości go- 
dna kobieta, której życie zdawało się w całej 
pełni uśmiechać, 


Nr. 


a ZEE 


30. 


Ideałem jej życia był.. taniec. W barach, ma 
balach, w kawiarniach tanecznych, tam była 
jej domena. Isiny szal tańca ją ogarnał, W 
takcie loxtrutta, czy innych modnych tańców 
zapeminała o swych obowiązkach żony i ma- 
tbi. Taniec! Taniec! Jak dla innvch nieodłą - 
czna potrzebą staje się opium czy inny jakiś 
haszysz, który daje chwilowo ułudę zapomnie 
nia i snów czarownych, tak dla tej kobiety 
taniec stał się prawdziwym haszyszem. Często 
ulegał mąż jej prosbie i pozwałał jej do syta 
nabawić się tańcem, który jak demon ją opę- 
lał. Ale czasem przychodzi do scysji z powo- 
du dziecka, które ze względu na szał taneczny 
pozbawionera nieraz zostaje pieszczących rąk 
swej matki. A gdy mąż coraz bardziej nale- 
ga, by wreszcie przemogla swój szał tańca, 
wówczas młoda, piękna kobieta, uwielbiana 
przez męża, matka rozkosznego dzieciaka po- 
zbawia się trującym gazem życia. 

Wszystko odrzuca precz: rodzinę, dziecko, 
bogaclwo, gdyż odebrać jej chciano haszysz, 
Liórym się upajała.. A w testamencie prosi 
męża, by córeczkę, gdy dorośnie, nie trzymał 
na uwięzi, lecz jej dał zupełna swobodę: 
„Niech używa życia, niech upaja się tańcem... 
Życie porzuciła dla tańca.. A może len szał 
lańca, dał jej ułudę snów, lub może ucieczką 
był przed jakimś bólem, o którym się nikt 
więcej nie dowie? 

Dlatego niesłusznie tę nieszczęsną ofiarę 
szału tańca wiele osób potępia, Biedna ofiara 
demona nowoczesnych czasów... 


A jednak ta kobieta była nieszczęśliwą. — Wiedeń. Dr Józef Finkelstein 
OT TOLOY ODT LNY NLU (LDLT | LINN | LLL |||) uli ne tatząpar 
7 j Uk machi W ||| j Hi 4 Vy Y 
| ib aí ORA b ań A * sz d 
uail ha Ahire bum pati LLOYD lt 
pod redakcją HENRYKA KLINGA. 
ZADANIE NR, 27. 21 Ile7 — e8+- Gg? — f8 
Zaemaił niedaw:o wielk: mstrz kompozycji, je- 22. Wet — e; Gc8 — eð 
den z iwórców szkoły częskiej, J. Ghochołous ur. 23. d5 X e6! Wag x 8 
w r. 1856, który razem z Dobruskym i Pospisilem 24. e6 X 17+ Kg8 — g7 
dali podłoże teoretyczne i praktyczne temu kierun- 2%. 17 X e8+- Poddał się 5) 
kowi kompozycji. W Zmarłym traci kompozycja UWAGI. 


szachowa gorącego wielbicieła lej dziedziny oraz 

gemjalnego lwórcę zadań. Cześć Jego pamięci! 
Białe: Ke8, Hg7,.Wd3, Ge4, S2, p: d2 (6 fig). 
Czarne: Ke5, W'6 Shó, p: a7, a5, d6, d4, e6 (8 tig) 


PARTJA NR. 66 
grana w Paryżu o mistrzostwo b. r. 


J. Cukiermann. Dr. 5. Tartakower. 
1. d2 — dh Sg8 — f6 
2. Sgi — 18 b7 — b6 
3 2 — ed Gos — b7 
4, R — g3 c7 — 5 
5 di —— 6 e7 — e 
6. Shi — c3 e X d5 
7. ot X d5 b6 — b6 1) 
8 Gel — gó! b5 — b 
9. Sc3 — e4 d? — d6 
10. Gg5 16 87 x t6 
11. Hdi — a4+! Keg — e7 
12 Sf — bM! Gb7 — c8? 2) 
13. Gl — gl Hde — b6 
14. Wal — d! Sbs — 26 
15. Ha4 — b3 GB — h6 
16. Hb3 — ft 3) 18 — 15 4) 
17. Wei — c4!! 5 x 4 
18, Woś x e+ Ke7 — 8 
19 Hf3 — fe Gh6 — g7 
W. HN — + KS — 8 


1) Solidniejsze bylo 7... d6! poczem Sbd7 i Ge7. 

2) Oczywiście nie 12, G X d6?, 13. S£5-- Keb, 
14. Gh3! G X e4 lo S x dó*! K x dö. 16. 
0 — 0 — 0+ G X d. 17. W X dó! K x d5, 
18. Wdl-- i wygrywa Nieżało grać raczej Hc8. 

3) Początek przepięknej kombinacji, kióra musi 
się udać z powodu niezrecznego ustawienia czar- 
nych tigur, Widocznem jest, że czarnym rie wol- 
no wziąć wieży biał:j z powodu: 16.. G X cl, 17. 
H X 6+ Kd, 18 H X f7+- Kd8 19. Ht6-- 
i H x he. 

4) Czarne są bezbronne: jeśli 16... Gg7, to 17. g4! 
i Sg3 i skoczek dostaje się na f5; jeśli 16.. Gg5, to 
17. Wcdi! G x n4. 18 g X h''5, 19. Sg3 z wygraną. 

5) Godnym uwagi jest faki, że aulorzy powyż- 
szej partji są Polakami z których pierwszy, zdo- 
bywca pierwszego miejsca, jest młodym studen- 
tem medycyny, który niejednokrotnie zwracał na 
siebie uwagę całego świata szachowego swą pię- 
kną i pełną polotu grą; drugi, to znany między- 
adj, mistrz szachowy, zamieszkały w Pa- 
ryżu. 


KRONIKA SZACHOWA. 


GORTBBORG. Rezultat turnieju: Flohr, Lundin 
i Stoltz 5 p, Stahlberg 3 i pół p., Beondtsson. Pawl- 
son po 3 p, Samisch 2 i pół (!), Aleksanderson 1 p. 

KRAKÓW. Sekcja szachowa Ż. K. S. Makkabi 
zostałle przyjęta w poczet członków Poiskiego Zw 
Szachowego uzyskując tem samem prawo zorgani- 
zowania tak upragnionego i pożądanego turnieju 
© mistrzostwo miasta Ostatnio przystąpili do se- 
keji zuani | silni szachiści, jak Rubinstein. Scheuer, 
Spritzer, Lipson, Dunkeiblum i inni, tak. że sekcja 
ta stanowi obecnie najsilniejszy zespół szachowy 
w Krakowie. W najbliższych dniach urzadzi przed- 
siębiorcza sekcja, drużynowy turniej o mistro- 
stwo miasta na rok 1831 Faworytem zawodów 
jest zeszłoroczny mistrz Makkabi 


u korespondencyjny już w przyszłym tygo- 
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Wyjazd urta Biur tnielda 


Nasz czcigodny i sympatyczny Gość, z którym 
serdecznie zżyliśmy się podczas swego poby- 
tu W Krakowie odbywał Kurt Bluncnield codzien- 
Die — z wyjatkiem czwartku, kiedyto bawił z re- 
teratem w Bielsku — zebrania i kontereneje 
Z organizacjami sjonistycznemi. zbieraczami Ke- 
ren Hajesodu, jeden zaš wieczór poświęcił zebra- 
niu członków Stowarzyszenia „Solidarność Bnej 
Brith“, na którem wysłosił wyczerpujące i z wiel- 
tem uznaniem przez zebranych przyjety referat 
BJ EEJ syluacji żydosiwa na świecie. Kurt 
lumenfeld dzięki swemu zapałowi. swej glębo- 
lej powadze i swej rozległej inteligencji zdobył 
sobie wszystkie odlamy opinji sjomistycznej U 
Wszystkich sjonistów i naszych sympatyków po- 
awiła wizyta Kurta Blumenfelda jaknajlepsze 
aacuie. Przyczyniła się ona ogromuie do oży- 
lenia intelektualnego letna całego życia sjoni- 
Slycznego w naszem mieście Jesteśmy za to wdzię 
sj tow Kurtowi Blumenfełdowi i żegnamy go 
całą serdecznością. wyrażając jedynie tylko ży- 
żenie i gorące pragnienie. aby jaknajrychiej zno- 
o nas zawitał. 
kij ola Keren Hajesodu. prowadzona pog kierun- 
kilk, Kurta Blumenfelda. musi potrwać jeszcze 
a dni, gdyż 7 powodu rozszerzenia akcji na 
cza deklarantów nie można jej było dotych- 
s ukończyć Apelujemy przeto do tych wszyst- 
cake 0 steli naszego miasta aby zechcieli "- 
to A w najbliższych dniach. gdy zgłosza się 
<= zbieracze, Zeszłoroczna aktja Keren 
ba Warte. przeprowadzona pod kierunkiem Lei- 
dziewa ego, przyniosła „doskonałe rezuitaty. spo- 
ER się więc. że i akcja tegoroczna nie po- 
zje e w tyle za poprzednią Czasy są wpraw- 
ciężkie, ale cieższą jest również sytuacja 
Żyd w na świecie oraz „ytuacja palestyńska 
mówi śWiadomiony i politycznie dojrzały nie od- 
ją. Przeto swej pomocy. gdy woła o nią bud- 
a się Palestyna. 


Kurt Blur enielć w Bielsku 


a zaproszenie Stow „Haszachar* ielsk 
Zaz ą „Faszachar* w Bielsku 
"RP Bielska Ge czwartek 3 
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Szy stwie delegata Centrali K H Low. Cwi Gelehr- 
e ię Kurt Blumenfeld, oczekiwany w Dzie- 


c 
hej w 
Roy dnia o godzinie 8-mej wieczór referował 
a. umenfeld we wielkiej sali strzeleckiej na 

+ „Obecna chwila. Palestyna- Anglja i na- 

e. osp. 
ony” gy zeszło 2 i pół godziny trzymał czcigo- 
większem pPrzepełnioną słuchaczami salę w naj- 
obżął R napięciu Referat w dwóch częściach 
Palest łokształt obecnej sytuacji politycznej w 
ferent —- 1 Punkt ciężkości chwili — powiada re- 
w rekach ©ży obecnie nie w rękach Anglji, tylko 
cy polit naszych. Ukoronowaniem obecnej pra- 
Keren Banel ma być wzmożona praca na rzecz 
PM SRA W drugiej części referatu, skre- 
Kończy swej loenic Żydów na całym świecie 
fiestwo naszej Si slowami; „Wierzymy w zwy 
rac cza allie: A 

e z Wosia Ni e. służymy wielkiej spra 

e ni 


zrozum ace oklaski były dowodem peł- 


enia i rzej * d Şi g 
ego gościa, przejęcia się wywodami czci 


T przez delegacie organizacji sa M 
Bielsku. gację organizacji  Sjonistycz 


nego 
godni 


„80 wieczora. odbyła sie li .Ę 
b PES yła się w sali gm 
+ keai R herbatka na cześć gościa, który 
Wa, nawołując aa. odpowiedział krótką przemo- 
Sprawozdani © pracy na rzecz Keren Hajesod. 
e zeszłorocznej pracy K. H. w Biel- 


Powagę chwili do dalszej wy 
o i czcigodnego gościa 


dek: ; $ 
deklaracje. ra podwyższyli swe tegoroczne | 


Żegnany przez s 
wi j zereg towarzyszy na dworcu. 
"a E prez Kurt Blumenfeld z tow p. Gelebr- 


W południe do Krakowa. 
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czasowe wstrzymanie emigracji 
- do Krgenfyny 

W ostatnich miesiącach do portów argentyńskich 
przybyte wielu evugrantów Polaków, którzy chcąc 
wyknać opłseaniz podwśsższonej wizy argeniyń- 
skci. wcześniej ariedhaAi do Argeniyviy, a ieraz 
eztkują swej korek. na wysłunie ich dG miejsce pracy. 

trząd Emigracyjmy. nie glicąc dopuścić, aby eni- 
grano: pełscy musieli zbyt długo wyczeńtwąć w 
koóriacn ćrgęcuiyńskich, wydał zarządzenie, wstrzy- 
maje na iuósw kuv ered 
W luiym mega du Argentyny wyjeżdżać tylko ci 
emigranci, którzy posiadaje wezwania imienne od 
krewnych, znajomych lub pracodawców, zamieszka 
tych w tym kraju Tvm emigramtom Syndykat Emi 
gracyjny wyrobi oezpłathie wszelk.e dokumenty, po 
trzebne na wyjazd, wraz z paszportami emigracyjne 
mi. wizami, zakurieniem karty okrętowej itp. 


O egzystencję dia 18-1u ofiar niesły- 
chanej eksmisji 

Na rodzinę  Sirassbergów, eksimtowaną przez 
Abrahama Bertrama, właściciela realności przy ul. 
Augustuńskie: 5, wpłynęły w dalszym ciągu nastę- 
pujące kwoty: R. A. 50 zł., Z. H. 20 zł., Ad. Dort- 
haymet 10 zł, am. Sternbach 10 zł.. mgr. Leon Sal- 
peter E zł, Mojżesz Betteii 5 zł}. Woli Frei 3 zł. 
Zygm. Auerbach 3 zł. Razem wpłynęło dórąd 314 zł. 

Dalsze datki które będą wykazywane w „Nowym 
Dzienniku”. można składać w admimstracji naszego 
pisma. 


— 0) ——— 

— DYŻURY APTEK: Dziś mają dyżur dzienny 
i nocny apteki; Rynek 22, ul Florjańska 15, Kar- 
melicka 23, Al 29 Listopada 5, Dietla 76, i ul. Bro- 
dzińskiego 1; tylko dyżur dzienny: Rynek A—B 
45, ul Gertrudy 1. Krowoderska 74, Konopnickiej 
3 i Krakowska 9. 

— Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI. 
Pol. Ak. 
Um. odbędzie się w poniedziałek ? bn w War- 
szawie (w sali wykł. Państw. Instytutu Geolog. 
ul. Rakowiecka 4). Na porządku dziennym refera- 
ty prac: z zakresu fizyki (pp. J Fridrichsoma, M. 
J Neyówny, T. Tucholskiego), astronomji (prof. 
T Banachiewicza), chemji (prof. K. Dziewońskie- 
go i p. J Moszewa, prof. iłłasko. pp. W Jacka 
M Karasińskiego prof. Świętosławskiego i pp. E 
Bartosezwiczówny. M. Rybickiejj W  Sołodkow- 
skiej), mineralogji i geologii (pp. K. Miczyńskie- 
go. prof. Wł. Szafera, p. M Ziembianki) zoologii, 
fizjologii i anatomji (pp M. Geysztora, prof. Wł 
Heinricha i T. Strzembosza. p. A Kulczyckiego, 
prof St. Markowskiego, prof. M. Rosego, prof 
Tura, pp. S Vrtelówny. St Wajdy i J. Wilburga). 

Posiedzenie Wydziału filologicznego odbędzie 
się tegoż dnia o godzinie 6-tej. Na porządku dzien 
nym: czł. St Windakiewicz: przedstawi pracę 
prof. Juljana Krzyżanowskiego pt Jomenicki w 
„Facecjach polskich“. Potem odbędzie się posie- 
dzenie administracyjne. 

— $UBWENCJE NA BADANIA RAKA T CHO- 
RÓB WENERYCZNYCH. Polska Akademja Umie- 
jęlności rozda w kwietniu br z funduszu śp Pa- 
wła [yszkowskiego subwencje na rok 1931 na ba- 
dania przyrodnicze i lekarskie, przedewszystkiem 
mające łączność z poznaniem istoty choroby ra- 
ka i chorób ywemerycznych lub ich leczeniem. Ubie- 
gający się o te subwencje mają wnosić podania 
do P. A. U do 15 marca 1931 r. z wymienieniem, 
jakie badania zamierzają prowadzić i jaka kwota 
na nie byłaby im potrzebna, oraz wykazać, iż 
zajmowali się już poprzednio badaniami nauko- 
wemi. 

— PRZEPISY © PRZECHOWYWANIU AK- 
TÓW URZĘDOWYCH. W ministerstwie spraw 
wewnętrznych opracowywane są obecnie przepi- 
sy o przechowywaniu akit w cenirali ministerstwa 
oraz w urzędach wojewódzkich i powiatowych 
władz administracji ogólnej; przy opracowywa- 
niu tych przepisów brane jest pod uwagę ewentu- 
alne zastosowanie ich również w odniesieniu do 
urzędów samorządowych Przepisy będą bardzo 
szczegółowe, m. in, obejmą urządzenie  składnic 
aktów, archiwów, podział aktów. sposób wydzie- 
lania aktów itp Ogłoszenie przepisów nastąpi w 
najbliższym czasie. 

-- TYTONIE SPECJALNE W PACZKACH 
25-GRAMOWYCH. Dyrekcja Polskiego Monopolu 
'Tytoniowego naskutek zabiegów kupców tytonio- 
wych. wprowadziła z powrotem małe opakowa- 
nia 25-gramowe dla tytoni specjalnych. tj „Herce- 
gowina* i „Pursiczan*, które ostatnio pakowane 


| były wyłącznie w blaszanych pudełka<h 100-gra- 


mowych Małe opakowania umożliwią nabywanie 


lepszych gatunków tytomi również i tym konsn-* 


mentom, którzy nie mają możmości nabywania ich 
w większych porcjach. 

— KANDYDATKA NA POSŁA PRZED SADEVW 
W wydziątle karnym sądu krakowskiego odbyła 


Str 143 
ME. 2 A 
trzeżenie! 
Ostrzeżenie! 
Ostrzegamy. że z dniu 5 lutego br. zajżvli: 
Eśmy tenę na nasz doskccały lak viezowy „Tę* 
cza" do pieczętowania kstów «+ 58% j prosimy 
naszych P. FT. Konsumentów, Dy przy zakupie 

Żądali powyższe! zniżki. 
291x „Tęcza iabrvka atramentu. laku itp. 
PIECZĄTKI MELDUNKGWE 
na meldunki 
NUMERA PRZEPIZĘWE 


do numerowania mieszkań dostarcza po najniższych sanac 


ALEKSANDER FISCHHAB 


—Kraków, Grodzka 46, telefon 132-56 
Zamówienia z prowinoji uskułęcznia się odwrołnia 


Zawiadamiam niniejszem, iż otworzyłem 


BIURO POŚREDNICTWA 


przy sprzedaży nieruchomości i zaciąganiu pożyczek 
hipotecznych. 287r 


IGNACY GELBER Kraków, Szewska 5, I. p 
OEI 
się wczoraj rozprawa przeciyy Helenie Januszo- 


z8- 
brania przedwyborczągo PPS na Krowodrzy wy- 
rażała się o rządzie w sposób obelżywy oraz wzy . 
wała robotnice fabryki tytomin do nieposłuszeń- 
stwa wobec władz. Oskarżyciel publiczny zawnio- - 
skował powołanie dalszych świadków, wobec oze- 
go przewodniczący rozprawę odroczył. 

— ZAMKNIĘCIE WYSTAWY RYB, 

z tygodniem propagandy spożycia mięsa rybiego 
ne VI Wystawie drobiu i ryb przy ul. Zwierzy- 
zieckiej |. 26 nastąpi w dniu dzisi o go 
dzinie 20-tej. Prócz wystawy i sprzedaży propar _ 
gandowej karpi oraz przetwonów rybnych odhę- . 
dą się dziś pokazy tresury psów. 

— KURS GALANTERJI SKÓRNICZEJ rospo- 
cznie się w Muzeum Przemysławem w Krakowie, 
ul. Smoleńsk 9 dnia 1 marca br. Wpisy przyjmuje. 
i imformacyj udziela dyrekcja Muzeum Przemy- ; 
słowego w godz. od 8—2-giej. 

— 14 ZACHOROWAŃ NA DYFTERJĘ, 8 na 
szkarlatynę, 7 ma odrę, 4 na ospę wietrzmą i 1 na 
tylus brzuszny zgłoszono wciągu ub. tygodnia w 
miejskim urzędzie zdrowia w Krakowie, 

— FAŁSZYWY INKASENT. Policja aresztowała 
Pasickę Marjana (łat 22) montera, zam. przy ui. Bo 
tamiczucj 4 za oszustwo przez wyłudzanie p.eniędzy 
za zużyty prąd. Pasicka przedstawiał się właścicie 
lom, wzgl. administratorom za upoważnionego do od 
bieramia pieniędzy dła Elektrowni miejskie;. 

— DWA FUTRA. W piątek, około godz. 13-stef 
z gabinetu szkoły muzycznej przy m. Retoryka 1, 
nieznany złodziej skradł na szkodę  Rządowskici 
Emuli, nauczycielku, zam, przy uł. Starowiślnej |. 23 
jedno iutro damskie selskinowie, wartości 110 dola- 
rów — Dnia 6 bm, z pociągu hwb też z bagażu ma 
dworcu osobowym w Krakowie nieznany sprawca 
skradi na szkodę Fink Emy. właśc. składu futer, 
zam. w Krakowie przy ml. Grodzkiei 8 jedno futro 
damskie wartości 90 dolarów. 

— ARESZTOWANIA. Policja aresztowała Grygne 
go Władysława (lat 29) przy ul. Długosza M za 
współudział w oszustwie podczas sprzedaży dwóch 
pierścieńków metelowych za złote — za kwotę 500 
złotycs Korytkow Janowi, rolnikowi, powracające 
mu z Francji do domu do Kamienia, pow. Lisko. któ 
ry przejeżdżejąc nrzez Kraków zatrzymał się ce 
lem wymiany p emędzy. Dalei aresztowano Neustada 
Józefa (lat 31) za nsiłowaną kradzież kwoty 600 zło 
tych ma szkode Szyii Kostenberga, pomocnika bam- 
dłowego. zam. w Krakowie przy ul. Szewskiej 26. 
W czesie nadawamia przez tegoż p'eniędzy na po- 
czcie przy p. Bernardyńsk:m. 


AKCYJNE TOWARZYSTWO FABRYK PAPIERU 
CYGARETO x EGO „OLLESCHAU:*. 

Z Pragi donoszą, Rada  a:izorcza Ake. Towarzystwa 
„Olleschau* uchwaliła na posiedzeniu biłansowem 
z dnia 31-go stycznia b r. wypłacić jak w roku ubie- 
gołym 1200 dywidendy posiadaczom akeyj koncernu 
„Olleschau* 292x 

RAE 

Adres Bura Zamówień wyrobów mark: OLLE- 
SCHAU“ „OLLESCHAU* Lwów, Kaziemierzow* 
ska 35. 293x 

=C iEn 

— DZISIAJ o zodz. 3 pop. walne zgromadzenie 
Koła Żyd. Prac. Umysk wych .Awcdah* (ul. Zielo 
na 23) 

— GORDONJA Akad. Jutro, w poniedziałek © 
godz. i.30 wiecz. w lokalu „Awody* (w. Zielona 23) 
referai tow. Dra G. Terłv n. t . Stanowisko obozu 
robotniczego wobec ostatnich wydarzeń w sjon' 
me Goście mile widziani, 
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jak się tworzy moda 


Kupujemy z nabożeństwem  modełe, o których 
się niówi, że to paryskie Padają wówczas hypno- 
tyzuią.e słowa: Patou... Chanel... Lelong.. Vion- 

et.. Niby prawie to samo, co suknia, zrobiona 
przez dobrą, przecętną krawcową, a przecie mie to 
samo. Ktoś niedoświadczony mógłby powiedzieć, 
oglądając model wielkiej firmy: cóż, mice nadzwyczaj 
mego tu niema! sO Święta naiwności! Przecie wiar 
śmie prostota jest najtrudniejsza do osiągnięcia, ta 
prostota, w której jest nieuchwytny szyk, polezałący 
niewiadomo na czem, ale mie dający się naśladować 
przez rzemieślnika. a mie artystę. To też wiąćciwe 
twórcy modeli niepowinmi się obawiać naśladowni- 
ctwa. Tam, gdzie kopja wydaie słę wierna — jedno 
załanianie, najmniejsze odchyłemie ng zmienia za 
sadniczo całość i już mie robi „do twarzy“. Wiedzą 
o tem twórcy modeli I w tych momentach kiedy 
moda staje się popularna i gromi Tatwością raślado 
wiictwa. zmieniają momentalnie front. to znaczy — 
linje. I znowu drobne zakłady biezą mę nad uchwy 
ceniem nienchwytnej tajemnicy szyku. 
. Kto tworzy modę? Jak w każde dziedzinie, tak 
l w tej, zwyciężają jednostki obdarzone polotem 
artystyczrym i zdolnością inttwicyjnego przewidywa 
mia przyszłości. Histurja domu Ctanel, potęgi prze 
=a mody damskiej jest tego żywym przykła- 


B. to tak. Pewien bardzo bogaty a młody wla- 
Goicieł kopalń miał uroczą przyjaciółkę, Coco Cha- 
ued. Jako człowiek zajęty. mógł iej jednak poświęcić 
gmlewiele czasu, wiedząc zaś z doświadczemia. że 
bezczynność jest matką złych myśli kupi? jei sklep 
z kapeluszami. Był to okres wołny i stagnacja w 
przemyśle strojów damskich. Połowa pań była wów 
"czas na iromcie jako slostry miłosierdzia, druga poło 
„wa starala stę do nich upodobnić i wymlądać „po 
wojennemu*'. Noszono więc wysokie sznurowane bi 
ky (pomimo brakn skóry). skórzane czapki I kurtki. 
luteres kapeluszy poszedł marnie. Ale stykaląc się 
z kifeutkami, przyglądałąc się J wyc:ągając wnioski, 
dosSzł: sprytna Coco do wniosku, że po womie zapa 
muje moda sportowa. Sprzedaje więc sklep z kzpein 
szam. ' fabrykuje swego pomysłu suknie trykotowe 
dewi . trois pieces, które stwarzają epokę w mo- 
idzie. Trykotaże jei matą szalone powodzenie, za jej 
przykładem więc ‘dą inne firmy i moda kompletów 
trykotowych załewa Paryż, rozchodząc się stamtąd 
ma czty Świat. 

W międzyczasie mmiera wskutek wypadku auto- 
mobńowego jej opiekun, zostawiając je] okrągła 
samke. Coco Chanel z małego skłepu przenosi się 
do apartamentów, które wkrótce mają zasłynąć ja 
ko jeden z najpierwszych domów mody w Paryżu. 
Kommiety trykotowe są już na trzecim planie. Żeby 
wirzymać się na miejscu człowem, trzeba ciągle 
=- tworzyć, Powtarzamie starych form zostawia się 
podrzędniejszym firmom. I Coco Chanel tworzy z 
całą zacięklością. Obmyśla sama modele zamyka 
się na parę dni w pokciu : z ustami pelnem szpilek, 
z grzywą rozwianych włosów mpna kraje . dopasa 
wnje modele, za któremi kobiety tracą głowy 
. Nie koniec na tem. Chanel sprowadza z Czecho 
słowacji. kolorowe karnienie : robi naszyjnik: do ka 
żdej sukni inny — te naszyiniki. które modne są i 
dzisiaj. Tylko raz to są obroże z grubych. okrągłych 
kamieni, kiedyindzej wytworne, cienkie sznury. kil 
ka razy okręcone koło szyj — słowem modełe. Za 
takt model z etykietką Chanel, płaci się do 2.000 
franków. Oto prawdziwy zmysł komercyjny! 

Po naszyinikach przyszłe kolei na perfumy Mo- 
Gre i drogie. dobize prezentujące się w skromnych 
a kosztownych flakonach wchodzą szybko w modę 
i zalewają rynki stolic europejskxh. Ila odróżnie 
ma od Coty. Houbrrant. Guerłain'a i innych firm 
par excellence perfumeryjnych, Chanel nie nadaje 
swym parfumom  romaqtycznych nazw w rodzaju 
„Po burzy”. „Jej pierwsza miłość", „Gdy nade,dzie 
wiosna“ albo coś w tym rodzaju. Nazwy takie 
zostaly zastąpionc anonimem cyfr. Nie przeszkadza 
to jednak. że każdy zna Nr. 6 Chaneja, Nr. 5 Mo- 
łymeut — bo inne frmy paryskie poszły wkrótce 
za jej przykładem. 

Modelki skompletowane zostały z arystokracj: 
rosyjskiej i najpięknieiszych Francuzek. W sezonie 
fie z szeregiem modelek wyjeżdżają na Rivjerę, 
do Szwajcari, do Deauville Reklama. ten najpotęż- 
nielszy zzynwk powodzenia nie może być zanted: 
faf i Bii 

Za dłnzo byłoby pisać o wielu innych wielkich 
furmact. których mstorja podobna est dc opisanej. 


Cała 'a potalęma: kużnie modeli. PSA o suprema 
-le * . .- . = s w > two a 
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Wicsc:nny kapelusz 


Jakan będzie w:csenny kapelusz — tem najwaźnie: 
szy szczegół stroju kobitcego? Oto muły fason za: 
panował na całe, lunji i mie ma wcale tendencji do 
znwamy tego umunaurowaria głowy. 

Obcisły kapelusz wziął swój początek od tak 
mwanej „pilotki* lansowanej na, cześć |]otnika Lind- 
berzgha, później przyszedł beret baskijski : z połą- 
czenia tych dwóch powstało dzisiejsze nakrycie 
głowy, ledwie zasługujące na miano kapelusza — są 
to raczej ramku do twarzy. 

Ogólmą regułą mody tegorocznei jest: odstonię 
te czoło, płytka główka, rondko «dgięte pozwala 
na najbardziej famtazyjne upięcia. Ulubiony klosz 
będzie zapewnie później również noszony, jednakże 
w nowej wariacii, rondko z przodu podniesione 
odsłamające czoło i zachodzące z boku na uszy. 
Fason ien jest niezmiernie twarzowy. 

Moda obecna pragnie zdetronizować filc, który 
już dość długo | prawie niepodzielnie panowal, nie 


pozostanie on jednak całkowicie usunięty, lecz, w, 


połączeniu ze słomką, bortą tub wstążka, noszony 
będzie do stroju sportowego. Słomka w zupełności 
zwyciężyła — obok cienko plecionej słomki, jak 


hamgkck. sisoł, paisama, noszone beda nowe materja 


się właściwie za kulisami. A musi być zażarta, sko 
TO zdarza się, że stare zauane firmy czasem z mewy 
thimaczenych powodów tracą kilijen'elę, tracą powo 
dzenie i z rzędu najwyższej klasy przechodzą do dru 
giego rzędu. Zjawia się nowy geniusz I nowy hóg 
Paryża na horyzoncie. Jego pomysły są lepsze. now 
sze, Świeższe. 

Ogólna cyfra obrotów rocznych w przemyśle stro 
jów damskich Paryża wynosi 7 miliardów franków. 
To nie żarty! Całe społeczeństwo pracowników 
jest przy tem zatrudniome. Obliczaią ie na 850.000 
osób. W Paryżu niema nigdy zastoju. Przez to cen 
tum Świata ciagnie nieprzerwama pielgrzymka: w 
październiku — Włosi i Hiszpanie Egipcjanie w listo 
padzie. Anglicy w grudniu i stycznin w drodze na 
Riwienę lub St. Moritz, od marca zaś do września 
wszystkie nacje północy : Amerykanie, ta najoenniei 
Sza. dolarowa klijeniela. Pewna firma bieliźniana 
ma tylko iedna kl.jentkę: Haiti, ale też, aby nbrać 
całą wyspę niema czasu na innych klijentów. 

W walce ambicyj, namiętności i talentu zwycięża 
tem, kto ma więcej inicjatywy. Obserwacie w tel 
dziedzitne sa bardzo pouczające. H. N. 


| 


ły: piecionka słomki z chenilią i słomk z wełną, 
r'worzące tweedowę wzury. r 2. 70 
Jeśli chodzi o barwy ubecime eszcze chętnie 


nosi się czarny i czamy w kombinacji z białym, na 
później zapowiadają odcienie bronzowego, z.elonego 
i czerw onego. 

Nasze modele: 


1) Czapka ze słomk' ozdobiona dwubarwną jed- 
wabna wstążką. 
2) Szykowny kapejusik z tweedowej  plecionej 


| słomtk, w połączeniu z jedwab'em. 


3) Beret z plisowaną główką  aksaimitnem rond- 
kiem z kokardą. 

4) Mały nadzwyczaj zgrabny kapeinsz z rozharo” 
wej słomki. 

5) Elegancki kapelhisz z bangkok z małą 
bną kokardką z tylu. 

6) Kloszowy kapekisz z słomki w dwu kolorach, 
przybrany paletką. 

7) Twarzowy kapelusz ze słomki panama. ozdobio 
ny jedwabna wstążką w pasy. 

8) Beretowy fason, mocno drapowany ze słomki, 
przybrany jedwabną kokardką z boku. 


jegrwa- 


„MIĘDZY WIATRAKAMI* SZ. T IMBERA 


Znany poeta i literat żydowski Sz. J. Imber 
rozpoczyna wkrótce wydawać miesięcznik pł. 
„Cwiszen windmilen“ (Między wiatrakami). 
Pod tym tytułem ogłaszał Imber dotychczas 
swe artykuły i polemki w „Hajncie”. obecnie 
będzie je ogłaszał we własnem czasopiśmie, 
obejmującem wyłącznie jego prace. Podobna 
czasopismo publicystyczno-polemiczne p. t.: 
„Gegenwart“ wydawał Imber swego czasu w 
Ameryce. Dla śmiałych i oryginalnych poglą- 
dów autore cieszyło się ono wielką popu- 
larnością w publicystyce żydowskiej, jako wo 
góle Sz. J. Imber jest umysłem ciekawym i 
kroczącym zawsze własnemi drogami, 

O AE a 


REFERAT UCZONEGO ŻYDOWSKIEGO W WA- 
TYKAŃSKIEJ AKADEMJI NAUKCWEJ. Na osta- 
tmem posiedzeniu Wetykzńskiej Akadem}! Nauko- 
wej młody uczony żydowski dr. Arnoldo Morrilan. 
wygłosił referat u t Antysemityzm w Aleksandr 
za czasów Fiona“. Dr. Momilani uważany jest za 
kandydata na katedrę historji starożytnej przy uni- 


waren amia cawell m 
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„NOWY DZIENNIK“ nuziedziałek 9. II. 1931. 


Rozpoczęcie kolonizacji tysiąca redzin 
w Palestynie 


$Średki dia csiedienia 400 rodzin są już zapewnione 
Jerozolima 7. 2. ŻAT. Egzekutywa : Sesi: Koemkielu Poiiłycznego 
gencji Żydowskiej opracowała juź plan koło- | ŻAT. W przyszłym tygo- 


IE mal owaNn z. 
Nizacji tysiąca rodzm na grumiach ZPN. srod- dniu edbędzie się tu posiedzenie Komitetu po- 
ki na osiedlenie 460 rodzin znajdują się już w 


liycznego Agencji Żydo vskiej. Przedmiotem 
posiadaniu Egzekutywy. która w najbliższym ; narad będa dalsze rokowania z rządem bry- 
'czasje przystąpi do prac przygotowawczych. 


A 
$m 


ty jskim. W posiedzeniu weźmie już udział 
Leo Motzkin. 


PO aa 


Ekspanzija wioska w Afryce 
niepokoi Anglię i Francję 


„Nowego Dziennika“) 

tecznego uregułowania granic Trypolisu i są- 
siednich obszarów Łgiptu, Tunisu i Sudanu 
francuskiego. Dzienniki włoskie oświadczają, 
że zajęcić oazy Kufra jest pierwszym krokiem 
do wysunięcia dalszych pretensji Włoch do ob 
szarów pustynnych od Trypolisu południowe- 
go aż dą jeziera Czad. 


(Telegrum 
f P aryż 7. 2. (B) Ostatnie posunięcia armji 
jwdoskiej w Trypolisie i zdobycie przez nich 
(wat, Kufra wywołały w Londynie i Paryżu 
«onsternację. W ostatnich trzech dniach amba 
Sador angielski w Paryżu odbył już dwie kon 
<rencje z francuskim ministrem spraw zagra 
|icznych Briandem. Jak twierdzi „Journal” 
onferencje toczyły się na temat kwestji osta 


a CO 


Zwycięstwo rzęću Brüninga w Reichstagu 
Wnioski c votum nieufności odrzucone 


B erl:n.7. 2. (Sch) Na dzisiejszem posiedze- 
i Reichstagu odbylo się głosowanie nad sze- | 
i wniosków, wniesionych przeważnie 
Drzez nacjonal-socjalistów i komunistów Wnio 
nacjonal socjalistów i komun'stów (© wyra 
żenie rządowi Brueninga votum  nieuiności) w 
głosowaniu imiennem odrzucone 292 głosami 
Przeciw 220. Od głosowania wstrzymało się 13 
Posłów. 
Wniosek nacjonal socjalistów o rozwiązanie 


Reichstagu upadł 318 głosami przeciw 207. 

Wniosek komunistyczny o skreślenie kancie 
rzowi i ministrowi bez teki Treviranusowi do- 
datkćw służbowych odrzucono 315 głosami 
przeciw 206. 

Poseł centrum Esser postawił rastępnie wnio 
sek. aby Reicistag pizeszedł do porządku 
dz enrego nad nezaiatwionemi jeszcze wnioska 
mi. Wniosek Essera został przyjęty 301 głosem 
przeciw 218. 


Polska 1:0 

|) 
ambasador Stanów Zjednoczonych Willys 
żonką. 


U. S. A. — 


i Krynica. 7. 2. PAT. W sobotę, w godzinach 
Poludaicwych odbył się w Krynicy mecz finałowy 
P mistrzostwo Świata pomiędzy drużyną U.S.A. a 
olską. Zwycięstwa odniosła zasłużenie drużyna a- 
0:0) saska w miewysokim stosunku 1:0 (0:0, 1:0, 
W pierwszej tercji gra zaczyna się od ostrych 


z mał- 


Kanada — Szwecja 0:0 


Krynica. 7. 2. PAT W piątek około półno 
cy Zaksńczyi się w Krynicy mecz finałowy o 


E drużyny wolskiej, która kilkakrotnie niebez | mistrzostwo pos ędzy Kanadą a Szwecją Spo 
ksz podjeżdża pod bramkę amerykańską. Nastę | tkanje zakończyło się olbrzymią sensacją w po 
duzy: zYMuie się gra otwarta z lekką przewagą | stąci wyniku bezbramkowego 0:0. Wynik ten 


lek: yny amerykańskiej, poczem Poiacy atakują da 
"M strzałam.. W drugiej tercji Stany Ziednioczo 
ié gauia wyraźną przewagę i w I2-tej minuc e 
odbit tawiony Dagnino dobija krążek niefortunnie 
|Y Przez Stogowskiegu W ten sposób pada iedy 


może przesądzić ios mistrzos'w świata. Gdyby 
się udało drużyne amerykańskie uzyskać wy” 
nik rem sowy z Kanadą. wówczas mistrzo- 
stwo świata zdobyłaby bo raz perwszy w dzie 


> bramka mecza. która przesądziła zwycięstwo | jach noken na 'odz:e drużyna Stanów Zsedno 
wsad Zjednoczonych. W trzeciej tercji U.SA. nie | czonych Warte zaznaczyć że jest to pierwszy 
zł à Się na podwyższenie wynikr. Gra otwarta, | wynik bezbrankowy jak? Kiunadyiczycj uzy” 
k a Dod komiec meczu drużyna polska prze- | skał: w Europie w zawadach o mistrzostwo. 
owadzą Szereg niebezpiecznych ataków nie uwień 
. á z 3 z ~ . :0, 0:0, 1:0) 
czonych powodzeniem. Cały zespół polski grał w | SZWFCJA— CZECHOSŁOWACJĄ 1-0. (0:0 


tym niec Kry nica. 7. 2. Gra w pierwszej części przy 


lekk'ei przewadze Czechosłowacji. Szwedzi w de- 
ienzywie, dopiero w drugiej cześc Szwedzi zagra 
żają pewsżnie bramce Czechów, 


dw 24 zupelnie dobrze. W drużynie nasza bar 
SA PY Sokołowsk. oraz nieustępliwy Ko- 
wowaj Sędziował p. Minder (Węgry). Mecz obser 

mister spraw zagranicznych Zaleski oraz 


Przed procesem e zamach ra poselstwo 
Wars sowieckie 
podaje. ak 7. 2 PAT- -Kasjer Poranny“ 
przy Zadie, Anin wczorajszym w:ceprokurator 
słał sądowi o NYM Jerzy Nisensoi. prze- 
spray ia ręgowemu akt oskarżenia akta 
przyzotowanie Polańskiego. OSKATŻNEGO o 
ckie w Warsza samachu na poseistwe „sowie 
wa Polański Awie. Dziennik zapowiada. że spra 
i ę S80 wkrótce otrzyma termn. Spra 


wa ma być ra: dziai 
- w i j z r ie 
karnym. aa w 8 mym wydz 


sę Żydowsk* ` warzystwo »zerzenia sztuki. 
wybu hł pożar w magazynie tóżek żelaznych i 
pościeli lzaaka Młynka. Sytuacja byłą bardzo 
erona poneważ plomiewie przez sufit dostały 
Se na 5-te piętro. udzie mieszczą się sale wy 
stawowe. Dzęk: enerziczrej akcji ratunkowej 
udało się jednas usunąć wszystkie eksponaty. 
Strat; ż powodu pożaru narazie nieustal'ne- 
Poża- trwał okow * godzin. 


Sensacyjne aresztowanie w Sfryju 


W O A OW A 


Pożar na żydow tow i vod za- 
Sklej w awie obrazů |! aresztowano dziś adwokata dra Stećkowa za 
" Ek | wystaw rzutem shańbienia kilku nieletnich dzieci. Dr. Ste 


Sponą 
Warszaw nà ty uiedowonye i ckow pełmił dawniej godncść sędziego sądu okręg: 
"przy ul Króle 7 2 PAT. Wczoraj weczór | wego w Stryju. Aresztowaii wywałało niehywała 
Waxie, w domu. w którym mieśc | sensasie. 


Str. 18. 
PEERÓW 2 wa 


Z TEATRU I ESTRADY : 


— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE- 
GO. Wczorajsza premjera wielkiego programu „A- 
by żyć" warszawskiego zespołu tewjowego „Chala- 
stry“ zdobyła niezwykły, sukces. Dziś, o godz. 3.30 
popol. i 8.30 wistz. powtórzenie iego programu. 
Popołudniowe przedstawienie po cenach zuiżomych. 
Bilety w przedsprzedaży przez cały dzień przy ka- 
sie teatru. = 

— Z TEATRU M, 3. SLOWACKIEGO. Kraków po 
witai gorąco ulubieńca swego. znakomitego artystę, 
Kazimierza Junoszę-Stępowskiego. Pierwszy wy” 
stęp wczorajszy w komedji Papa-Kawaler" odbył 
się wobec sali do ostatniego miejsca wyrelniunej. 


| Dziś popołudniu po cenach zniżonych wzuow enie 


| 


| 


| grudnia 


Lwów 7. 2. (T) W Mikołajow.e obok Stryja | za powstańcami 


sukcesowej sztuki zeszłego sezonu „Artyśa” w któ 
rej rolę Skida odegra p. Woskowsk* 
TEATR REWJI „BAGATELA*. Występy. 
gwiazd rewiowych „Morskiego Oka“ w Bagatel 
dobiegają końca. Na ostatnich kiika występów dyro 
koja udziela zniżek. Program rewii pt. „Tylko dła 
dorosłych!" odniósł wprost niezwykły sukces tak 
pod względem artystycznym, jak i kasowym. W naj 
bliższych dniach wchodzi na afisz premiera arcy we 
solłej rewji z udziałem nowozaangażowanej świetnej 
rieśniarki pani Irsny Carnero. doskonałej interpreta 
torki wszystkich przebojowych pieśni filmów dźwię 
kowych. oraz Stanisława Belskiego utalentowanego 
komika teatru „Ananas“ w Warszawie. 
— WIECZÓR HUMORU FR. JAROSY'EGO W KRA 
KOWIE. Znakomity artysta i conferencier Teatra 
„Qui pro quo“. Fr Jarosy wystąpi 7 iedynym wie“ 
czorem humoru i piosenki we czwartek 12 bm w Sta 
rym Teatrze. W wieczorze tym współdziałać będą 
również Świetni artyści warszawscy. a to: Trio 
Rapackich, Halina Rapacka oraz tancerki Watra 
Sisters. Bilety w cenie od zł. 2—8 są iuż do nabycie 
w kase Starego Teatrn. 
— POŚMIERTNA WYSTAWA OBRAZÓW MAURY 
CEGO APELBAUMA otwarta jest w Sosnowca w 
sali hoteln Monopol do dnia 15-g0 bm. 
TEATR ŻYDOWSKI W KRAKOWIE 

Niedziela: 330 pop. „Aby żyć' (ceny zniżone); 

8'30 wiecz. „Aby żyć”. 
TEATR IM J. SŁOWACKIEGO 

Niedziela: pop. „Artyści“ (ceny zniżone): wiecz. 
„Papa- kawaler“ (wyst K. Junoszy- Stępowskie- 
go). 

Poniedziałek: „Papa- kawaler“ (wyst K. Juno- 
szy- Stępowskiego). 

„BAGATEDBA* 
Niedziela: „Tylko dla dorosłych!" 
Poniedziałek: „Tylko dła dorosłych}. 


TEATRY ŚWIETLNE I DŹWIĘKOWE 
APOLLO: „Niebieski motyl* (Emil Jannings i 
Marlena Dietrich). 
SZTUKA: „Rapsodja miłości“ (Louis Moran). 
WANDA: „Noce kaukazkie* (Gina Manes, Ja- 
ques Catelain), 


UCIECHA: „Wiatr 
Adam Brodzisz). 


REPERTUAR KINOTEATRÓW: 


od morza (Marja Makcka i 


CORSO: Taienmica Zamku Meyerlink (Marja 
Cordz! 
WARSZAWA: „Panna Elza“ (Elżbieta Ber- 


gner, Jack Trador, Albert Bassermaa) 
KINO MCŻELM. „W krainie zloiezo smoka — 
Chiny“, nadio komedja z Chaplinem. 


Zniżka kasztów uirzymania 
s 79 proc. 


Warszawa / 2 Według on'cz:ń Główne 


go Urzędu Statystycznego nestaąpit" w Sty: 
czni. łączne »nniżene ie. wsk tek czego 
koszt: utrzymasia spadły w porównaniu do 


v 4.9 oroc, zaś koszty żywtuści o 
Ii proc. odzieży : obuwia o 12.8 proc. "raz 
tzw wydatki ku'turalte o 2'5 proc. Jedynie 
opał wykazuje pewna zwyżkę. wynoszącą 
05 poc 

— oo 


Krwawe starcie z powstańcami 
w Marokku 

Paryż :. 2. (B) Z Marokka donoszą ofi- 
cjalnie, że około 150 powstańczych tubylców 
napadło na wioskę tubylców podległych Fran 
cji, mieszkańców jej steroryzowali 1 uprowa- 
dzili z sobą około 2 tysiące owiec. W pościgu 
wzięły udział samoloty woj- 
skowe i bataljon strzelców senegalskich. Dopę 
dzeni powsłańcy stawili opór zostali jednałę 
pobici i zmuzeni do ucieczki, pozostawiajst 
na placu boju 18 zabitych i cały łup, 


dis 


ZARZĄD Żyd. Towarz. 
Szkoły Lud, i Sred. w 
Przeuiyśir poszakuje dla 
kz februjskiegc : prze” 
miotów  mdzssiyczuych 
łóowniczej sły o pet- 
puch kwa-fikaciach i dlu 
Ż5ze: praktyce. Do ob- 
ięrie od zaraz. Podania 
z 'cierensiami skierować 
di Sekretarjatu Szkoły 
przy uł. Średniej 15. 

296x 


PANNA do 3% -letnte- 
O ułorczyka na pół 
Unia (10-58) potrzebna 
ci nwo na 1 mieziąc. 
Zgłoszenia pisemne z 
podaniem warunków 


kkładać w Adm. N. Dz. 
pod „Przedpałuduie" 
180g 


di i 
| POSZUKUJE 


jakąkołwiekbądź inog 
przyjmę zaraz. Zgłosze- 
mia pod „22-letri* do A- 
imin. Now Dz 190 bp 


1AU 
I WYCHOWANIE 


STENOGRAFJI 
miemieckiej szybko, naj- 
Boskonałej najnowszą me 
toda wyucza Zbiór E 
tów handlowych Zofii 


polsko- 


Podbrze 
916z 


OGÓLNO - KSZTAŁCĄ 
CYCH |lekcyj literatury, 
historii, fllozofji, ete. o- 
raz poprawnej korrwersa 
cji udziela akademik ab 
sorwent vyższaj mozelni. 
Zgłoszenia pod _ „lrtełi- 


Schóngutówna 
zie 2. 


gemcja* do Adm. Nowego 
206g 


Dziennika 


DO WYNAJĘCIA 2 po- 
koje i kuchnia z kom- 
fortem w realności przy 
ul Wolskiej 20. Wiado- 
mo w sklepie S. Lust- 
bader, Plac Dominikań- 
ski 4, między godz. 4—6 
porotminiu. 2x 


ELEGANCKI pokój ume- 
blowany z lazienka, ob- 
sługą, osobne wejście na- 
tychmiast do wynajęcia. 
Wiadomość z grzeczno” 
Ści: Ch. Landan Dietla 
40. 214g 


PRENUMERATA: w Krakowie i pa prow miesięczn. Zl 6'00, kwarta Zł. 18'00 
w Krakowie z odnoszen. do doma 
Na prowincji z przesylke pacztową 
Zagranica ; Przesyłka pocztowa 

„NOWY NZIFNNIK“ wychcdz codzenn'e także w poniedziałki : dni pośwa! 


Wydewca: Za Spółkę Wyd ..Nowy Dziennik*: Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkelhammer. 
Redaktor odpowiedziainy: Zygfryd Moses — Nowa Drukamia Dzieuntkowa. Kraków, Orzeszkowej 7. pod zarządem Msxsymiijana Feldmane 


H WOLNE POSADY | 


ma W RE 
PRZEPISOWE 


NUMERA EMALIOWANE 


oraz napisy „Dozorca demu”. ioste czary po <0 


, nach konkurencyjnych. Zamówienia z prowncż uw 


a 
| 
1 
| 


skutecznie się odwrotnie. Odsprzecewcon znaczny 
rabat. Zamówienik- nrzyimuie 222x 
Reprezentacja Szyldów KMAŁIOGWANYCH 
KRAKÓW, SKAWIKSKA-Focznu 4 
Telefon Mr. 142-67. 
| Ło 


Firmewe NóSZYWKI 


jedwabne i bawełniane, niezbędne 
dla fabryk bielizny, konfekcji, obu- 


wia, oraz salonów modniarskicł. 
| | krawieckich i zakładów szewskich | | 


poleca 
jedyna w Polsce fabryka 


wstążek firmowych 
„DEHA“, KRAKÓW, JÓZEFIŃSKA b. 26 


SKLAD SUN 


ABRAMSOHN i ERLKEN 
Kraków, Bożego Ciała 12 


Wielki wybór najnowszych materiałów na sezon wio- 
A Ogólna zniżka cen! 


Benny 276x 


PASTA LE LIKSII2 
KUTECZNIEJ 


KONSERW UJĄ ZĘBY 


URZĘDNIK miyński, ob- 
znajomiony wszechstrotr 
Me z adren stracją młyń 


RÓŻNE 


PLAC składowy przy to 
rze kolejowym w Kraks- 
wie, na materjał 
wany poszukuję. Zgło- 
czenia pod ' _Płac' do 
biura Stattera, Kraków, 
Rynek 8. 281er 


KAMERA, skład apara- 
tów i przyborów fotogra 
ficznych wykotmje 
wszelkie roboty amator- 
skie — tego samego dnia 
Kraków. ul. Szewska 27 
telefon 12298, 1006x 


NAPRAWA dywanów 
kiimów. „Dywan“. Tki 
nia Dywanów. Kilimów 


— 


Kraków—Podgórze. ul 
Kingi 9, Telefon 116-09. 
120m 


POCZATKUJACA siła 
binrowa z 2-letnią prak- 
tyka, pisząca biegle na 
maszynie poszukuje po- 
sady biurowej. Zgłosze- 
nia do Adm. N. Dzienni- 
ka. pod „Swmienna'. 
204 
SAMODZIELNA krawco- 
wa poszukuje pracy pry- 


watnej bub u krawcowej. 


Zyłoszemia pod „F“ do 
Adm. Nowego Dziennika. 
202g 


KORESPONDENTKA ste 
notypistka polsko-niemie 


zka. btegła maszynistka, 


poszukuje posady. Zgło- 
szenia pod „Fakturzyst- 
ka* do Adm. „N. Dzien- 
mka“. 181g 


budo- | zyniera 


ską, poszukuje odpowie 
dmiej posady ewentualnie 
przyjmie posadę maga 
we większym 
'młymie. Łaskawe zgłosze 
rya do Adin. N. Dzen- 
— pod „Urzędnik 
187g 


SZYJF stancrzk! napier 
śnik , kombinacie « wta 
snegu i pr yniesioneg" 
materjału  Feldh'uacwe 
S:basiiana 3? 3'8g 


STENOTYPISTKA pol: 
sko—niem ecka zmien 
posadę. Zgłoszenia pod 
„Biegła“ do Adm. „Now 
Dziennika”. 155g 


NOWY DZIENNIE* poniedziałek 9 lutego 1931 


otrzymuje pod zwaraucją wyborowy 
towar niezmiennej dobróci. Wskutek 
masowej produkcji. ceńa mydła ..Kol- 
lontay” 
W Polsce z górą 12000 solidnych 
kupców daje pierwszeństwo tej marce 


usiawiemą z S-cioczęściowych kawała 
ków mydła .„Kchentay” iednym na dru- 
gim — oto dopiero produkcja iednego 
dnia fabrvki Koiłontay. tei. jak wia- 
domo. rarwiększej nieskartelizywanej 
iabryki mydła w Polsce. Tylko tego 
rozmiaru przedsiębiorstwo. rozporzą- 


dzające nainowocześniejszemi nauko- 
wemi į technicznemi środkami po- 
mocniczemi może wydać produkt, 


zadawalniaiący każdą gospodynie do- 
mu. Każda gospodyni domu. kupu- 
iąc mydło  „Kołłontay z pralką”. 


jest bardzo przystępna. 


i mimo mnielszego zysku, prowadzi 
„to mydło dla tych wszystkich. którzy 
chca kupić tanio | dobrze. 


Mydto 


Złoty medal na Wystawie w Katowicach 1927. — Zastępca na m. Kraków: 


S. Goldstein, Kraków, jozefińska 30. — Zastępca na Małopolskę: H. Gleicher, 


Tarnów 


Wróciła z zacranicy 


i przywiozła formy najnowszych modeli 


ę | w zakres gorseciarstwa wchodzące. 


MEBLE kuchenne, sold- 
ne i inne, białe, lakiero 
wane. maitaniej: Petzer 
baum, Starowiślna 29. — 
(Uwaga na adres!). 175x 


MEBLE KUCHENNE 
PRZEDPOKOJOWE 
DZIECIĘCE — NAJTA- 
NIEJ — NAJSOLIDNIE || 
wykonane. Wielki wy 
bór: „SPECJALNOŚĆ" 
Kraków, ml. SŁAWKOW 


SKA 12. w podworcu. j 


WYSZYNK z powodu 
choroby do sprzedania. 
Czarnow:ejska 7. 


200g | 


| Ceny bezkonkuremey jne. 


„„GRĄCJAG Kraków, Szewska 6. Tel. 107-96 
MESZYRY CGO PISEKNIA | 


Lnderwood, Remingion, L. C. Smith i inne najtanie: 
i na dagodnych warunkach pa iż 
olet. 


i na dag leca 
Maks böwenstein, Kraków, Zwierzynierka 6 iee 


Zawiadamiam uprzejmie, iż otwieram 10 bm. 


w Rynku gł. 12 ~ *"",, enodnw Stolarska 9 
ilig Mięsa koszernego TE TED 


w której sprzedawać będę m.ęso I-ej jakości po przystępnych cenceh. 
Zamówienia odsyłam również do damn. — Dziękując za 
dotyehczasowe względy poleeam się łaskawej pamięai 


« poważaniem D. SCHÖNHERZ 


6 „ 1860 ; t 
q e F Taa mów po 37 miim. — Najmniejsze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów. 
Pra m = CENY w złotych: I. strona 1'25. — Tekst 1'—. Nadesłane 0'75. — Za tekstem 
„10660 a œ 3000 0'25. — Drobns od słowa 020. Dla poszukujących pracy 0'10. — Gratula' 


i MATERJALE? tapicersko-cekoracyjce 
hurtownie i częściowo NAJTANIE „ 


FIRAN Ki w Krakowekiei Fabryce Firanek 


MICHAŁA WEITZA, FLORIAŃSKA ŻŚ 


Dwudniowy kurs sałatek 
i kanapek 


odbędzie się dnia 11 i 12 bm. o godz. 6-tej popał. 
w lokalu szkoły „Ognisko Pracy“. Wpisy i im 
formacje w kanvelarji szkoły przy ul. Mikołej- 
skiej 9/11, codzienine z wyjątkiem sobót od godz. 
11—i Tel 158-21. 


Nadeszły Świeże, piękne 
żurnale francuskie 


i nowe fasony na sukaję wieczorowe | wiosen” 
ne do pracowni „Ogniska Pracy“ w Krakowie 
ul. Mikołajska 9/11 p. Zamówienia przyjmuje się 
codziennie z wyjątkiem sobór od godz. 11—1. 
Tel. 158-21. Dla Pań z prowincji specjame uda” | 
godmienia. 


WVYVYVVYVVVVVYVVVVV | 
NIE W CIEMIĘ BITY... 


murze?] 
Aresztant: To tyłko dla wentyłacji... 


OGŁOSZENIA: Podstawa obliczeń jest ! miłmetr w jednym łamie. — Stroma w. 
tekście i nedesłanem ma 3 lamy po 74 miim. -— Strona za tekstem 6 la” 


cje 1250. — Za zastrizeżene miesca dolicza się 25%. 


